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“RIME 
czyli podarunki dla 
uaprzód płatnych 
abonentów “Gazety 
Polskiej w Chicago. 

Porieważ wielu abonen- 
ww zapisuje gazetę na kwar- 
ы lub pół roku, co utru- 
ата bardzo prowadzenie 
rmqżek i naraża пан па 
znaczne koszta, postanowi- 
emy dać każdemu abonen- 
tuwi, który opłaci z góry 
“тале Polską" na cały 
rok, premię czyli podaru- 
зек wartości jednego dola- 
za w książkach znajdują- 
wych оя naszej księgur- 
an tak Powieściowych, Hi- 
storycznych, jako też do 
Nabożeństwa, za dopłatą 
‘Oe na przesyłkę tejże pre- 
mi. Jeżeli na ШШ wy- 
wierane są Roczniki Tygo- 
anika, to trzeba dołączyć 
400 na przesyłkę. 

Jeżeli książka, wybrana 
am premię, kosztuje więcej 
jak dolara, to abonent do- 
płaca tyle, ile książka pu 
nad dolara kosztuje i przy- 
yła tę aumę razem z uho- 
namentem. Naprzykład : 1:60 
sobie wybierze w premii 
Słownik Polsko- Angielski i 
Angielako- Polski lexan- 
dra Chodźki, który kosztu- 
je $4.00, to odciąg-a sobie 
31.00 ү premię, a 3.00 
оглувуіа razem z prenume- 
ratą i dołącza 100 na prze- 
zyłkę premii. Prawo da 
powyższej premii mają tak 
uamo nowi, jak i starzy a- 
nonenci “Gazety Polskiej.” 

"Gazeta Polska” na cały 
ток kosztuje dwa dolary, 
па Га roku $1.25, na kwar- 
tal 15c. 


“Gazeta polaka” do Eu- 
AM kosztuje $3.00 na rok 
$1.50 na pół roku. 

Katalogi książek i obra- 
nów wysyłamy każdemu na 
tądanie | łatnie, 

"Gazetę Polską” można 
zapisywać każdego czasu. 
ZZ 


NASI PODROŻUJĄCY 
AGENCI I KOLEKTORZY. 
Naszymi podróżującymi agenta- 

mi są есше pan W, Radomski 
i pan W. Michulaki. Posiadają oni 
nasze zupełne zanfame i mają 
ptuwo kolektować za "Gazetą Pol- 
Być i kniakk om со wydają kwity. 

an W. Radomeki kolektuje o- 
hecme ка "Gnzełą Polską" w 
Minnesocie. 

Pan W. Michalski kolektuja za 
eta Polską" w Brooklyn 
„i okolicy, nantępnie w J'on- 
paie, Bayonne, Elizabeth Perth- 

uth Amhoy i okolicę w New 
йо nastepnie Scranton, Throop 
Oldforge, Piitatan, Plymout, Nan- 
tcoke, Wilkes Barre, Анну, Паз- 
Teton, Mahony City, Mt. Carmel, 
Bhamokin i miasta okoliczne w 

ennaylvania. 

E Pau Pawel Kostkiewier kolekto- 
Ę w Chicago i okolicy i w stania 
Indiana. ч 

Abonenci, którzy mają opłacić 
prenumeratę ra "Gazetę Polską," 
idący do pracy, niechaj pozostawią 
w domu pieniądza і upoważnią 
swoje żony do zapłacenia abone- 
mentu, a odbiorą zarar od nich 
swoje premie, jakie sobie obiorą, 
ponieważ wieczorem ро f-ej wnet 
rmrok zapadnie, to mało obejść 
można, в cały dzień sią zmarnuje. 

Władysław Dyniewicz, 
>>> 
Do Czytelników. 

Kio z czytelników ma na 
adresie znacze «July 
4” znaczy ło, że prenume 


-ata jego skończyła się w 
lipcu 1904 Kto chce 
nudał Gazetę Polską od 


tnerać, niechaj natychmiast 
mrzyśle prenumernię: w prze- 
“inym razie wysyłkę gaze- 


ty Кл». 
. Dyniewica. 


Wojna Rosyi 
z Japonią. 


Nie nowego. Сійха. Male Му. Przy- 
kotomania. Wr w Ену] Zae 
mach Erónsztarki. Plany japońskie, 
Nemonatracye w Polver Ntan nhlga 
tenin w krółentwle. 


Na placu boju nie było 
ważniejszych wydarzeń, 
gdyż obie strony wachają się 
przystąpie do rozprawy, któ- 
ra zapewne będzie decydują 
cą w obecnej wojnie. Kiedy 
to nastąpi, trudna przewi- 
dzieć, w każdym razie może 
niezadługo. Oto co podają 
nam najnowsze telegramy: 

TOKIO, 11 lipca. — Do- 
noszą tutaj, iż w niedzielę 
toczyła się pod portem Ar- 
tura wielka bitwa morska, 
która trwnła od 3 godz. rano 
Чо 8 po poł. Bitwie mor 
skiej towarzyszyła i lado- 
wa, przyczem w ręce japoń: 
czyków dostało się Miaotu- 
de z A armatami. Punkt ten 
jest bardzo ważnym, gdyż 
pozwala on japończykom 
bombardować fortecę z tej 
strony, bez zbytniego nara- 
żania się na straty. 


CZBFU, 11 lipca. — Eu- 
ropejczycy, którzy wyjechn= 
liz portu Artura oświud- 
czają, że japończycy znata” 
kowali fortecę w przeszłą 
niedzielę, chege wię wedrzeć 
do wnętrza. portu. Moskule 
уай mieli wyrzucić japończy” 
ków nazad z portu, ale w 
bitwie tej stracili 1000 ludzi. 
Chiński mechanik z portu 
Artura twierdzi, iż we flo- 
cie rosyjskiej, jaka się znaj: 
dowała w porcie Artura, 
brakuje trzech dużych okrę: 
tów. Bojowiec Sewastopol 
znajduje się w  reperucyi, 
również cztery łodzie torpe- 
dowe znajdują się w do- 
kach. 

PETERSBURG, 11 lip- 
ca, — Japoúczycy zdobyw- 
szy Kinczau, posuwają sie 
ku Yinkow. Те wiadomość 
podaje raport Sacharowa, 
w kóry tenże robi 
wzmiankę, iż atraty rosyj- 
skie pód nczau nie wy- 
nosiły więcej jak 150 lu- 
dzi. 

Dalekie plany. 

RZYM 8 lipca. — Tele- 
gram z i 
u mikada odbyło się posie- 
dzenie japońskich mini- 
strów, па kłórem sam mi- 
kado przewodniczył. Na po: 
siedzeniu tem poruszana 
wszytkie sprawy bieżącej 
жопу oraz polityce euro- 
реке]. Postanowiono mię- 

lzy innemi, że ро upadkn 
portu Arthura i zajęciu 
przez wojska japońskie 
Liaoyang. rząd japoński za- 
pyta Kuropatkina, aby ten 
zechciał się z tamtąd do- 
browaolnie usunąć, a to jedy- 
nie w tym celu, aby nie do- 

luścić do bezcelowego roz- 
[о krwi. Jeżeliby zaś Ku- 
rapatkin tego odmówił, na- 
tenczas armia jego będzie 
zniszczoną, na со Japonia 
dość siły posiada. 

Zamach kronsztadzki. 

Rosyjska agencya telegra- 
ficzna donosi, że w niedzie- 
16 w Kronsztadzie i na po- 
kładzie angielskiego okrętu 
“Camross? uwięziona 
dwóch służących i maszyni- 
stę, a wczoraj na pokładzie 
niewymienionego okrętu 
niemieckiego, jakąś podej- 
rzaną osobę. Uwięzieni ze- 


lokio donosi, że | зя; 


znali, że pochodzą z Indo- 
chin, ale mają być japończy- 
kami. 

Wygrali dwie bitwy. 

TOKIO, 11 lipca. — 
nerał Kuroki raportu 
6 lipca oddział japońsk A 
bił oddział rosyjski liczący 
300 kawalerzystów. Po stro- 
nie japońskiej nie było 
strat. Druga bitwa wyda- 
rzyła się po południu, gdyż 
moskale w liczbie 1,300 
zaatakowali  japończyków, 
ale ci ich odparli. Japon- 
czycy mieli czterech zabi: 
tychi trzech rannych. Bi- 
twa ta miała miejsce w Fen- 
shui Pass, 

‚ ЗПЕМНАТКУАХ, 


11 


lipca. — Silna armia janoń- 
ska manewruje na - 


cawang. Przypuszczają, iż 
jest tosam Oku ze swoją 
dywizyą. 

RZYM, 12 lipca. De- 
pesza z Linoyang donosi, 
iż krwawa bitwa miała miej 
вее w Hoang pomiędzy ezte- 
rotysięczną armią rosyjską, 
a przeważającemi siłami ja- 
pończyków, 

Moskałe zostali odparci; 
stracili 850 zabitych. Ja- 

ończycy bili się jak lwy. 

orażka moskali była futal- 
ną i stanowczą. Ntraty ja- 
pończyków nieznane. 
Niemcy о wojnie, 

TIEN TSIN, 1 lipca. — 
Niemieckie koła wojskowe 
twierdzą, że rosyjski» pozy- 
суе lnnoyang i Haiczeng 
są niemożliwemi do utrzy- 
mania wobec tego, że ja- 
pończycy EMD się 7 
trzech stron, Niemcy oma- 
wiając tę sprawę, inówią, 
że jedyną drogą wyjścia dla 
Kuropatkina jest; ucieczka, 
Oby tylko zdążył! 

Wieści z Petersburga. 

PETERSBURG, 11 Ji 
pea. — ()statnie raporty z 
placu baju przyprowadzają 
do rozpaczy ludność carskiej 
stolicy, a zwłaszcza inte: 
ligency! Uczucie to tem 
bardziej jest natężonem, 17 
złe wieści nadchodzą drogą 
tajną w całej nagości, gdy 
tymczasem rządowe ogło* 
szenia prasy brzmią zwykle 
iż "jeden kozak został za- 
bity”, "cofnęli się w zu- 
pelnym porządku, nie stra- 
ciwszy апі jednego żołnie: 
rza” 1%. d. Wobec tego na- 
strój lndności jest bardzo 
drażliwy. й drugiej strony 
chińczycy obecnie nie krę- 
pują się bardzo w objawia- 
niu swoich uczuć i otwar- 
cie qbstają po stronie Ja- 
ponii. Jen. Kuroki powie- 
dział, że napewno zajmie 
port Artura, Yinkow, Mar- 
bin i.. nie pozwoli sobie ich 
odebrać. 

Bitwa. 

"TOKIO, 12 lipca — Do- 
noszą tutaj o bitwie, jaka 
miału miejsce w zeszły po- 
niedziałek pod portem Аг- 
tura. Przed jej rozpoczę- 
ciem japończycy zbadali roz- 
kład sił rosyjskich w for- 
tecy za pomocy dwóch ba- 
lonów, do których moskale 
strzelali bez skutku. Ostate- 
cznie przypuścili japończycy 
szturm i nastąpiła bitwa, w 
której moskale stracili ty- 
siące żołnierzy. Nie ulega 
watpliwości, że pod mura- 
mi fortecy toczą się ustawi: 
czne walki, о których rząd 
rosyjski dowiedzieć się nie 
może, gdyż komunikacya 
jest zamkniętą przez japoń- 
czyków. 


Rosya do Francyi 
PARYZ, 12 lipca. — Tu- 
tejsze pismo * Paarie' po: 


daje fantastyczne  wiado- 
mości o porozumieniu го" 


à syjsko-francuskiem Podaje 


on obszerne wiadomości a 
tem, jakoby jenerałowi Kło- 
koczew, przybyłemu do Pa- 
ryża galena byla apecyal- 
na misya, do prezydenta 
Loubeta i cesarza "Wilu: 
sia”, Wielegadający jenerał 
Kłokoczew oświadczył Ко. 
respondentom pism, iż je- 
dzie da Paryża, gdzie od- 
wiedzi wszystkich mini- 
strów i wyjedna sobie au- 
dyencyę u prezydenta, gdzie 
załatwi "sprawy odmien- 
nega zupełnie gatunku. Czy 
ten pan kpi, czy o drogę 
руна? ho prz roz8ą- 
nych ludzi takimi wiado* 
mościami puszezonemi na 
zrobienie humbugu polity- 
cznego złapać się nie udaje. 
А może moskale chcą... po- 
życzyć pieniędzy? 

PETERSBURG, 11 lip- 
са. — Cesarz Wilhelm, ho- 
norowy dowódca pułku wi- 
horskicgo we Finlandyi na- 
desłał depeszę do sztabu 
tegoż pułku, winszując mu 
wyjazdu na plac boju i wy- 
rażając radość, że wiborczy: 
cy bedą mieli sposobność 
walczyć za сага, za Rosyę 
i za sławę rosyjskiej armii. 
"Га dopesza zrobiła tutaj i 
na finlandczykach ogromne 
wrażenie. Próżne obawy. 
Umarłemu i kadzidło nie 
pomoże! Irzyszłość zresztą 
pokaże. 

Czyn Mikołaja. 

PETERSBURG, 12 lip- 
са. Mikołaj miał podo- 
tno wydać ukaz, w którym 
raz na zawsze znosi kara- 
nie przez administracyę, 
natomiast każdy więzień 
polityczny bez różnicy sta- 
nui rodzaju zbrodni musi 
przejść przez ciała sądowe 
1 prawnie skazany. Wobec 
tego nie będzia tajemnicze: 
go znikania, tych osób, któ- 
re dla rządu są niewygo- 
dnemi. (Niewiadomo tylko 
czy to prawda. — Red.) 

Zdobyli. 

CZEFU. 12 lipca. 
Qlungta, klucz fortów por 
tu Artura dostał się w rę- 
ce japończyków. Bitwa to: 
czy sią na całej linii pod 
fortecą, Stosownie do otrzy- 
manych wiadomości moska- 
łe zniszczyli dwa okręty wo: 
jenne (własne): Retwizan 
1 drugi niewiadomego na- 
zwiska. 

Dziękują Ameryce. 

ТОКІО, 12 lipca. — In- 
teligencya wraz ze studen- 
tami miała tu małe zebra- 
nie, na którem postanowio- 
no wyrazić podziękowanie 
Ameryce i wszystkim tym, 
którzy zajęli przyjazne 
stanowisko względem Ja- 
ponii. 

Со oni myślą? 

Prasa rosyjska coraz rza- 
dziej używa wyrazów 'zwy- 
cięzca”, “bohater”, а coraz 
wyrazów: ''inter- 
wencya”, “koniec wojny", 
"„ałagodzenie'' it. d. Nie- 
ktáre pisma rosyjskie znaj- 
dują uawet pewne sympaty- 
czne uczucia dla 1арополу- 
ków. Po co się bić? 

"St. Piet. Wied.” zamie: 
szcznją ciekawy interwiew 
londyńskiego koresponden* 
ta '"Matina' z bar. Nujema- 
tru, który był dwukrotnie 


prezesem ministrów w Ja- 


попіі. Baron oświadczył, 
że “Japonia musi jeszez 
w przyszłości prz 
ogram 


bysmy sądzili o polityce 
adm.  Aleksiejewa, > харе: 
wniam pang, iż w całej Js 
oni żywią podziw i wyso- 
i szacunek względem afi- 
cerów i żołnierzy rosyjskich 
Od samego początku woj- 
ny rosyanie bili się z nie- 
zwykłem męstwem i һопо- 
rem, który im wszystkim 
zaszczyt przynosi. Naród 
japoński odznaczający się tą 
samy rycerskościq, co i 
Franenzi, pierwszy wysoka 
ceni te szlachetne przymioty 
armii rosyjskiej. ` 

W dalszym ciągu baron 
zapewnił, żenni na chwilę 
nie wytpi o wzięciu portu 
Arthura, przyczem straty 
będą oczywiście olbrzymie, 
Atak ten powinien wypaść 
równocześnie z atakiem na 
ułówe siły jen. Kuropatki- 
na. 

— Przypuśćmy — mówił 
dziennikarz - że uda wam 
się wziąć port Arthura i 
үш armię rosyjską pod 
jmoyang, сту, zdaniem 
pana, wojska wasze ruszą 
na północ? 

— Oczywiście — brzmiała 
odpowiedż. 

== Pójdziecie do Charbi- 
na? 
— Tego nie wiem. Od 


Liaoyang do Charbina jest | 


bardzo daleko. 

= Сиу posuniecie się do 

w ыш 
Bezwarunkowo. 
Przypuśćmy dalej, że 

japończycy wezmą Włady- 
wostok i nawet  Charbin 

o porcie Artura i cała 

Ga азе będzie w wa- 
szych rekach. Czy znajdzie- 
cie niezhędne środki, aby 
umocnić się па tych pozy- 
cyach i bronić się przeciw 
от rosyjskim, które 
bę R віс staraly wyprzeć 
was 

— Przygotowując się do 
wojny, pomyśleliśmy о 
wszystkiem... 

Nowe wynalazki. 

Obecna wajna japońsko- 
rosyjska powiększyła liczbę 
wynalazków w dziedzinie 
sztuki wojennej. Wynalazca- 
mi są japończycy, którzy 
od wielu lat szykowali się 
do walnej rozprawy z mo- 
skalami. Szykowali się nie- 
tylko fizycznie, ale i umy- 
słowo. Piękne ich usiłowa- 
nia wydały zadziwiające o- 
wace i włożyły w ich dło- 
nie broń tak potężną, iż Ro- 
sya marzyć nawet nie mo- 
że o zwycięskiej kampanii 
wschodniej. Japończycy u- 
wierzyli w siłę rozumu i 
dlatego nie zadawalniając 
się udoskonaleniami euro- 
ejskiemi, próbowali wyna- 
leść coś jeszcze lepszego. 
Próby wypadły nader po- 
myślnie. Generalicya japoń- 
ska posiada tajemnicę kilku 
wynalazków, które oddają 
im w obecnej wojnie ogro- 
mne przysługi. 

Wynalazcą tajemniczych 
nim japońskich, wypróbo* 
wanych po raz pierwszy 
pod portem Artura, jest 
kapitan (da Kijozo, który 
w roku 1895 zdobył sobie 
rozgłos szeroki, wysadzając 
w powietrze pancernik chiń- 
ski ''Laijuen'' przez zręczne 
wypuszczenie torpedy. On 
to obeenie, wspólnie z in- 
żynierem 'Fanedem, założył 


pod portem Artura owe 
miny, których ofiarą padł 
* Petropawłowsk '. Przy 
tej sposobności kapitan Oda 
Kijozo wypróbował po rAz 
pierwszy praktycznie swój 
wynalazek, za który przed 
kilku laty otrzymał najwyż- 
szy order Wschodzącego 
Słońca. Towarzysz jego Та- 
nedo udzielił jednemu z 
pism japońskich następują- 
ce infomacye o nowym ty- 
pie min podwodnych: 

Otwór, powstający w 0- 
kręcie wojennym wskutek 
wybuchu zwykłej miny o- 
krętowej, jest tak mały, 
że przy jakim takim арге- 
żystym ratunku statek mo- 
żma ocalić od zatonięcie. Na- 
tomiast mina kapitana Ody 
rozdziera spód okrętu tak 
szeroko, że statek jest bez- 
względnie stracony. 

‚Те siłę niszezącą daje mi- 
nie ilość 1 jakoś materyałów 
wybuchowych, а przytem 
układamy nasze wulkany 
podwodne w ten sposób, że 
okręt wysadzony przez je 
dng minę, wpaść musi także 
na drugą, która wybucha 
również, npotęgując dzieło 
zniszczenia i przyśpieszając 
zatonięcie statku, Nasze 
miny ułożone są zawsze w 
padwójnym łańcuchu, н po- 
siadają, obok яте] siły 
straszliwej, tę jeszcze zale- 
ty, że potrzeba je tylko w 
m ejsen oznaczonem rzneić 
da marza, nie troszcząc się 
dalej o ich położenie i pr 
twierdzenie do gruntu. Mi- 
nyte przytwierdzają nię au- 
tomatycznie, zachowają za- 
wsze kierunek pożądany. 
"Га ich automatyczność wła- 
śnie to główny sekret wy- 
nałazku. 

Stan oblężenia w Króle= 
stwie Polskiem. 

LONDYN, 8 lipca. — 
Nadeszły tutaj stanowcze 
wiadomości, że jen. pub. 
Królestwa Polskiego, Cze 
tkow, zażądał od cara пра: 
ważnienia do zaprowadzenia 
w całem Królestwie etanu 
oblężenia. Czertkow oświad: 
czył carowi, że bez tego 
środka nie byłby w możno- 
ści w obecnej sytuacyi stłu: 
mić rewolucyę ludności pol- 
skiej, niezadowolonej z 0- 
becnych rządów. Czego ten 
zgrzybiajy starzec chce od 
polaków? 

Znowu manifestacya w 

Polsce. 

Moskale biorą się na spo- 
noby i "cudownymi" gro- 
dkami chcą wywołać *''pa- 
tryotyczny ` entuzyazm dla 
cara. Jedna z takich prób 
odbyła się w Lublinie i 
niestety zamiast ''patryoty- 
cznego entuzyazmu' urzą- 
dzono moskalom... demon- 
stracyę. Władze tamtejsze 
urządziły w teatrze, gdzie 
miano w kinematografie po- 
kazywać sceny wojny rosyj- 
ska-japońskiej, miała tam 
miejsce bardzo niemiła, dla 
rosyan manifestacya. 
Kiedy pokazywano ‘' Fizej: 
ście przez Yalu" robotnicy 
poczęli wznosić okrzyki: 
"Brawo japończycy 
“Niech żyje Japonia!" 
Wśród licznie zebranych 
przedstawicieli władz, zapa- 
nowała konsternacya, ale 
ponieważ następne obrazy 
były treści obojętnej, więc 
salę zaległa znowu cisza. 

Kiedy jednak pokazano 
obraz p. t. "'Ntracenie ofi- 
cerów japońskich“ — ro- 
botnicy poczęli krzyczeć: 


"Precz z Moskwą ` Polic- 
majster oburzony daje roz- 
kaz podwładnym "'aristo: 
wat i wywiesti, Ale robo” 
tnicy skorzystawszy z 
ciemnosci, zalegającej salę 
podczas pokazywania obra- 
zu, pozmieniali miejsca, 
więc policyanei jak głupi 
rzucali się na wszystkie 
strony, nie mogąc znaleść 
winowajców. —— 

Zapowiedzi. dalsze 
przedstawienia nie odłiyły 
się już, gdyż poliemajster 
zrażony _ *"niepatryoty" 
cznem' zachowaniem się 
publiczności, kazał je od- 
wołać. 

A to im dali bobu!! Ta- 
kich jak najwięcej! 


Wiadomosci Krajowe, 


Polowa Msza św. na 
miejscu pamiątkowem. 

Półtora mili od Urtica, 
III. znajduje się góra zwa- 
na Starved Rock, która dzi- 
siaj jest obróconą na miej- 
sce wycieczek i pobytu le- 
tniego dla używających 
krótszych lub dłuższych 
wakacyj, asławna i pamią- 
tkowa dlatego, że na jej to 
szczycie w r. 1674, a zatem 
przed przeszło 200 laty od- 
prawił pierwszą Msze ów. 
w krainach przez richie od: 
krytych, gdzie prowadził 
wielkie dzieło misyonarza 
katolickiego, ka. Marquette, 
znany misyonarz francu- 
ski. 

Miejsce to obrali członko= 
wię organizacyi Knight of 
Columbus stanu Llinois na 
wspólny pobyt ośmiodutowy 
i wczoraj parę tysięcy osób 
tam się zgromadziło i od 
тапа RA na szczyt 
góry, z którego przedsta” 
wia się przepyszny wido 
па obszerną dolinę, w któ- 
геј w oddali rzeka Ilinois 
dąży do swojego ujścia do 
rzeki Missisipi. O godz. 11: 
30 na polowym ołtarzu tam 
ustawionym, a otoczonym 
parotysięcznym tłumem 
wiernych, została wczoraj 
odprawioną pierwsza Msza 
św. pod otwarte niebem 
od czasów О. Marquette. 
рар ja ks. Thomas 
5. Keating z Ottawy, a w 
asystencyi ks. O'Kelly ze 
Streator i ks. ©. A. Harsi- 
ra ze Seneca. Kilku innych 
księży z okolicy było obe- 
cnych. Przedziwnie wzru- 
szające hyło to nabożeństwo, 
w czasie którego śpiewowi 
kapłanów i chórów towa- 
rzyszył szum liści i świergot 
ptasząt, a parę tysięcy osób, 
stojąc і na przemian klę- 
cząc, nabożnie się modliło. 

Spalila się. 

MANOHESTER, N. H., 
12 lipca. — Jakie nieszczę- 
ścia sprowadza nieostrożne 
obchodzenie się z naftą, do- 
wodzi fakt następujący : Pol- 
ka Józefa Piotrowska, po- 
chodząca z Zagórzan, z Ga- 
licyi, chcąc razpalić ogień 
w piecu, nalewała do tegoż 
naftę. Na nieszczęście bań- 
ka z naftą ekspiodowała, 
płomienie otoczyły nieszczę: 
śliwą. Wybiegła ona na ga- 
nek w płomieniach, lecz 
zanim nadbiegł kta na po- 
moc, była formalnie usma- 
rzoną. Zabrali ją do szpita- 
lu, gdzie wnet w straszli- 
wych boleściach wyzionęła 
ducha. Jest ta smutna nau- 
ka dla wszystkich, aby naf- 
tą agnia nie polewali, ba 
podobnemu mogą шейт lo- 
sowi. 


GAZETA POLSK. 


AL. 


INTERES BANKOWY. Wiadomość ta jednakże nie ! rocznie za owoc wędrują za 


Kura pieniędzy, które wysyłamy 
do Europy, jest następujący: 


Wera тга 
MAREA — do Niemiec, W. 
Ka Poznańskiego, Prun 
Wachodn. [деше 


ИЕЛ „Zła 15е 
KORONA—do ашу, Ga 
лое ат ае w 25e 
RUBEL — da 


i Polski pod Ед Die 25c 
FRANKE —do Franci, Be- A 
Мал E 15е 
JULDEN —do Holandi 41m 25c 
XKONER — do Danii, Nor = m 
Ма mweri 97 зш 25e 


LIRA do Włoch 198 250 


Niewol! i id 
przmyica pieniędzy, uż Ме jem pod 
Кошто rządową. 
Wiadyaław Dynlowiez. 


Kalendarz Tygodniowy. 


LIPIEC 
| P, Henryka brol. 
5, Reinholda 
kapl. NMP. Aleks i Geb. 
„ P, Fryderyka b, Szymona zh. 
W. Wincentego z P.. Arsen 
Sr. Mulgorzaty, Czesława w. 
‚ ©. Braksydy p., Daniela. 


Wiadomości z Polski, 
KRÓLESTWO POLSKIE 


WARSZAWA Piszą 
nam 21 bm.: Polska partya 
socyalistyczna z powodu ar- 
tykułu w “Warszawskim 

niewniku' urządziła tu 
dalsze demonstracye. Około 
godz. 10 wieczór a 
stracya nagle wzrosła. Uka- 
zał się czerwony sztandar. 
'Tysiączna masa ze śpiewa 
mi rewolucyjnymi skierowa* 
ła się na ulicę Pawią. De- 
monstrowano do północy. 

Na drugi dzień po de 
monstracyi Polska Partya 
Socyalistyczna wydała ode- 
zwę, którą przytaczamy : 

Towarzysze! W poniedzia- 
łek 13 czerwca wieczorem, 
przy zbiegu (irzybowskiej i 

owarowej, kozacy na roz- 
kaz władz dali salwę do hez- 
bronnych ludzi. Kilka osób 
padło zabitych, wielu jóst 


ranionych. 
Ten okropny fakt nie za- 
stał wywołany żadnymi 


gwałtami tłumu. Było to 
podczas gaszenia olbrzymie: 
go pożaru. Na miejsc 
padku zebrały się АЕ 
masy robotników. Policya 


i Коласу zachowywali się | 


wobec publiczności, n zwłą* 
szeza kobiet z nadzwyczaj” 
ną brutalnością. Bez potrze: 
by złewana obecnych stru- 
mieniami wody, tratowano, 
bito, nawet wielu areszto 
wano. Bestyalstwo to wzbu- 
rzyło wszystkich obecnych, 
W obronie swojej gudności 
i ujęcia się za pokrzywdzo 
nymi, zebrani robotnicy 
chcieli zmusić rozzuchwa- 
dońych pachołków carskich, 
aby powściągnęli swój rzą- 
dowy zapał. ()dbijano więc 
aresztowanych, wreszcie 
rzucono z tłumu w policyę 
kilka kamieni. Wtedy poli- 
cya wezwała nółsecinę koza- 
ków, przybył nowy satrapa 
warszawski, Nolken, znany 
a rzezi studenckiej 
tersburgn i dał 
rozkaz strzelania. 
_Tragedya poniedziałkowa 
nie jest jednakże niespo- 
dzianką w gniotącym nag 
ustroju plilycznym: 
walce z dławiącym nas ш. 
jezdniczym  despotyzmem, 
towarzyszu nasi nieraz 
dali krwawą ofiarą DAN: 
rzyńskiej prowokacyi władz 
carskich, czy to podczas 
atrajku, czy demonstracyi. 
Ale ogół społeczeństwa 
wciąż jeszcze myśli, że rząd 
kieruje się względami na 
bezpieczeństwo publiczne. 
Niechże przynajmni ten 
ostatni przelew krwi robo- 
tniczej na ulicach Waraza- 
wy dokonany bez wszelkie- 
go powodn otworzy wszy- 


akc 


stkim uczciwym ludziom 
oczy i t. d. 
A więc mócyalisci war- 


szawsey nie próżnują! Bra- 
wo! 


WARSZAWA. Do 
“Dziennika Poznańskiego” 
donoszą telegraficznie, że 
rozeszła się w Warszawie 
рейха, jakoby jen.-gub. 
Jzertkow, bawiący obecnie 
na wsi ж dobrach swoich 
па Ukrainie, umarł tamże, 


| йү 


R: 
| regu robót mających dostar- 


sprawdziła Się 1 zapewne 

| powstała 1 tego powodu, że 
stan zdrowia Czertkowa jest 
|nadwątlony i budzi każdej 
chwili poważne ohawy. 


zywcem spaleni. 


Dnia 14 czerwca w folwar 
ku Mroków, w majątku hr- 
Dębskiego w powiecie błoń- 
skim w Król. Pol. powstał 
gwałtowny pożar w jednem 
а zabudowań folwarcznych, 
przeznaczonem na mieszka: 
nie dla służby dworskiej. W 
budynku znajdowała się 
dwoje dzieci, które matka 
wyrobnica pozostawiła w 
zamknięciu, udając się na 
zarobek. Na widok płomie- 
ы się ludzie, lecz do- 

A; do środowiska ognia 

już prawie niemożliwy. 
drewniany, suchy, 
przy silnym wietrze, w pa- 
rę minut dogórywał pra- 
wie. W jednem z wąskich 
okienek ukazały się twarzy- 
czki dzieci akopcone dy- 
mem, przeraźliwie wołają- 
te pomocy. (Groza przejęła 
widzów, lecz nikt się nie 
odważył rzucić w objęcia 
niechybnej śmierci, by po- 
dać dłoń nieszczęśliwym. 
Nagle rozległ się krzyk 
straszny i od strony pola 
ukazała się postać kobieca z 
‚л włosem rozwianyni, 
wyciągniętemi dłońmi, 
pędzijca jak wicher ku pło* 
mieniom. Była to 60-letna 
staruszka, babka zamknię- 
tych dzieci. Wpadła ao 10: 
nącego budynku, po chwili 
wyskoczyła z jednem dzie- 
ckiem, rzuciła je na ziemię 
i popędziła po drugie. Tym- 
czasem belki trzeszczeć po- 
częły, dach się zapadł, prze” 
rażenie takie ogarnęło pa- 
trzących, że nikt nie zauwa- 
żył, iż cudem prawie ura: 
towane maleństwo podążyła 
do izby za babką, W tejże 
chwili fala płomieni zam* 
knęła się za nieszczęśliwemi, 
Ludynek runął i po zebał 
ciała trzech nieszczęśliwych 
ofiar. 
Sposób na biedę. 
WARSZAW Да ze 
TANIE wyższej wła 

miasto Warszawa wyda 3 

000-rubli na wykonanie s 


czyć zarobku tej części lu: 
dności warszawskiej, która 
skutkiem ogólnego AE 
w chwili obecnej pozostała 

bez pracy. Główna część 
sumy bedzie użyta na robo- 
ty regulacyjne na Wiśle. 


WIEL. KS. POZNAŃSKIE. 
Uciśnienił.. 


Właściciel dóbr КЕИ 
Schiller z Ludania i Dąb: 
rówki pod ОһогпїКапї 
sprzedał swoje dobru rycer- 
skie fiskusowi. Jak doniósł 
"Pogener Tageblatt”, р. 
Schiler pozostaje w swoich 
dotychczasowch dobrach ja- 
ko dzierżawca przez lat 18. 
Taki interes robią niemcy 
w polskich dzielnicach na 
polityce antypo! kiej, to też 
nie można im віе dziwić, że 
za nią gardłują. Sprzedają 
państwu za dobrą zapłatę 
awe dobra, a potem przez 
długie lata pozostają па 
nich, jako dzierżawcy. Przy 
tem wszystkiem nważa ją 
aię za "uciśnionych". 


Sobótki w Poznaniu. 


Sobótki w parku Wikto* 
ryi, urządzone staraniem ar- 
tystów teatru polskiego, 
miały powodzenie zupełne. 
Publiczność zebrała się li- 
cznie, bawrono się ochoczo, 
mimo chłodu, jakim latoś 
odznaczała się пос święto* 
jańska. Obfity program, 
składający się z monologów, 
КОЧЛЕ tanecznych i ży- 
wegu obrazu, wykonany był 
starannie. Do poloneza sta- 
nąło kilkadziesiąt par. Wy- 
nik kasowy z zabawy zada- 
walający. 

Nowe plantacye. 

Plantaneye owocu w wiel- 
kim stylu zakłada p. Beu- 
thner w Sytkowie, folwarku 
za Jeżycami. W tym cclu 
na obszarze okała 150 mórg 
uprawiają ziemię na bliska 
9) centymetrów „głęboko 
pługiem * AE „Johna 
Fowlera. 1 się rzecz ta 
uda, z milionów, które co- 


| granicę, chociaż część ро» 
zostanie w kraju. Fabryka- 
eya * Pomrilu checa też 


da hodowania jabłek. 
Zagrożony majątek. 

Z Wągrowca donoszą 
nam, że jeden z najlepszych 
majątków na Pałukach za- 
grożony jest sprzedażą do 
rąk komisy! kolontzacyjnej. 
Wiadomość o tem dochodzi 
nas z tak pewnego źródła, ! 
że nie można jej uważać za 
prostą pogłoskę. 1 


Równocześnie przesyłają 
bliższe wiadomości Zwią- 
zkowi Ziemian do kompe- 
tentnego osądzenia położe- 
nia | 

/mowu przy tej 
bności zapewnia "Dz. Poz 
że wszelkie sprzedawczyk: 
two traktawać będzie na 
dal w dotychczasowy apo- 


«b. 


sposo: 
əу 


| 

Hakatyzm pocztowy. 

Z Gostynia donosza nam, 
że tam na * Vehersetzung- 
stele” zatrzymują wszelkie 
przesyłki po polsku adre- 
fowane, па czas nieograni: 
czony. 


PRUSY WSCH. I ZACH. 


RADZYŃ — Pan Wierz- 
CE ze wsi Radzyna ku 
Ki posiadłość od p. K. 

Witkowskiego dla pasierba 
swego, Wiktora Dulskiego. 
Panu Witkowskiemu dawali 
niemcy 2080: anie w. 


= 


nę, niż polacy, t 

wolał posiadłoś 

tuniej, sprzedać GAZE 
Szczęsć Boże młodemu 

nabywcy! 


GÓRNY SZLĄSK. 


Rewizya w gazecie pol- 

skiej. 

Rewizya policyjna odbyła 
się w administracyi ' "(о 
su Szląskiego” w lehodzą- 
cego w Gliwicach. Poszuki- 
wano nr, 153 z r. z., w któ 
rym mieściła się korespon 
dencya z Bujakowa. Izba 
karna skazała za nią омс 
snego aktora "Głosu 
Nzląskiega , p. Jana Pie- 
chałka пи 100 are kary. 
Rewizya nie oduiosła dada 
ga skutku, ho owych nume- 
rów już nie było. 

Niebezpieczne dla pań- 

stwa maslo. 


„Pod tym tytułem pisze 
isser Иц”, że w ZB- 
ie, w powiecie koziel- 
skim, ua Szląsku, miano ха: 
lążyć ярком mleczarnię 
Ale zamiar teu nie przy: 
szedł do skutku, ponieważ 
kilku czy kilkunastu patryo- 
tycznych obywateli nie 
chciało przystąpić do spółki, 
Widocznie сі patryoci oba- 
wiali się, żeby polskie masło 
i sery, w mleczarni owej 
wyrabiane nie zaszkodziły 
państwu. 


Dobry sposób. 


ZABRZE. Zarząd hu- 
ty Donneramarcka kupił pe- 
wną liczbę kóz i sprzedał je 
robotnikom na licytacyi. Ro- 
botnicy musieli się zobowią* 
z że Кил nie sprzedadzą, 
ani nie zabiją, lecz będy je 
dalej chodowali. 

Ukarany. 
BYTOM. — Na dwa lata 
iązienia skazała izba karna 

inwalidę Józefa Przyklinga, 
bylego stróża nocnego z Ka- 
towie. Zasądzony poniewie- 
rał swą żonę, a gdy jeden 
ze atróżów nocnych pośpie- 
szył jej z pomocą, Przyklin 
pchnył go nożem i skaleczy: 
ciężko. Za to spotkała go 
powyższa dotkliwa kara. 
Może się nieszczęśliwy w 
więzieniu namyśli, że to 
ШҮ lepiej w każdym ra- 
zie zaniechać — wszelkiej 
gwałtowności i wobec ludzi 
postępować po ludzku. 

Zaburzenia г 

W sprawie sprzedaży dóbr 
kościelnych w Chorzowie 
jeneralny wikaryusz К. 
Speil doniósł, że zarząd ko- 
ścielny i zastępstwo para: 
fian zostało dnia 15 czerwca 
rb. po raz drugi rozwiąża* 
ne. Naczelny prezydent 
Szląska zgodził się na to. 

Radzca jeneralnego wika- 
ryatu ks. Erdmann z Wro- 


| dy na to, 


cławia i radzca górniczy p 
| Jaeschke z Zabrza zawarli 
11 grudnia 1903 r. w sądzie 
kontrakt, na mocy którego 
fiskus obejmuje dobra cho- 
rzowskie za 3,700,000 ma- 
rek. 1,700,000 m. placi go- 
tówką, a za dwa miliony od: 
stąpi kawał kopalni, którą- 
by można przyłączyć 4 
skupiej kopalni 
Zarząd i zastępstwo kościel- 
ne uważało cenę zę grunta 
chorzowskie za zbyt niską 
zegółowe dowo- 
о tak jest, gd. 
w okolicy płaci fiskus wy: 
szą cerę za grunta. Mimo 
to jeneralny wikaryusz za- 
rzuca członkom zarządu i 
zastępstwa kościelnego, że 
! zaniedbali obowiązków, cho 
ciaż nie podaje na to dowo- 
! dow. 

Można się tylko domyślać, 
že urząd jeneralnego wika- 
rynsza spodziewa się z ko- 

alni węgla Waterloo wiel- 

ich zysków i dlatego obsta- 
je przy sprzedaży. 

Co dulej będzie? Możliwy 
jest protest do miniątra, 
niektórzy nawet mówią o 
proteście do Rzymu. 


Za ojczyznę. 


Pan Jan Kowalczyk, 
| współredaktor ''Górnoszlą- 
żaka” zaczął w więzieniu 


|w Katowicach odsiadywać 
,f-tygodniową karę za rze 


kome przestępstwo prasowe. 
Niemiecki dowcip. 


" Wielkopolskim ałodzie: 
jem” nazywa “Pos, Ta- 
gebl.’ p. Kanię z (Górnego 
Мака, którego sąd skazał 
na pół roku więzienia Ka 
przechowanie chorą 

* Kreigervereinu" i ra lie 
się, że mu podwyższono 
karę z 3 na b miesięcy 

“Takie polskie bezczelności 

powiada — trzeba suro- 
wo karać." 

Warto sobie to spamiętać! 
Przecież lekarz niemiecki 
stwierdzil przed sądem, że 
р. Kanin choruje na nerwy. 


GALICYA. 
Coraz lepiej. 


Galicyn zabiera giç coraz 
wiecej do przemysłu i hun- 
dlu, Niedługo stanie w Kra: 
kowie wyższa szkoła czyli 
akademia hundlowa. Obe- 
cenie we Lwowie urządzono 
wystawę czyli jarmark wy- 
robów krujowych, aby poka- 
лаб, со Galieyu umie fabry- 
kować, Przemysł górniczy 
i hutniczy Bię rozszerza, 

Nowy dziekan. 

Dziekanem wydziału tco- 
logicznego Wszechnicy Ja: 
giellonskiej w Krakowie 
wybrano ks. prof. dr. Gro- 
mmiekiego. 

Dom Matejki. 

KRAKOW. — Towarzy- 
stwo im. Matejki wystoso- 
wało do rady miejskiej pi- 
smo, oświadczujące goto- 
wość odstąpienia na rzecz 
gminy miasta 

“Domu Matejki” przy ulicy 
Floryańskiej, obejmujący 
tak urządzone pokoje, jak 
były za życia mistrza, 8y- 
pialni w której umarł, о- 
raz różne pamiątki z jego 
zyciai zbiory artystycznej 
działalności. 
су! 
wniosok przyjęcia ` 
na rzecz miasta. 


"Domu" 


Mysz w butelce. 


W pewnym domu sły:, 
szano na górnem piętrze ' 
hałas, jak gdyby ktoś ko: 
ło obracał lubh po podło- 
dze coś kuluł. Пааа ten 
owtarzał się nieregularnie. 
Właściciel, chege się prz 
konać, co to właściwie 
poszedł z synem na górę do 
pokoju, w którym podług 
ich mniemania, straszyć 
miało. Na schodach пу: 
szeli wyraźnie hałas, le 
gdy weszh do pokoju w 
stko ucichło. Zaledwie j 
dnak zeszli nadół, gdy 


Ta 
nawo usłyszeli hałas. Nare- 
szcie po długich poszukiwa- 
niach znaleźli na podłodze 


leżącą butelkę, do której 
mysz weszła, zwabiona cu- 
krowym grochem który 
gospodyni do butelki wło- 
żyła—a o którym zapamnia- 
ła w końcu zupełnie. Mysz 


trakowa , 


Referent sek, 
prawniczej przedłożył $ 


tak się grochu najadła, że 
szyjka butelki okazała się 
za wązka—i mysz nie mo- 
gla aie z niej wydostać. 


Ubezpieczenie życia. 


Ktokolwiek miłuje swą 
rodzinę, dba o to, by zabez- 
pie jej przyszłość przez 
zabezpieczenie swego zycia 
i wybiera takie towarzystwo 
ubezpieczeń, które mu daje 
największą porękę, że po 
jego 8 еї wypełni wz. 
dem jego rodziny, przyję: 
zobowiązania. Ale więcej 
jeszcze i pilniej ludzie szu- 
Каја drogi, po której postę: 
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Wag 1 raki Arwy. Tu wszędzia doud widać Је] 
dlady w naxwiekach miajue td missin Owar, wui 
lodach 1 Nedleczy nad Wagiom, znajdujemy du 
loj nad Атту, Lemin, legata, znowu drugą | 

Lachoif. nad Wngiem sad Likawa, Likawa 

Liskowa, Tu niedaloko źródeł Wagu, wy 
Iryuua rzeka Poprad 1 zbiega Knrpatnmi ku suto. 


nie północnej Z prawej эгосу. Popradu lety wieś 
Langwar, miasto Ianiachau, dalej nad strumieniam 
Toriuzą, Laczno, nad samym Popradum аео) 
т biegiem wody znajduja się Leszno i U|-Locno, 
niżej па lawo andok, Lachnien, na prawa Toor 
сліва, Legnawa, Leluchów. Tu na wysokich Kar 
palach w okolicy Krępaku (późniejsze hrabstwo 
Spiskiej Lochwia Jak nieaia dawna podanie, 
analad) gniazdo orlów, uwoich ojezysiych piaków 
kaukaskich | bloge uięd srczęśliwę wróżby тауп 


missio, główne uiedlisko, Gniazdo (0х1 Kniezen), 
Sigd rozazerzali wię po obu stronach Krępaku: 
aztzegńlnie] wzdluł ruski Poprał репо po nich 
śladów. Na lewej stronie Nalachiowa, nad Popra- 


dam, Oblazy, niłej Lazy, unowu Газу, którym od- 
powiadnję Lazy пай Dunajem, | dalej lasa w oko- 
licach Nowego Targu. Wszyntkia tu wymieniona 
miejsca znajduję się w dziesiyciomilowym okięgu, 
w okola dawnego Gniezna. Dalej na lewa w Arab- 


awie Żywieckiem, u rzeki Sali są Lndzialo, A 
nu drodze іа idącej ku rzece Ńkawia, Le- 
kamica | Lachowice, a między Kalweryą | Rra 
kowom dolina Iancze, i dulej wieś Lenczo. Prza* 
„redlszy na prawo ku rzecó Wisłoce, *najdujamy 
po obu je] atrannch Lexy, a wyżej nieco Laza. 
Dy; nad rzeką каў Wieloklem Ladzin i w okoli- 
су Bzlachcenie, Nareszcie idac od źródeł Sanu, od 


a gdzia rzeka Hoczowka wpada w Ban, nidąć 
mianto Llsko, dalej wiad Osada Lip u za nią 
miedaloka Tiuzna. OJ Przemyśle skąd Ban w ul 
nig żakręca, jeżoli poclągniomy linię preas Moš- 
ciska do Gródka, trafimy na Taczki, Lnczkowa 
Wola. Laazki, a na drodze od Muścisk йа Sambo. 
ra, Laszki Zawięzane, Wracając do Przemyśla 
zalępując w dół Sanu, mamy, nad rzeką Wisznią 


Lazy, a (uż u jeziora Moszczap Laszki, nitaj bl 
uko Sieniawy Lozaków 1 nakoniec na lewej mro 
nio Sanu Leżajsk (Nr I. пай Sanem jeszcze bli. 


li tek uwagi pokoleń Leskich nad Kespja m- | 


ska 


Lissy trzy eszen 
Lachowej. Nie wymieniam 
miejsć w tym kraju zwanych Lety, Lęlawnie, 
dłem=Luzy, Luchy, Zaluzy, it d, która 1 
widocznie nia są slaulańskie, nia okazują Jedi 
wylaźnopo żródlostowu, (К. 1, między Wieliczką i 
ycami Lazawy Wola Podłazaiska) 

Więc x Krgpnku. z dawnago Gnlezna, Lachowie 


|.eazcznwka 


spuszczali вір w doliny brzegami Popradu, obu 
Dyunajców. Wiuioki i Wisłoka, Sanu 4 Sali aż ku 
Wiśle | przez Wisłę. a na prawo | lcwo żapądzali 


się ku górom Szląskim i ku Воот 
sku, na drodze bielickie] Lary, m za Odwięcimem 
między jeziorami Lenzyw: za Sanem тв daleko w 
okolicach Tyszowca, miasto” Taszczów 4 wieś La- 
chowiec. Samo nazwisko Ssigska nio jest siawi 
skiem, ale Iochioklem 


Bg i na szig 


lschowie rnaleźli Rławimúazczyanę w 1у sia 
nia w jakim ją opuścili Iunny, la jest rożdro- 
bnioną i rozdziejoną, (Pokolenia nadgranicznó, od 


dzialona ой głównego 
rozdrażniona, awyczaju ludów 
i dziczejących, nadały sobie nazwisko «wierzą 
Tekle byla nad Odrę plemię Wilków, (Wiizh od 
Візіт znane јако srogie, lula (Lutycy): nad 
Flbq pokalania Myszy (Aliimin): « na Polesiu w 


szczepu, najdciami mąsindów 


wodle wyrpinych 


pusśc/ach Turowie, osyli dzikie byki). Rasma pie 
mion w poelakin wądole 1 na równinie  środniej 
przyjmowała nazwania od gór, rek, lawów, pól 


itd. Tak-mirzkeńcy przblaliw |czyli chropiów, 
сигаи май Chrobatnmi| osady 
Jas Drow lanami: - zarośli, 

Krzeniczanami tKrywiezannmi). Stąd od podobnych 
ludów  baryžo wd mobio. 


wórnychi się 


Doleńcami w 


minjar рай 
odlegiych 
Najprakt 


Lachowle M 
Kurpsiach | okolu tudziai 
zkniośw pól między Wina i livriam. Łatwa bylo 
ja tr їн już swojo guiar 


Ghrobatów w 
Polanów, 


wpadli 


Karpat, na 


opanuwać, |.nchawio 
‚ ognisko | osadę 
m dawnym kackaskim jednogo wodza (kr 


у nadawal wiadzy 


jeadość, 1 klerował ich ru 
mi: паколое akladali jednę liczną rycerską Жам, 
kióry można było w mntale poruwyé, 1 w każdą 
xirmg wedle potrzeby rzucić, Nadto, роа(асі ыга" 

wzrowiem ogromni, konni, dobrze узкое 
baz trudności płoszyli lud rozdzielony pieszy i 
pól nagi 


wani, 


DZIEJE MITYCZNE SKAWIAN POD 


LECHAMI 


Najdawniejsze podania zachowsjy 
Lacha, który Јано u Kolchidy, Пн 
wji urzyszodi, podług Ozaahów był młodszym 
lom Usacha i Gniezno zaloży), orla' binlego 
dla obrawszy, W lej krótki 
powieści, zawarł lud prawdziwą 
o dawnej ojczyźnie Lacha. 
Dwosjam, odłączeniu się od Czechów, | o założeniu 
piorwazago Gniozni Inie potom x drugiam 
Gnieznem wialkopolukiam zmiguznno, $ narasacio 
o wybkiem orlom rozbieganiu się kannogo narody, 

Jes to zwyczajna wszystkim giralom, te llekroć 
znajda bezbronna ludy па wpadla ją 
ma ліе, i daleko xapęuzają ыр, jeżeli elo trafią 
na odjór. Iachawie prędko ogarngli tnijkqt mię. 
dzy жетет i Wiwą, przeszli Wiwię, a wostawując 
nn prawo wialkie imsy stanowiące granicę 
polewkiego, trudna domiępue din jazdy, rowzersai 
aig w otwarych nówninacli Wielkopolski, Jui ву 
nowle nierwurych adobywców, puszczając лір x 
bieglam Wisły 1 Odry dosięgii loh ujścia лого 
Naltyckia ujrzeli (ayn acha Wistmiara Widzimorz) 
Po opanowaniu tych żyznych тап możniejsi 
chowie pizonowzą wię do і siedliska 
Шев tatępuje x Karpat 
К 

Ale илйоїмо Lachiw śród obcego, licznego 
nia moglo ugruniować alg spokojnie, нп 

jednakim жалів. Iechawia nia wii 
miall х saby Кора, brala więc w 

slawianki ; „lalol i 
з śapominaly prędka ojczysięo języka, 
kle wbliłenia dwóch rodów wplywala nawzajem na 
obycaja | atan palitycyny. Za Karpatami Sławiania 
ckinieni od Awarów. którzy скар honig omiedli z 
łanami i dziećmi, 
porywają а do 
mywać wię 7 pud jarzma 


bra- 
xa go- 


arodu mitycznej 


ta 
równinach, 


okrępu 


ku ku Ki 


te 
wać © 
zajawne 


9 


i лів охун wię s krajowe 
mkrótca zaczynają 
W Ohrobacji i w kraju 


broni, | 


Polanów Uluch xlawikński pawolniaj oddziaływał. 
Dawny atyczaj patrjarchninej eńwnośc, dawny stan 
udzieinych horodyszez i tymczasowych Županji praa- 


ciwit się nowej organieacji Lechiekiej, i Blawlanie 
malłuję ku niemu pownóclć 'Туюсумет w miastach 


Krakowie, Krakowcu i inayeb Krakowach po obu 
stronach Karpat. asicdli dawniej Niemoy, wamazają 
aig w przamysi i wplywu nabierają. Pod nasiępoami 


Leche, naatnie wielki bartiad, wakrzecza ją aig znowu 
Županje uirzymują sig w niepodległości minera, a 
narodowość sławiańska między wniywom Niemców 
1 Lachów z trudnaścią czysta ulrzymać mig Mmoło 

kinie nad Urzegami Wisly. Сан lych xaklócoń 
wytnia mityczna powieść, panowaniam dwunaxtu 
wojewodów, Krakusn, Wandy, aż vnowu konna plas 
mig I.echów (utloganie oip do maty L.ewków) 
nrzamaga, wiadap obajmuja nad miastami | horo. 
dyszczami Tymciasnm Lochowie coraz bardziaj 
mięszając się Htawienami. mulejszejy ® wrai 
lodu (ешкі), | nakoniec wlawszy się po połowie 
Polanami (Popiela) wcieliwszy sig w md podlegly, 
т abcaj hordy, oddzielnej Машу, dro 


ków zachowała się pamięć ówczeunych posiadłości 
lechickich, klóra obejmowały kraje nad 10у i Ha- 
walą, Pomorze, Kaszuby, Rarbję мазку, Luzacjg, 
Mrandeburgję, Mnędeburgję i Хатар, 

Przesiali lechowia być oddzielną Шота, nla xa 
alaln w Slawiańszezyźnia ich kraw Каши zapra 
wadził się Ich obyczaj wojenny i przyjmuje wi 
na gruncie nadwiślańskim Jeh mysi polliyczna. 
Nie mogli już Slawianle powrócić da  patrjar 
chalnego Бути, uezuli potrzebę jedności, win 
dzy, drodkowega ogniska, króla. Tę mydl lechieką 
mclaliwazy w stablo, cheg nowy шип rzaczy т 
ziebla wydać i rouwinąć. Potrzebują palilycznego 
bylu, króla, kadryby rządził wimizą lachicką, ula 
był Sławianinem. Ich nowa królestwo ma noalć cha- 
rakter domowego. prostego, rolniczego życia, go- 
spodwrności, gościnności i patrjarchalnaj familljnaj 
równości. To łądenia narodu, la odęadnienie In- 
пупкова przyszłości, nalchnlanie z nleba pachwyco- 
ne, opowiadał lud, jako zdarzenie pojedyńcze, 
cudowne. Podlug dawnych tradycji. перо wysłu- 
chnio Sinwinn, zesłała Aniołów, kidrzy im poki 
zall króla żądanego: в ten król Piam, rolnik. 
Kołodziej, upaszczający Aniołów. przed kiórymi 
anmknigie były wrola dumnego |.schowicia Po- 
piełn, ten Piasl częstujący miodem zabrany пи 
chrady naród i powołany zgodnemi głosami na pa- 
na. ten Piast w amble i dziejach swoich zawiera 
w krótkości стр hlstorję poczciwych, hojnych, 
popularnych królów, аё de ostatniego z rodziny 
polskiej abranega Pinsta, 

Godna uwagi, że w historji rzymawiej, ро wig 
czeniu dwóch rodów, rzymskiego i anbliiaklego, 
król x podbitego pakalenia staja alg jsdnaczem, 
prawoduweg, | bardo palobny do Piasta пой 
oharakier mityczny. 

Następca Pinsia objął, abajrial nowa państwo 
Ziomawlt: u Ziemomysl «ziali wajsko na polki. 
Więc już mie hordą. nia kasią ciągnie do boju, 
bo królowie hord huńskich, gackich, leski ch, 
dzielili lud na pakolenia, nia zai na pulki. Ūro- 


Ciga dalnzy nastąpi 


rblerz udoskonsloną farmę. 
915 da аза aa kler w śradkawej авла, 
Bogaty, głęboki czarnoziom. 


Produkcja za 


‚ 16 do 40 busz 
20.80 do 50 buazli 
Żyw... „20 do ВБ butli 
Kukurydi 21190 do BA buszli 

Polskie osady hllsko misa, drog że- 
lazny ch, ezkół | kościałów. Przyślij pa 
katalog. 


KENDALL & KENDA L. 


ЗТ, PADL NIBRALIA. 


еласа aajpiaxaijere miwary авкуняве! 
AML. Pr, Тани то, (Gdy макак) nolo dpiew ka 


Brzesitski, A zawracaj od kor 


wa 


Hirzestażi, Sainio ола, Май © 
kapea. Gdrhym ja byla dkm eao рум 
= oto сү ЛАД 


т. ИР Mini kotwy, solo (бо. d 


"ӨГ 40 gala 
Wali т. E Apepi S 


ГТУ 


мечи. mia Raj тш» 4 © 
кА WER 
гае Р а 
Етен 

ARCE in EE 

laki. Witaj Króla, polome „Ме 
илемне эры SKA 


any Boe | 


АС; 


КЕКЕНЕ 


Каза | najlepara a. 
> Pf harmonią ez 
4 lut bez 


Cornel, 

na Gitare hianpahakg ао. ТАВ 

koła na Cytrę z melodyami polekienńi: 9.60 

во 
10 


то 


lo, 


Woacertowy © 80 
Zalewski. Понс и, mazurek øpew u3 
zalowaki: Maren Pogrzebowy, chór monki 8 
Zalewski. Walenyku mój, nolo Inb chir tet, 80 
сауни bleda soto fort. gą 
маа" w 

К AA] 
alewski. ofe coś! талага пија окна 1.00 

ет 7, dymem 1 gonzcza folata 1. 
lomaki. О) ton mazur, cayeta Меда Н 
Zalewski. Polonex Kościuszki wale н 1.00 
Zalewa 1. Worain, Kujawiak Н 
ża Hoze Coa Pol; 1 man, 3 maja, кар. 1.00 
1.00 
150 
m LiD 
DRU 


B. J. Zalewski, 


они а. HI Km, 
Tel. 1455 Malsted 


NORY WYNALAZEK 


NA WZMOCNIENIE 1 U- 
TRZYMANIE cte NE 
Туз! mych ludzi dostały 
рг шу. Wetreymnia 
mypadacia włosów а EZ, 
w 


CHICAGO, т, 


rótkim czasie. W miej 

ное starych porastają nawe nader barwna 
włosy. Laboratorya; 118 Bedford Ava. 
Po neczegóły plnzcię pod adresam: 


PROF. J. M. BŁTNDZA, 
Bta, W, Нот 106, Hrooklyn-New Fork. 


JEŻELI JESTEŚCIE CHORZY 


na Jskąkądź chorobę, « kie mote- 
ete zmateść pomocy, to nadziei nie 
traćcie, aie udajcie się do 


Wiel, Xewmana 


Wyleczony x bálo 1 opuckaię 
ela na całem ciele, choroba ta 
hardzo zaslareata. 


Forna Mama 4 


sle eupolnio ndrów Więc d 
łego serca za tak dobre medęcyny 1 zapo- 
wniatn, фе tylko do ciebie. hym sią uds? w 
razie gdyby choroba maja miała aig powró. 
cić. ® głębokim szacunkiem pozostaje, 
А NAWROCKI, 
RL 


Wyleczony za słabości nerek 
| krzjża, | okropnego bólu 


słony. 


aja Fan Bóg poklacowni 
“өң ta деше waj 


przód dziąkują а potem Tobie за tak сей 


mpieczna Bóg zaplać | о 


bm 
ШТ 


DARMO. 


Załącz 20. znaczek pocztowy па for- 
malarz opisujący, jak ja leasg cho 
rych. Nle odwlekajcie Jednego dnia, 
Ble рїзте\а dzialaj, 


REYEREND NEWMAN, 
1861 W. Lake stay Chicago, Ii, 
Z. 


ponding a nkotch and 

acortan onr opinion 

irena, ie pronabiy 

one strictly сопло. 

DW ет, 
Tirania W 


"Scientitk American, 
ABET L НИН ДЕК, 


ла 


WINO 


Jest najlaperym napojam, gorzkia 
zlota najlepszam lekarstwem па 
tołytak. 


TRINERA 
AMERYKANSKI 
ELIXIR 
GURZKIEGO 
WINA 


jest kombinaoyą wina к riołami 1 
dla tego rtanowi najlepsza lekar- 
stwo famllfna na £ałądek | ner- 
wy, które wzbogaca | wyrabia 
эге, Do nabycia w aptekach, 


408. TRINER, 
78056, Ashland Ava. Chlcago, I). 


Kto chce М meant 


łańcuszek, piorścinnek, kolczyki, brosaki 
z orłem lub herbem polskim Jub 1 p. 
olech plaże ро piękny Ihistrowany kata- 
log | cennik а el na pawno 
М) do KO cantów ma każdym dolarzo, 
kupując złota lub irebrne wyroby x 
plerwesej ręki. Katalog tan та 

#йстпе ryciny na młota } srubrne odzna- 
ki 1 madala ala tówarzytw | k)ubów. 
Adresować należy: 


К. STACHOWHKI & Co. 
п. Chicago, Ш. 


Zadna Kobieta 
nie jest piękną 


Jetel mle używa Dra Hanker'a 
Complexion Cream. 


mA PRZEDAŻ W АРТА; 


XELUWSKIŃ PHARMACY, 


708 Mllwankce Avenuo, 


CHICAGO, : * - ILLINOIS, 

Bnytajcia sią о awych prey- 
jaciół o Dra Bonker'a Mydle 
па twarz, cena 25e i o Dra 
Bonker's Pigułkąch na roblin- 
nych,gwarantowanych, że wy- 
leczą zatwardzenie. Cena 25c. 


EVERY 


Severy 
Czyściciel krwi 


ремму ńrodak na powiększana 
gruczoły | joat lekaratwom 
apecyficzhem we wenerycz- 
nych jako toż | akóruych cho- 
rabach. Сена $1.00. 


FIRST 


NATIONAL BANK 
OF CHICAGO. 


PIERWSZY 


„NARODOWY BANK 
W CHICAGO, 


róg Monroe 1 Dearborn ulic. 


KAPITAŁ $8,000.000. 


„Berii 
JAK tet 
LISTY KUKDYTOWE 


ia użytku uc 
oz рыны zd o 
ZA ыс да 


miarkownną komisję. 2 


беш! W. Allerton, — алт. — 
фтор. Boa" = iiam ie Bore = D. 
Mark Стар». — Chas E Conover, — 
В. а R" Poras = 

Барне 8! Fir 


GOSPODARZ 


dla wszystkich zrozumiały i do- 
stępny poradnik rolniczo-ogrodni- 
czo, dwutygodnik, wychodzący w 
Warszawie. Prenumerata roczna 
wynosi 82.00: Adres: GOSPO- 
DARZ, ulica Warecka, No, 14, w 
Warszawia, Runa. Poland. 


Grolizier, Rodgers & Freblich, 


ATTORNEYS and COUN 
SELORS AT LAW. 


ахд tm 
Chamber of Commerce Building 
Bóg LaSalle I Washington nl. 
CHICAGO, ILL. 
ELEVATOR, те we m 


тА 


NOWA PRONTA LINIA 


Pomiędzy Tryjexlem, Fiu! 
LH „ т LIM 
Americana k 


Шашу pieszne 
“GERTY” 1 "GIULIA" 
specyalnie din stut 
umem | Now Yi A najwię! 

wygód elsktuyosnem dwiatłam 1 
wizysikiemi modnemi. dogodnościami. 
Dwa nowa ok а spuazezona ва 
wodę w tym rau, Pasazdrowię Jadac 
tymi okrętami, tia mają najmnie: ych 
trudności pi separa myeh, rúwniet bagata 
Jch mle są pi ве kaatrol), О szczep: 
prowzę pi naszych REM 1! 
du Richard © Са, główni agenci, 01 
Brusdway, New Yok. (Aug. 18ih) 


KALINA 
UPIĘKSZY- 
CIELKA. 


KALINA owa 


OAZA. placuwodny kiożok оз paroni 
da мазун tylka нишоне 
DJ . - < 


LEKARSTWA 
FAMILIJNE... 


wydala wieczyntości i martwe | j 
piorwianzki ze krwi, stanowi | wem 


Severy 

Nervoton 
t niozawodzacem lskarat 
rozatrojonie norwawe, 
aalablenie sii żywotnych, ber- 9 
Banuość, alabaść piciową, м. æ 
myalowe przygnębienie, A 


мому ból glowy i kiatoryą. 
ja 


== 


cleazy nię zantaniem рі 


йр Cena Tabliczek 


сінах 


czenia, popękania 1 popalczi 


Severy kobiecy regulator 
pięk ас] zapewniając atate tuloczowie 
we wazelkich przypadłońciack organów rodnych. 

Cona 51.00. 


przewyżaza wszelkie środki przopl= 

вумапе па kasżel 1 przywraca da zdrawoga statu 
ly przewód oddechowy. W 

wszalkie azkodilwo skutki naikuio 


ar przez użyawnie . 


zięnicniach I gry= 
о w lącznaści z 


gol ройга?н!ен!а powierzchne, zabi 
а trującym wpływom, Niezrówna 


Cena 25 ct., pocz. 


Severy 


Balsam życia 
мраја mowe życie w qm 
pohnudzając różne 
prawidlowego dziali гё- 
Ђијсіе go ча obatrukcyę, nlos 
atrawuość, wzdątość, zawrót 

jólay upadek zdrowia. 
Сена 78 contów, 


onta 
so 
в 


І 


Piguiki па wątrohę $ 


aj 
rzyprowadzają  odrotwialą 
Natrono da dzialalności, poż Sj] 
mtumżają sckrocyę, przynoszą 
apetyt I uioczają żółciowaść, = 
żitaczkę I komet żółciowy. 9] 
Сена 25 ct., pocztą 27 ct. 


Do nabycia we wszystkich aptekach. 
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Żyliśmy, żyjemy i żyć będziem, 
gdyż niespożyta jest siła wawnę- 
trzna nuszego narodu. niespożytą 
о tyle o ile niestety nie zorga- 
nizowang. Wiek 19 i 20 to wiek 
świndomości organizacyjnej ze 
strony szerokich mas społecznych. 
Świadomość orpunizacyi, wywo- 
dung zostali przez ucisk ze strony 
klasy rządzącej, następne prze- 
fladowanin popchnęły pracę je- 
szóze bardziej naprzód i oto wi- 
dzimy iż przeciwko zorganizowa- 
nemu i korwpcyk stoczonemu rzą” 
dowi państw despotycznych prze. 
ciw stawiong została siła zorga” 
nizówuna spoleczna, tnjna lub 
jawna. Obydwie półkule Europa 
i Ameryka to jeden wielki lañ- 
cuch mniejszych lub większych 
organizacyj politycznych, wal- 
ozących о swe prawa, Polacy pod 
względem organizacyj w tyle sto- 
ja poza innymi a przyczyną tego, 
niezbyt sprzyjnjęce warunki i 
okoliczności i... wiele własnych 
naszych przywar. które wprzód 
usunięte być muszą. 

Swoje droga i my postępu” 
jemy naprzód i przyjdzie może, 
tn chwila że i nas naprawdę lg- 
Хаќ się będą. Tymczasem staraj- 
niy zyskiwać u wszystkich 
sympatyq. Zaróbmy sobie na nip 
nasze pracę cichą a szlachetną 
w gronie tych którzy żadnym 
zlym czynem nie sp splamieni. 
Unikajmy złych! O! bo jeden zly 
umie zburzyć to ca zbudowały 
setki i czego oddudować już pó- 
śmiej nie można. 

A sndźmy ostrożnie! 

Nie spdźmy w człowieku pro- 
gramu politycznego nni kierunku, 
sądźmy to со znajdziemy w głębi 
jego duszy. Piękne słowa sa 
często tym blaskiem, który ośle- 
pia oczy i nie pozwala zobnczyć 
wewnętrznej zgnilizny. 


W Medyolanie wyszła ciekawa 
książka znanego pedagoga wlo- 
skiego Pawla гевгіецо pod ty- 
tułem “Slowa młodości” (Parola 
di giovenezza). Książka ta za. 
wierna entuzyastyczny i wolno- 
myśluy rozbiór  Majroznnitszych 
kwesty) bieżacych: społecznych, 
politycznych i literackich. 

Otóż szereg stronie, które mo- 
żna zaliczyć do najpiękniejszy 
w *Słowach młodości” zajmuje 
wykład publiczny, jaki miat p. 
Arcari w "Fascio democratico 
cristiano  femmaile' (kobiece 
chrześciańskie kólko demokrnty- 
czne) p. t. "W obronie polskich 
dzieci”, (Per i fanciulli plucchi). 

Było to po Wrześni... 

Autor zakreślił najpierw wzrost 
myśli narodowościowej w XIX 
wieku. Zatrzymał się bliżej nad 
Maltg, Tyrolem, Boerami i 
Polska. 

"Polska! Ile sere biło raźniej 
ma ten wyraz! Ile entuzyszmu 
оп obudził, ile śpiewów wyśpie- 
wano na jego cześć, Vive la Po- 
logne! Monsieur... bylo okrzy- 
kiem nie jednego tylko Floqueta, 
podczas przejazdu саг, nle mi- 
lionów dusz. Teu naród, który 
mówil i mów: jeszcze do świata 


zdziwionego jego niewyczerpaną 
żywotnościa, który mówi wier- 
szutni swoich poetów, powieściami 
swych pisarzy, utworami swej 
sztuki; który przelewał swoję 
krew obficie za wolność we 
wszystkich  znkątkach Swiata, 
który zajmuje tyle stronie w 
dziejach historyi cywilizacyi a 
który wydarty zostal z atlasu 
politycznego, byl aż da ostatnich 
czasów przedmiotem ustawicznych 
okrzyków podziwu i miłości". 

Tutaj rozwija obraz Wrześni, 
protestu Sienkiewicza, streszcza 
"Bartka zwycięzeg” i "Z pamię- 
tnika nauczyciela”, nareszcie 
kończy odezwę do kobiet włoskich. 

Dnia 29 maja odbył się w Me- 
dyolanie publiczny wykład pani 
Anny Boneschi-Ueceoli z Floren- 
суі o Teofilu Tenartowiczu. Wy- 
klad nosi tytuł: “Ostatni polski 
rycerz” (L'ultimo cavaliere po- 
tacco). 

Pani Bonaschi,  czcicielka 
dlugoletnia znojoma piewcy "Li. 
renk?” ogłosi zapewne drokiem 
swe pracę, o której wspôlpraco- 
wnik paryskiega “Bulletin polo- 
nais”, p. Oster Tencajoli wyraża 
się z wielkiem uznaniem 


Filipiny na wystawie. 

W  broszurce, nndeslanej do 
nas pod powyższym tytułem, znaj- 
dujemy wiele ciekawych szezegó- 
łów dotyczących życia tilipińcz, 
ków i ich charakteru, Na drugiej 
stronie broszurki jest wzmianka 
o szkolnictwie. Dnia 23 sierpniu, 
1901 r. t. j. w trzy lata po wy- 
lądowaniu piarwszych wojsk a- 
merykańskieh па wyspy, parowiec 
"Thomas" zarzucił w przystani 
Manili kotwicę, przywiózlszy na 
swoim pokładzie pierwszy tran- 
sport amerykańskich nauczycieli. 
Z chwilą wyladownaia tych lu- 
dzi, zaprawadzano na Filininach 
rzeczywiste Biuro Edukacyjne, 
które energicznie rozpoczęło swe 
prace. Praca ta musiała być dobrą 
i pożyteczną, gdyż ludność sama 
w krótkim czasie zażądała spro- 
wodzenia większaj liczby nauczy 
cieli, gdyż jak się wyraził jeden 
z wpływowych filipińczyków *'je- 
den dobry nauczyciel więcej jest 
wart, niż emy regiment żołni: 
rzy.” Na wystawio w St. Louis 
jest zbudowana szkola filipińska, 
me wazystkimi jej szczegółami. 
Budynek jest postawiony z "bam- 
boo” i palm, w zupełnem родо: 
bieństwie do budynku szkolnego 
zwykle budowanego na filipinach. 
Najwięcej uwagi poświęcono w. 
dzięłowi przemysłowemu i ręko- 
dzielnemu, da czego zbudowane 
sę odpowiednie urządzenia me- 
chaniczna, Opodal wzniesionym 
jest drugi budynek: Gmach Rag. 
dowy, pod każdym  wzglądem 
przedstowinjacy tukaż strukturę 
na wyspach, nosząca tam nazwę: 
Kapitol Filipiński. Na południe 
dalej stoi dom Handlu. Depar- 
tament handlu jest dość bogato 
reprezentowany. Następnie spo- 
tykamy Dom filipiński, jokiego 
używają bogatsi mieszkańcy Ma- 
nili. Dalej stoi Budynek Eutolo- 


giezny i Teśaiczy, "Budynek 
połowu ryb'' zaopatrzony w nader 
bogaty zbiór strzał morskich, 


oraz w najrozmaitsze gatunki ryb i 
przyrządów do ich łowienia. Mine 
типе i metalowe bogactwo wysp,- 
jest wielkiem i obfitem i dlatega 
na wystawie poświęcony jest te- 
mu specyalny dział, reprezentują 
cy między innymi i kopalnię 
złota, tak jak ona jest urządzoną 
па wystawie. Dominująca miejsce 
na wystawie zajmuje obserwuto- 
тушп w Manili, które na wys- 
pach znajdowało się przez dlugie 
latu pod kierownictwem Jemity 
Alnue. W obserwatoryum nk wj 
stawie znajdują się mapy nudzwy- 
ств} dokladne i szczególowe. О. 
prócz tego jest na wystawia fi- 
lipińskiej w §t. Louis mnóstwo 
typów ludności tam zamieszkałej, 
z pomiędzy których wyróżnia się 
tym  filipińczyk--żolnierz, oraz 
cały bataljon, zorganizowany pod 
kierownictwem specyglnej rządo- 
wej komisyi. Bntaljon ten w 
krajowycir ubiorach i uzbrojeniu 
liczy 11 oficerów i 280 żolnierzy. 
Dowodzi lejtenant Loving. 

Za wiele miejsca zajęloby nam 
opisywać wszystkie szczegóły 
wystawy filipińskiej i dłatego 
podaliśmy tylko rzeczy główniej 
sze, które dość dobrze illustraję 
caly charakter wystawy. Jest оп 
zaopatrzony dobrze i kta ją zwie- 
dzi, ma takie wrażenie, jakoby 
rzeczywiście same wyspy przeje- 
chał wzdłuż i wszerz. 


PRACA ZAWODOWA KOBIET. 

Wszyscy rodzice— jak wiadomo 
— wzdychają do tego, by wydać 
swoje córki za męż— znaczny je- 
dnak procent kobiet nie osiąga 


tego upragnionego celu. Rodzice 
powinni więc przedewszystkiem 
dać awoim córkom wy ksztalcenia 
zawodowe, któreby im umożli: 
wilo zdobycie pracy dla zabez- 
pieczenia bytu. Nawet i dla tych, 
które wychodza za maż często 
byloby  pożądanom, aby jakiś 
zawód fachowy miały w ręku i 
w razie choroby lub śmierci 
męża nie pozostały bez środków 
do życia, zdane na laskę i nie- 
łaskę, losu, 

Dla dziewcząt bez majątku о. 
branie i przyswojenie sobie ja- 
kiegoś pożytecenego dla nich i 
społeczeństwa zawodu jest konie- 
vesem. 

Przy wyborze zawodu dla córki 
powinni rodzice wziąć pod u- 
uwagę zdolności i zdrowie, albo: 
wiem таулу wybór może ją u- 
czynić nieszczęśliwą, a często је: 
dnostka stracong dla społeczeń- 
“жа. 

Czegóż więc 
wią motat 

W piewszym rzędzie naturulnie 
gospodarstwa domo- 
wego, Nnuki domowego go- 
spódarstwa udzielają znane w 
kraju zakłady, i dają fachowe 
wykształcenie dziewczętom. 

Wielka jest liczba kobiet za- 
jetych jako pomocnice, gospody- 
nie domu, wychowawczynie, to- 
warzyszki i t. d. Zawód ten wy- 
maga wykształcenia, dobrego o- 
bejścia i sporej dozy cierpliwości, 
W obecnych czasach również 
wiele kobiet znajduje zajęcie w 
handlu, fabrykach i wielo urzę- 
dach, za stałem wynagrodzeniem. 

Po ukończeniu nauki szkolnej 
potrzeba poświęcić sporo czasu 
dia przygotowania się do jakiegtoś 
zawodu. Jest rzeczą zupełnie pe- 
wią, йс w niedługim czasie ko- 
Liety będę pracowaly we wazy- 
stkich prawia zawodach i nie 
rodzaj zawodu, lecz zdolności 1 
energia danego osobnika będp 
stanowiły o prucy i zwycięstwie 
w wnlce o byt. 

=e 


Od Wydzialu Wyko- 
nawczego. 


Na posiedzeniu Wydz. уко; 
odbytem duin В czewca do Fe- 
doracyi zostaly przyjęte: 

85 osada św, Jadwigi, Manche- 
ster, N. П, 

36 osada 
burg, Pa. 


30 osada dw. Stanisława Kostki, 
Racine, Wis, 


48 osada dw. Stanislawa R. i 
M. Kewsunee, 11), 

Do kasy Federacyi w ostatnich 
dwóch tygodnineli wpłaciły po: 
datku: osada áw, Jadwigi, South 
Bend, Ind. 210,50, zań osada św. 
Stanisława, Racine, Wis. 2,00. 

Zwracamy uwagę rodakom na- 
szym, mil 


dziewczę uczyć 


‚Р. Maryi, Bloss- 


obdarzać ich tąkowemi nie może. 
bn ioh nie posiada. Ро zaszczyty, 
honory, urzędy należy zglasznć 
się do organizacyi starszych i 
znsobniejszych. U naa na razie 
pracować dla dobra ogółu należy 
bezinteresownie. 

Рип M. Pietraszewski, sekr. 
prot. osady św. Jadwigi w South 
Bed, Ind., pyta nas o szczegóły 
urządzenia kolejowego na Kon- 
gros do Pittsburga. Kwestya to 
ważna, Obchodzi ona wszystkich 
delegatów przyszłego Kongresu 
z poza Pitłsburgs, dlatego też 
odpowiadamy na nie publicznie. 
Wydzinł Wykon. rozpoczął już 
petraktacye z zarzędumi Кое. 
Prawdopodobnie delegaci па 111 
polsko-katolicki Kongres bilety 
po zniżonej cenie będa mogli 
nabyć na wszystkich kolejach 
1dgcych do Pittsburga. Bliższe 
szczegóły tyczące się urzadzeń 
kolejowych podamy w niedalekiej 
przyszłości 


Jakże się zapowinda nasz Kon- 
gres) Z listów, jakie z rozma- 
itych stron odbieramy. zdaje się, 
że dość dobrze. W wielu miej- 
seach rodacy nasi pod przewo- 
dnietwem swych zacnych dusz- 
pasterzy krzatnją sią około wy- 
boru i delegatów. W niektórych 
miejscach już ich wybrano. 

Bardzo garąco poparl Kongres 
nasz w Pitisburgu Zarząd 7je- 
dnoczenia Pol. Rzym. Kat. pod 
opieka Boskiego Serca Jezusn, 
który nie tylko, że sam posta- 
nowil gremialnie w nim wziąść 
udział, ale nadro zachęcić wszy- 
stkie Towarzystwa do Zjednocze- 
nia uależące, ażeby także wyslaly 
swych delegatów. Mamy nadzieję, 
że za przykladem Zjednoczenia 
pújda i inne organizucye polskie 
katolickie, i że wszyscy dołoży 
my starań, aby Kongres odbył 
się jak najwspanialej. 

Wy Bracia, którzyście dotąd 
w sprawie I-go polsko-katoli- 


ckiego Kongresu nie nia zdzialali 
i nie czynicie, ohudźcie się ze 
swego letargu i weźcie się rpcza 
wraz z nami do pracy. Dobra 
ogółu polsko-katolickicgo w-"A- 
meryce leży tak bardzo wam na 
sercu, jak i nam. Wy macie tyle 
prawa i obowigzku zajmować się 
sprawami cnly ogół obehodzącymi 
со i każdy z należących już до 
Federacyi. Czemużbyście więc 
mieli obojętnie przypatrywać się 
naszym  mozolnym  zabiegomł 
Czy tylko dlatego, że na czele 
tego ruchu sg ludzie, ltórym 
nie sprzyjacie? То bagatelka 
tylko! W waszej mocy ich wszy- 
stkich nn przyszlym Kongresie z 
urzędów posuwać i ludźmi bar- 
dziej wun przyjaznymi i więcej 
zasługującymi па wasze zaufanie 
zastąpić. 

Ks. К. Sztnezko, ©. 8. ©, 

I Sek, W. Wyk. 
Chicago, III. d. 9. lipea 1904, 


KORESPONDENCYE. 


JOHNSONBURG, PA.— Sza- 
пога Redakcyo!—Dnia 1 Kwie- 
tnia 1004 т. została założone to- 
wars, p. o. świętego Józefa. Ce- 
lem jego jest wzajemna pomoc 
oraz oświata narodowa i pomoc 
religijna. Do towarzystwa przyj- 
mowani sẹ polacy katolicy w wje- 
ku lat od 21 do 46. Opłata 50c. 
miesięcznie. Wsparcie # 5. tygo* 
dniowo, Pośmiertne každy czlonek 
złoży $1. pozostalej wdowie а 50c. 
wdowcowi. Towarzystwo liczy 
33 członków i posiada 281 dol 
910. w kasie. Mieliśmy trzy mniej. 
se wypadki i jeden znaczny, 
Urzędnicy towarzystwa: Michal 
Kanski prezes, Józef Insionowski, 
wice prezbs, Bzymczak sekretarz, 
Kazimierz Pawlak wice - sekr. 
Jan Pawlak kasyer., A. Gor- 
ski w-kas, M. Kuciński i M. 
Kanski opick. kasy К. Rlanek 
i J. Szymański opiek, chor. Piotr 
Szupleski odźwierny. Ż uszano- 
waniem I, Pawlak. 


Smanowna Redakoyo. — Proszę о 
lnskawo umieszczenie mojej ko- 
respondencyi co do farm. 

Mojem zdaniem byłoby lepiej 
uduć się do Wisconsin, bo choć 
zimy sp troche ostre, Ме cule 
Into jest przyjemnie i można 
cały dzień pracować. Mamy sli- 
czne urodzaja na polach tego to- 
ku, a jeżeli Bóg zachowa daloj, 
obiecują sobie farmerzy zbiory 
obfite. Wielu polnków mogloby 
zamieszkać w Fairchild i okolicy, 
Ziemia ta jest dobrą. Drzewa 
jeszcze poddostatkiem, niebrak o- 
palu, mamy awój Polaki kościół 
i cmentarz Polaki w mieście bli 
sko kolei. Na kościele niemamy 
żadnego długu, owszem jeszcze 
kilka set dolarów w kasie, tylko 
księdza stałego jeszcze nie mamy, 
ule dojeżdża do nas Ка. Orlik z 
"Thorpe, Wis. byloby naszym wiel- 
kiem życzeniem. żeby się tu wię- 
cej Polaków sprowadziło. Jest 
nas tu około 50 Polskich famili, 
które do kościola Polskiego nale 
ża, ale jeszcze trochę za mało że- 
by księdza i szkołę utrzymać. 
Byłoby naszem życzeniem, żeby 
tu zamieszkał '*Iarness maker”, 
"Qygarnik" i "Rzeźnik." Okolica 
jest wielką. Młyn па deski, więc 
dlu tych wyżej wymienionych, 
byłby interes pewny bo niema 
ani rymarza ani cygarnika, jeden 
tylko rzeźnik, ten robi interes 
taki, żeby się bodaj w Aptece 
mięso opłuciło kupować. Którzy 
by z rodaków z mniejszym zaso- 
bem pieniędzy, a niemieliby ża: 
dnego zawodu ani rzemiosła w 
ręku, dh takich jest najlepiej 
kupić farmą i to gotową, rozu- 
mie się ża z próżnę kieszenią dnr- 
ma iść na farmę, alho бо јакіс- 
goś interesu, Tu u nas w poró- 
wnaniu do innych okolic jeszcze 
tanio można nabyć kawałek do- 
brej roli, nawet w granicy miasta 
naszego jest 20 akrów dobrej 
ziemi, ladne budynki i dom o 


Sciu izbach wielka szopa na by 
dto i na różny drób i na siano, 
wszystko to nowe budynki, drze- 
wa owocowe, i różne jagody; 
słyszę że to chee bardzo tanio 
sprzedać z całym inwenłarzem, 
romeważ chce jakiś interes za- 
pecząć, byłoby naszem życzeniem 
żeby to który z Rodaków nabyl. 
Codo rymarza, albo rzeźnika 1 
cygarnika, ci by mieli także in- 
teres jaknajlepszy, kogo by to 
interesowalo niech zalączy 2 cen- 
towy znaczek, a ja chętnie u- 
dzielę każdemu Rodakowi jan- 
1ajlepszej informacyi. 

Jan Gruczyk, Fairchild, 


Wis. 


OGŁOSZENIE, 
OPOLE, Minn.—Niniejszem po- 
daja do wiadomości interesującym 
pontnikom, że odpust odprawiany 
corocznie uroczyście w Opolu, 
Minn. święto Najśw. Maryi Pan- 
ny Szkaplerznej, jakkolwiek przy- 


padajecy na 16 lipca, jest odlo- 
żony па 20 lipca na środę, po- 
nieważ w sobatę Duchowieństwo 
«dalszych stron nie mogłoby 
przybyć z pomocą. Odpust roz: 
pocznie się solennytmi njeszpo- 
rami lszymi już 19 lipca we wto- 
rek o godz. 5 po poł. Przeto 
uprasza się wszystkich życzących 
sobie przystąpić do Sakramentów 
św., nby pospieszyli do spowiedzi 
już w wigilię odpustu po południu 
t. j. 19 lipea we wtorek, po nie- 
szparach, gdyż w samym dniu 
odpustu z powodu wielkiega na- 
tloku pontników trudno się bę- 
dzie wszystkim docisnąć da kon- 


fesyonału. Chczcy wpisać się do 
Bractwa Szkaplerzn św. muszą 
zaczekać w kościele po sumie, 


lub na koniec po _ nieszporach. 
Chege się wpisać до Szkaplerza 
áw., wpierw trzeba przystąpić do 
Sakramentów áw., celem uzyska- 
nin odpustu zupełnego, tyczy się 
to również i tych, którzy już sę 
przyableczeni w ten mundur Ма. 
туі. Przy zapisaniu się jednak do 
Szkaplerzn nie potrzeba być na 
czczo, jak to niektórzy mniemają. 
Kto np. przystąpił rano do ko- 
munii św. może sobie zjeść zaruz 
śniadanie bez najmniejszych skru- 
тибэ, a później dać się zapisać 
i byle ćmiertelnie nie zgrzeszył. 
Kto więc kocha Maryę z pe- 
wnością bie zaniedba pospieszyć 
w tym dniu, aby u stóp Tejżo 
Królowej Polski i Orędowniczki 
Szkaplerza św. złożyć hałdy. po- 
dziękowania i prośby o błogosła- 
wieńsbwo dla siebie, rodziny, 
chudoby, dobytku i plonów, które 
w tym roku w naszych okoli- 
cach tak piękne obiecują nadzieje. 
Niechaj i nos strzeże od wszel- 
kich Mlęsk i nieszczęść Marya 
Orędawniezka Szkaplerza św.! 
Następnego dnia, we czwartek, 
odprawi się w tutejszym kościele 
przy współudziale licznego Du- 
thowieństwa uroczyste requiem 
za spokój duszy á p. ks. Cze- 
shwn Zielonki, byłego tutejszego 
proboszezn, а naszego współbrata, 
z oknzyi ustawienia i pońwięce- 
nia pomnika na grokie zmarłego, 
który to pomnik postawili wdzię- 
czni paralinnie swemu ukocha- 
nemu duszpnaterzowi. 
Ж, okaz, chże więc 


uroc: 


stoei  znnraszamy serdecznie 
Wielebnych Współbraci, okolij- 
cznych spsiadáw 1 wszystkich 


interesownnych. 
Z bratniem pozdrowieniem, 
Ka. Jan M. Guzdek, proboszcz. 


PODZIĘKOWANIE: 


FORD CITY, Pa., — Niniej 
szem, ks. probcszez polskiej pn- 
vafii we Ford City, Pn., także 
wszyscy parafianie —sleładają ser- 
deczne podziękowanie tym, którzy 
hoinemi awojemi składkami wspo- 
magali kościołek wa Ford City, 
udzielając ofiary naszemu zacne: 
mu zbiernczowi składak Alel 
drowi Dubojsowi. Tym bowiem 
ofiarom zawdzięczać należy iż 
Swiątynin Bożn 1 parafia polska 
we Ford City istnieje. Obecnie 
tylko 30 rodzia polskich skladają 
naszy parafię—rzecz tedy wido- 
czna iż bez pomocy udzielonej 
пап; przez zacnych ludzi z in- 
nych parafii ciężko byłoby u- 
trzymać i zachować візи obecny 
kościoła we Ford Cii 

P. Aleksander Dubojs przez 2 
i pół lat chodził od osady do o- 
sady i żebrał о gros którym 
spomagał nasz kościół i po raz 
pierwszy ро tak mozolnej uci- 
żliwej pracy zajrzał do swojego 
ulubionego Ford City. Dziwny 
zaiste człowiek Aleksander Du- 
bojs, powrócił obdurty, prawie 
boso, obdrapany і wynędzniaty, 
mimo że miał przy sobie okoła 
2000 dolarów. Takowe, złożył 
w emlkowitości na kościół Miał 
obiecany 25 odsetek czyli pro: 
cent od zebranej sumy należało 
by mu się zatem okolo 1000 do- 
larów od wszystkich pieniędzy, 
nadesłanych do Ford City, odmó- 
mił przyjęcia, ofinrując ów tysiąc 
dolarów na przebndowanie kościo- 
ła w Ford City zniszezonego 
przez powódź tegoroczną a pa. 
таба uznając tę wiellę zaoność 
jego, wynrawiła mu wspaninie 
przyjęcie (może w ich oczach) za 
małą dla uczczenia tak wielkich 
zasług oddanych ich parafii, ich 
kościołowi. Pomimo odmowy хе 
strony p. Dubojsa, purafia zo- 
howiązała się utrzymywać ga do 
Śmierci, gdyby tego zaszła pa- 
trzeba; sprawić dzwon do ko- 
Sciola i ochrzcić imieniem jego: 
"'Skladkozbiorca Aleksander Du- 
bojs””. Ofinrować mu szczero-złot; 
krzyż z napisem * Dobrodziej 
kościoln R. K. we Ford City, Pa., 
zacnemn skladkobiercy Aleksan- 


rania zkłndek po całej A- 
meryce przytoczę раге wypadków 
dotyczących się go, i wiele dają- 
cych do myśleniu: 

Wchodzi do polskiego domu, 
tam grono rozegranej młodzieży 
przy szklance piwa, ий wieść o 
składce frunęła z jednego końca 
stołu w stronę biednego sklad- 


butelka od piwa, a 
z imnego szklanka. Ten nie zmię- 
Szany bynajmniej odpowiada * to 
dla Dubojsa a со па kościołek 
wa Ford City? W innem miejscu 
musiał się obeznać z miękkością 
zawalanej miotły, lub też z twar- 
dością kija їр. Wielokrotnie był 
zatrzymywany i więziony, pomi- 
mo że mial dowody uprawninjece, 
i urzeteloiajgce, które porzedni- 
cy mu wyrobili. 

W innem znowu miejsen był 
niby to przyjęty szczerze, опто: 
wadzony ро _ mieszkaninch zna- 
jomych, nakarmiony, napojony i 
po przenocywaniu, ale zaraz ran- 
kien przez tą samą osobę wydany 
w ręce dozoru rządowego. 

Dubojs, szedł naprzód nie zwa- 
żmjąc na te ciężkie i straszne, 
da zrozumienia i tak liczne przy- 
gody życia  skladkozbiorczega, 
chodząc od zagrody do zagrody, 
ой grzędy do grzędy gospodar- 
czej | prosząc a parę groszy па 
jego ulubiony kościołek we Ford 
City, i rzecz trudna do uwierze- 
nia a jednak prawdziwa i w ciągu 
2 i pół Jnt zbierania skladek nie 
przewyższających dolara a zawsze 
z b-cio do 10-cio centowych, po- 
trafił utworzyć poważną ilość o- 
koła 5 tysięcy dolarów. A i o- 
becnie skoro ujrzn kościół w 
Ford City zniszczony przez ro- 
wódź i potrzekujący По podwalin 
przebudowania, puścił się drugi 
Taz па skladkowg tułaczką by jak- 
najprędzej swemi składkami dać 
możność do podźwignięcia W u- 
padku świątyni w Fort City. 

I znowu ucieka się do ofiarno: 
ści rodaków i ziomków drogich 
zamieszkujących niezmierne prze- 
strzenie Stanów Zjednoczonych 
błaga i żebrze by nie odmówiła 
mu pomocy w postaci 5ciu lub 
lóciu centów. Niniejszem je- 
szcze гау składamy dzięki serde- 
czne staro-polskie "Hóg zapłać, 
tym wszystkim którzy ofinrowali 
pomoc Aleksandrowi Dubojsowi. 
A nadto za wszystkich ofiarodaw= 
ców i dobroczyńców kościoła w 
Ford City będzie odprawiana co 
miesigch Msza św, na której pa- 
rafianie polacy we Word City no: 
lacza swe modlitwy z modlitwą 
kaplana, 

Ks. Ignncy Ostaszewski, pp. 
Michał Waja, Grzegoż Szafran, 
Wincenty Zawada, Aleksander 
Mazurek, dózef  Kornasiewicz, 
Józet Krzesik— Komitet parafii, 


Amerykanizacya przez 
ajryszów. 
(Dokończenie ) 


Tacy proboszczowie ajryscy 


Union 


np. 


w Rockville, 


jacymi o zbawienie dus, gdyby 
wszyscy polncy ze dlnbami, chrzta- 
mi і nabożeństwumi udawali się 
uparcie tylko do polskich księ- 
ży w ngsiedztwie, a ich unikali 
jako wrogów naszej narodowości 
a pańrednio i wiary. Nie przy- 
trzymywaliby wtedy ci apostolo- 
kanizmu polnków przy 
ajryskich parafiach, bo nie mieli 
by żadnych stąd zysków. Polacy 
z lntwościa mieliby w każdoj swej 
osadzie kościół, swoja nabożeń- 
stwa i awoję szkołę, bo sami 
nawet njrysze imby w tem do- 
pomagali. Dziś njvysza kpią s0- 
bie z polaków, że biorę śluby w 
niezrozumiałym języku, ža nia 
chodzę do kościoła lub śmierdzą 
w kościele, że nie mnję żadnego 
znaczenia w życiu obywatelskiem 
tego kraju, inaczej by było, 
gdyby polscy dopomnieli się o 
swoje prawa i o nie walczyli. 

W Roaokville, dzięki Bogu, już 
duch  katolieko - polski poczynn 
się budzić. Sp tu zaoni polacy 
katolicy jak (Gościńscy, Cerkie- 
wicze, Kamińscy,  IKozłowscy, 
Niemirowie, Kobaki, Butterowie, 
Koszorkowie, Lukowscy, niektó- 
rzy Uiechowscy, Mejowie, Мус. 
kowie, Orlowsey, — Rozciewscy, 
Chadziewicze, Winmiki, Dotkie- 
wicze, Jnkiele, Dobosze, Gwarki 
it, d., którzy nie tylko z chęcią 
daja na polski kościół swój ciężka 
zapracowany grosz i łożą swoje 
starania і trudy ale gotowiby 
swe życie oddać byleby tylko 
jnknajprądzej mieć polsk? kościól 
i sekolę polskie nabożeństwo 1 
kaznnie bez których trudna po- 
lukowi po katolicku żyć i umie- 


таб, Wyrawdzie jest tu jeszcza 
trochę pijaków, wiercipiętów i 
skapców, którzy dbaja tyle a 
polski kościół co pieso piata по. 
ge ule tych liczba z dniem 

m się zmniejsza. Malo tu 

t dziś takich, którzyby 


j 
mówili kolektorom gdy przyjdą 
ро składkę, że jadą da kraju (a 
wyjechać nie moga), że chca uj- 
rzeć krzyż nn kościele lub żę 
wydali wszystkie pieniadze, ale 
każdy daje chętnie co może by- 
leby tylko jaknajprędzej zebrać 
pieniądze na budowę kościoła. 
То też nic dziwnego, że, jak wy- 
żej wsponniałem polacy р 
swoich malych zarobkach kupili 
tu już za 1000 dolarów grunt 
pod polski kościół, a 1041" dol. 
i 1 cent złożyli w banku na bu- 
дое tego kościoła. Przy takiej 
ofiarności i przy staraniach, ju- 
kie połaża przy nomocy swego 
pośrednika u delegata apostol- 
skiego w Waszyngtonie, a w ra- 
е potrzeby i u samego nawet 
Ojca św. w Rzymie, z pewnością 
uzyskają polskiego rzymsko - kn- 
tolickiego księdza do Rockville i 
nie znmerykanizują się, ale będą 
żyli i umierali po polsku i kato- 
leka, juk na prawdziwych pola- 
ków przystało. KIE L: 


NOWE KSIĄŻKI. 


Atlaa wojny rosyjsko japońskiej 
zawiera: Йозу w Europie, ову 
w Azyl, Juponię, Koreę, Mandzuryę, 
Chiny cały teate wojennych operacył 
ma dalekim Wschodzie. Allau ten 
obejmuje 18 stronic, oprawny pięknie 
w płótna, rozmiar 12x14 сан. Cena 30е. 

Atlas da Dziejów Polski ułożony przez 
С. K. profesora gimnazyslnego, Atlag 

wiers 10 pięknych map,  mieno- 
wlełe: 1. Rozmieszczenie Słowian. 
2. Polaka za Mleczy sława І. 8, Polsk 
za Bolesława Chrobrego. Pulska 
podzielona przez Balesława Krzywo- 
лабаво. 5. Polska za Kazimierza 
Wielklego. 6. Polska za Kazlmierzą 
Jsgiellończyka, 1, Polaka za Stefana 
Batorego, 6, Polaka z czasów rozblorów. 
9. Polske z czanów Księstwa War 
szawsllego, 10, Polska z czai 
Kalęstwa Kongresowego. Сепа Ble, 

Alpejski Kwiatek. Nowelka ze wspo- 
пиМей lekarza turysty przez Michata 
Wolowakie go. Cena 10е, 

Boża Męka pod Fzawą, opowieść gór- 
noszląska poczelwego staruszka mły- 
narea; dla ludu. Cena 10c, 

Bratobójea powieść moralna z czasów 
wielkorządztwa Alby w Nider- 
landach. Озоша na  prawdziwem 
zdarzeniu — napisana przez ka, 
Heyducklego, kapelan w Weeen, 
зе Szwajcacyh B9 alronio, Cena Ia 

Cztery piękne pieśni. 1) О Matoe Ro: 
9018] Lezojskej, 2) Do Май! Boskiej 
Różwńcowaj. 3) Oświętej Rozali Pan- 
nle. 4) O pielgrzymia | pasterzu da- 

Cona 10e 

opowieść. 

dena 906 

Dwa Worki Złota. Powiaslka przez 

exnndre Marczewską, Cena 106 

Dwaj wapôinley, czyl každa zarcdnia 
wykryje się z czasem, Powleść ludo- 
we przez ЕЁ, z. К. P, Cena 160 

Dziwne Podróże na lądzie 1 ra morzu, 
Wyprawy 1 wesołe przygody ignc 
nid łgacze pana Kłamkiewicza, jak je 
sam zwykł opowladać przy butelce 
wina w gronie przyjaciół | znajomych, 

Dena 150, 

Bistorya opowiadana przez krawca ù 
pewnym młodzieńcu, który 2 powodu 
dednega balbierza paduty, użył wiele 
przykrych przygód, 0, dı 
тувідев | jedne] nocy 

Hrabi Moute-Ohrlsta. Romana, 
klad 2 francuskiego. Tom dzleniąty. 

Cenn filc. 

Humor 1 Prawda. 248 bardzo wielu 
pięknych, wesołych 1 pouczających 
kawotkó Cai Tia. 

Jeszcze Polska nie zgłnęła! | Bardzo 
olskawa_powleść, сепа 160, 

Kazanio Bernardyna;! klika Innych р 
wianek jak: Dlaczego Majercwlcz cu 
Хауа} osła w ogon? Szynka cnanraki 
Ustęp do history! о struchach 1 upio- 

rach 114, сепа 150, 

Lampa Czarnokalęska, czyli hietorya 
Ајаддувв o lumple cudownej | 
cudownym plerśclanlu, których połą- 
rzona шос taka miała potege, że cudów 

1 


brym 
Czort | pół kwarty wódki 


ich 


lena 00 
Тогава 
z niemieckiego zobrazkami, Cena 40a 
Marya Konopnicka. Wybór Piim 
uħileuszowa  wydanje ludowe 
Acyana Rydla z rysunkami Уувріим- 
aklego | ozdobą tytułową Wadzlnow= 
пиеда Gena 400, 
Młyn Na Pokusie. Bardzo zajmując 
Opowiadanie Сера 10 
My a Wojna. — Cos nakaztsłt 
zyczynak da wytłomaczenla 0 
wobec wojny тозујако- 
Jspośnkiej napisał Ы. Szwnikant 10e. 
Nawy Zbior powinezowań do wżytiń 
młodzieży, oraz  wiariży okolicz 
śwtowych dla osób dorosłych, zel 
1 паріваі wierszem | prag J 
Zygmunt. Оепа broszurowana BOG 
W mocne] oprawie Yo, 
Odzyskana Córka powieść z obrazkami 


urdzo 
па 106, 
bówładania, baśnie,  bejki,  przypa” 
wianki ip, czerpane se  alntych 
roczników plam warszawskich 1 kra- 
kowskioh, ksląg | zaszytów przem 
W. Dynlewicza, prawne azdobnia 
w, kolorowa płótno ze arebrmemi 
шт, Cana $1 50. 
Oploka nid nulecklem przed usg: 
dzeniem 1 пай uowanarndzonam 
według wymagań przyrody (п reyel- 
КЕЛ Сепа 20c. 
Opawiadaniu I Anegdoty. Zbiór” се 
wych utworów dla uprzyjemnien 
czagu oraz zabawy. Cone б 
Pan Bóg swolch nie opuści. Рахат: 
clekawi powlagtka moralna o tem, 
jak każdy człowiek Bogu ufać powinien 
aby wszystkie smutki jego w radość 
obróci) Cona 160. 
mistra 
szarnoksląski, — Clekaweapowladaala 
podług podań piamiennych 1 tegend 
ludowych zabrane z obrazkami 80o, 
Perły Poezyi Polskich, zbiór nojpięk 
еатзај prezy! ma ubehray naroda 
we, wieczorki | uroczystości  familij- 
me. Сега т шб] oprawie Ta. 
*_|wardej oprowie 1400. 
Poradnik fla kabiet ictóre choy буб 
udrowemi, Napient Dr. Józef Zialczak | 


Cena 200. 
Podróże (nillvera do nieznanych 
krain przekład ш angielskiego W. 
Bzymanowskiego z rycinami Н. Emy. 
Cena bi: > 


Nom Ii П. 
Robaki w ciele ludzkiom. 


Sześć Beczek Złota opowiadam 
z przeszłego wieku (z psina 

w 
Tajemnicza Sprawa. Powleść >| 
x angielskiego. Cena 
Tajemnica 0 


отав. mających 
w związki małżeńskie. с 

Zhiór pieśni nabożnych katatiekich | 
dla użyrkn kościelne go | domowego. 
Zawiera: 53 maze, nieszpory, 1102pie- 
dni z dodatkiem nleszporów łacińskich, 
jęszcza 4 więcej pieśni łacińskich, 85 
pledal za Pol kę, Obejmuje bllska 
1101 stronie wielkiego formatu n 
pięknym papierze | 2 wyzbcanemi 
tytulikumi, 

Dzieło to eprzedaje Bię po cenach 

naniępujących: 
Opruwno w 
W skórki 

Zdarzenia 

lawskiej, 


Złota Księga. Kstęża i Parafie Pols 
w Stanach Zjednoczonych Pół 
Napleat Szczęsny  Zahajkie 


Uog 
Жау Much Lumpacyusz Vsgahandu 
czyli „Trojka ma Hejka w н 
ce pouczająca, Зав 
Znartwchwataniez trumny, Pow 
Р ИАА n 
Naplesź Stefan Choun, Сеш 


W. Dyniewiez. 


GAZETA POLSITA, 


Wiadomości Krajowe. 
Tysiące bezdomnych. 


KANSAS CITY, 8 lipca. 
— Obydwa miasta Kansas 
City, Mo. i Kansas City, 
Kas., nawiedziła doroczna 
katastrofa, niszczący żywioł 
wodny, sprowadzający T02- 
pacz i ruinę setek ludzi i 
rodzin. Obydwa miasta leżą 
na wzgórzach naprzeciwko 
siebie po obu stronach rze- 
ki Kaw, ponad którą z je- 
dnego miasta do drugiego 
przerzucone ва liczne mosty, 
ДИ dla ruchu wozowego 
i kolejowego. Po obu brze: 
gach rzeki jest mała doli- 
na, a raczej głęboki wąwóz, 
w którym pobudowano 
rzeźnie Armoura, Cudahy i 
innych, oraz treki kolejowe 
wraz ze stacyą centralną tz. 
Union Depot, fabryki war- 
sztaty kolejowe i t. d. Cała 
ta dolina szczelnie zamie- 
szkana nosi nazwę Armour- 
dale, 

Cały Armourdale wraz 4 
rzeką jest szerokości jakich 
6 bloków. poczem nieomal 
pionowo wznoszą się ściany 
wzgórz na jakieś 30 pięter 
wysokie. A tego widać, iż 
powodzi nie mogą шейх sa- 
me właściwe miasta Kan- 
sas, lecz dzielnica środk 
wa, leżąca w korycie wąwo- 
zu,awanaArmourdale.Piszą- 
cy te słowa był naocznym 
świadkiem powodzi w roku 
zeszłym, kiedy w tejże dziel- 
пісу Armourdale, woda znio- 
sła ze szczętem kilkanaście 
tysięcy budynków. po któ- 
rych nie pozostało nawet 
śladu, a również zniszczone 
zostały potężne mosty żela- 
zne, IGR oba miasta w 
liczbie siedmnastu. Stojąc 
па szczycie wzgórza obej- 
mowałem wzrokiem cały 0- 

rom wodnego żywiołu, ca- 
y tragizm tych, którzy 
niedawno zasobni i spokojni 
stali się nagle żebrakami 
hez centa, bez ubrania, bez 
dachu nad głową. W roku 
obecnym zdarzyło się coś 
podobnego. Dziesięć tysię- 
cy ludzi jest bez dachu, ka- 
munikacya zerwana, ludność 
nawiedzona klęską zwraca 
się do rządu Stanów Zje 
dnoczonych o pomoc. Mayor 
miasta Kansas Gilker spro- 
wadził z sąsiedniego miasta 
Leavenworth wojsko.w celu 
zaprowadzenia porządku i 
zapobieżenia kradzieżom. 


TOPEKA, Kan., 8 lipca. 
— Inne miasto leżące ró- 
wnież nad rzeką Kaw, na- 
wiedzone zostało powodzią. 
Dwieście rodzin znajduje 
się bez dachu. Powódź 
przeszłoroczna wyrządziła 
w Topeka ogromne zniszcze* 
nia. Miasta nad rzeką Kaw 
со ток spotykają się z po: 
dobnym losem. 

O ile dotychczas wiado- 
mo, w powodzi w Kansas 
zginęło śmiercią 12 osób. Bę: 
dzie ich pewnie więcej! 


Straszna katastrofa. 


PATERSON, N. J., 11 
lipca. — Straszna katastro- 
fa wydarzyła się na Erie 
Railroad", której ofiarą pa- 
dło 16 osób zabitych i 50 
rannych. Pociąg ekskursyj- 
ny naładowany pasażerami 
zderzył się z regularnym 
pociągiem w Midvale, N. 
„JJ. о 11 godzinie, w niedzie- 
lę rano. Pociąg ekskursyj: 
ny zatrzymał się w Midva- 
le dla nabrania wody, gdy 
pociąg osobowy pędzący ca- 
łą siłą pary wpadł nań, 
zgniotłszy ze wszystkiem 0- 
statnie dwa wagony. Między 
zabitymi jest także rodak 
nasz W. Renz, który był 
czynnym członkiem Zwią 
zku Młodzieży Polskiej. Jest 
to trzecia śmierć w ostatnich 
kilku tygodniach, jaka na- 
wiedziła tę organizacyę. 

Miasto znikło. 

JOHNSTOWN, Pa., 11 
lipca. — Miasto to nawie- 
dzone zostało przez ogro- 
mng burzę, która poczyniła 
szkody na 100,000. Wypad- 
ków śmierci nie było. W 
dolnej części miasta znaczny 
kawał ziemi, w 20 wardzie 
najwięcej ucierpiał od bu- 
rzy. Niezliczona ilość mos- 
tów i budynków została 
zniesioną bez pozostawienia 
śladu. 

W mieście tem nie pamię- 
tają takiej wodnej bu- 


rzy od roku 1889, kiedy 
miasto całe prawie zgniotła 
woda, a 300 ludzi znalazło 
śmierć, 


20 mil gonitwy. 


BAY CITY, 10 lipca. — 
Franciszek Piotrowski, 
Konrad Frost i Franciszek 
Riski zostali schwytani w 
sobotę wieczorem, po dłu- 
giej gonitwie i zamknięci 
w ulu. Połicya twierdzi, że 
powyżsi hultaje udali się do 
szopy znajdującej się przy 
pracowni firanek. Stróż tam- 
tejszy kazał im się wyno- 
sić, lecz oni rzucili się na 
niego 1 obili ко niemiłosier- 
nie. Policya goniłą ich oko- 
ło 20 mil zanim ich schwy* 
tala. 


100 osób rannych. 


BANDUSKY, 11 lipca. 
— Miasteczko Marblehead 
nawiedziła silna eksplozya 
dynamitu i prochu о 6:30 
wieczorem 9 lipca. Wszys- 
tkie domy w mieście znisz- 
czone i conajmniej sto ran- 
nych. Zabitych niema. Pio- 
run uderzył w magazyny 
Kelley's Island Lime and 
"Transport Co. gdzie znaj- 
dowało się 24 ton dynamitu 
i 200 beczek prochu, co spo- 
wodowało niebywałą eks- 
plozyę! Pół godziny przed- 
tem kilkuset ludzi skończy- 
ło pracę i poszło do do- 
mów. 

Darmo na wystawę. 


DAYTON, O., 30 czer- 
уса. — Bogacz i przemy- 
słowiec J. Patersan, 
prezes firmy National Cash 
Register zrobił ładny po- 
darunek swym robotnikom 
i robotnicom. Podarunek 
ten będzie tego rodzaju, 17 
1000 robotników i 600 ro- 
botnie będzie wysłanych za 
kompaniczne pieniądze do 
St. Louis na obejrzenie wy- 
stawy światowej. Robotnicy 
то zabr: swe żony i 
dzieci. Będzie im dany spe- 
cyalny pociąg. Przewóz, 
koszta biletów i wogóle 
wszystkie ekspenga tej prze- 
jażdzki pokryje kompania. 
Koszta te wyniosą ezternaś- 
cie tysięcy dolarów. Wybra- 
nym został również komi- 
tet, który sprawą tą się zaj- 
mie. Komitet ten imieniem 
udarowanych wręczył р. 
Paterson dziękczynną rezo- 
lucyę, па którą tenże 1dpo- 
wiedział serdeczną mową. 
Pan H. Paterson o- 
puścił już swoją siedzibę, 
“Far Hills" i wyjechał do 
Europy w celach leczni- 
czych, gdyż zdrowie jego 
jest moeno nadwątlone. 

Wyruszy on z Bostonu 
ku Gibraltarowi, zwiedzi 
Ruropę, a w powrocie bę: 
dzie jechał przez Anglię. 
Bodaj to być беруш! 

Eksplozya. 


OTTAWA САМ. 9lipca. 
— Donoszą 2 tąd, iż siedmiu 
mężczyzn zostało tu zabi- 
tych, oraz 2 rannych. Zgi- 
nęli oni z powodu eksplozyi 
dynamitowej, jaka się wy- 
darzyła na drodze С. Р. R. 
Sudburg- Toronto. Wypadek 
ten zdarzył się w czterech 
milach na południe od Rom- 
ford. Zabitych jest trzech 
uustryaków, trzech finland- 
czyków oraz ich “bos” Н. 
Poole z Wakefield, (Quebec. 
Ciała pierwszych sześciu za- 
stały kompletnie porozrywa- 
ne w sztuki. 

Smiat się pod szubienicą, 

MICHIGAN CITY., Ind, 
8 lipca W  tutejszem 
więzieniu powiatowem zo- 
stał powieszony Jerry Dug- 
gins, który w brutalny sp 
sób zamordował panią Wil- 
liam Ramsey i jej dwoje 
małych dzieci w ich wła- 
snem mieszkaniu, w Terre 
Haute, Ind. 

Gdy skazańca prowadzono 
па szubienice, śmiał się we- 
вою i gwizdał aryę z ope- 
ry. Sam sobie założył stry- 
czek na szyję i zcynicznym 
uśmiechem na ustach za- 
wisł na stryczku. W trzy 
minuty później lekarze skon- 
stantowali śmierć. Ohyba 
to nie człowiek, lecz zwie- 
rzę! 

Hearst przepadł. 


ST. LOUIS, 7 lipca. 
Odbyła się tutaj wielka kon- 
wencya demokratyczna, na 


której partya demokratyczna 
przeprowadziła względny 
wybór swego kandydata na 
prezydenta. Narady były 
pełne  demonstracyi. Od 
Samego początku konwen- 
cyi najwyraźniej zarysowały 
się dwie kandydatury: 
Hearst a i Parker'a. Ха} 
pierw partya Bryan 'a urzą- 
dziła temu demonstracyę, 
która trwała kilka minut. 

Nagle ukazał się na estra- 
dzie jeden z delegatów z 
Virginii i rozwinął szkarła- 
tny sztandar, na którym 
było napisane: “Parker for 
President”. 

Teraz partya Parkera za- 
częła demonstrować. W s8 
li, w której znajdowały się 
tysiące Indzi, powstał zapał, 
hałas, krzyk i tumult nie 
do opisania. A podczas te- 
go tumultu, krzyku roz- 
0! się dramat Bryana. 

о ało partya jego zmniej- 
szyła się, gdy tymczasem 
przeciwnik liczył coraz wię- 
cej zwolenników. Ci, któ- 
rzy z takim entuzyazmem 
witali największego mówcę 
Stanów stropili się, widząc 
swoją mniejszość. Przegra- 
na hyła widoczną. Coraz li 
czniejsze tłumy krzyczały za 
Parkerem. Gdy przyszło 
do głosowania, Hearst o- 
trzymał 299 głosów, Parker 
647. А więc Hearst prze- 

adł. Natomiast Parker bę: 
ARIE demokratycznym kan- 
dydatem na prezydenta Sta- 
nów Zjednoczonych. 

Hearst był kandydatem 
stronników Bryan'a. 

Ślub w sekrecie. 

KENOSHA, 7 lipca 
Pani Dexter Noe z Koops і 
A. Walter Gregory, obawia- 
jąc się оролусуі ze strony 
rodziny wzięli ślub w se- 
krecie. Miłość ich ciągnęła 
się jeszcze z czasów szkol- 
nych. Nieszczęśliwym zbie- 

iem okoliczności pani 

oops wyszła za mąż, ale 
się szybko ze swoim mężem 
rozwiodła i teraz dopiero 
licznych przejściach połą- 
czyła się z ukochanym. 
Swój swego zawsze znaj 
dzie! 

Kuzyn prezydenta uka- 

rany. 

NEW YORK, 6lipca. — 
Władze tutejsze postanowiły 
aresztować na miejscu 
wszystkich tych, którzy u- 
ao szybką jazdę w au- 
tomobilach. Rezultatem te- 
go rozporządzenia było kil- 
ka aresztowań, pośród któ- 
rych był kuzyn prezydenta 
Robert В. Roosevelt. Za- 
płacił on 25 dol. kary. 

Pietnasty bocian. 


STERLING, IIL., 8 lipca. 
Niejaka pani Edwardowa 
Cassens _ochrzciła swoje 
piętnaste dziecko. Z powo- 
du tej wspaniałej bądź co 
bądź uroczystości, prezy: 
dent Roosevelt nadesłał 
*uszczęśliwionej ' matce te- 
legram gratulacyjny. 
RETEN obywatelowi Sta- 
nów Zjednoczonych'nadano 
imię: Theodor Roosevelt 
Cassens. 
Cudem uratowana. 
BRIGDEPORT, Conn., 
lipca. Przerażającej 
sceny byli świadkami oby- 
watele tego miasta, gdy 
aeronautka Panna Carrie 
Mayer wzbiwszy się balo- 
nem w obłoki, runęła na 
ziemię z wysokości 400 stóp. 
Gdy balon wzniósł się wy- 
soko, wybuchł na nim pożar 
i dziewczyna widząc grożą- 
ce niebezpieczeństwo chcia- 
ła się spuścić na ziemię za 
pomocą spadochronu. Nie- 
szczęście chciało, że i spa- 
dochron nie funkcyonował 
należycie i nie chciał się o- 
tworzyć, przeto niefortunna 
amatorka jazdy napowietrz- 


nej runęła jak strzała na 
dół. krzerażeni widzowie 


pobiegli na miejsce, gdzie 
spadła dziewczyna, sądząc, 
że znajdą tylko bezkształtną 
masę, lecz jakież była ich 
zdumienie, gdy znaleźli ją 
żywą i calą, zawieszoną na 
gałęziach wysokiego drze- 
wa. Oprócz lekkich potłu- 
czeń nie się jej więcej nie 
stało. 

Napad na polkę. 

BAY CITY, Mich, 6 
lipca — “Panna” Marya 
Kosecka, została napadnię- 
ta przez nieznajomego męż- 


czyznę w zamiarze doko- 
nania kryminalnej zbrodni. 
Krzyki je]  sprowadziły 
dwóch policyantów, na wi- 
dok których napastnik u- 
ciekł, 

Panna znajdowała się na 
tańcu, w hali, a gdy zabie: 
rała się do domu, usługi 
swe ofiarował jej nieznajo- 
my łobuz, na hali sięznaj- 
dujący. drodze łobuz 
napadł na Kosecką i począł 
ją dusić, atoli spłoszyli go 
policyanci. 


Mściwy. 
PNILADELFIA, Pa, 6 
lipca. — Karol Ludowicz, 


litwin, zamieszkały w połu- 
dniowo-zachodniej części 
miasta śmiertelnie postrzelił 
swą bratową, Paulinę i lek- 
ko zranił swą kochankę 
Maggie Erich, EW wpa- 
kował sobie kulę w głowę. 
Ludowicz chciał pojąć Mag- 
gie za żonę, ale ta nim 
wagardziła, co tak rozęnie- 
wała litwina, że stracił ró- 
wnowagę umyslu i postano- 
wił wszystkich ze świata 
zgładzić. Nie chciał swego 
darować. 

Ogromny pożar. 

BOSTON, 6 lipca. 
Wczoraj spłonął tu najwię- 
szy spichlerz na świecie na- 
leżący do kolei Boston and 
Maine. 75,000 buszli pszeni 
cy stało się pastwą płomie- 
ni. Ogień wzniecił piorun. 
Prócz tego spalił się most, 
łączący Boston z Chelsea, 
szopy nr. 1,2138, należące 
do skandynawskiej linii Al- 
lan, w których było wiele 
wartościowego towaru i sta- 
tek parowy  *'Anstrian'", 
który przybył wczoraj rano 
do przystuni z Glasgowa. 
Ogień zamienił w perzynę 
wszystkie zabudowania 
wzdłuż całej linii Allan aż 
do doków, wyrządzając 
szkody na przeszło milion 
dolarów. 

Załoga statku “' Aus 
uszła zaledwie z życiem, 
skacząc do wody, z której ją 
ratowały załogi innych stat- 
ków. 


Zamordowałt dziecko. 


NEW CASTLE, Ind., 11 
lipca. — Mieszkańcy tego 
miasta są nadzwyczaj poru- 
szeni wypadkiem, jaki tu 
miał miejsce. Nieznajomi 
sprawcy zamordowali trzy- 
letnie dziecko pani William 
i wrzucili do rowu, wypeł- 
nionego błotem. Mąż np. 
William wziąwszy najstarsze 
dziecko, wyszedł na miasto 
za interesami; gdy wrócił 
nazad nie zastał nikogo w 
domu. Udał się na poszu- 
kiwaniei znalazł nad b 
giem rowu swą żonę, leżącą 
bez przytomności, a dziecko 


КТЫ ЕН zanurzone w 
błocie. Cała okolica została | 


w tej chwili zaalarmowaną. 


Setki uzbrojonych farmerów | 


poszukuje złoczyńców. Mia- 
sto wyznaczyło 5460 za ich 
schwytanie. 

Pijak i brutal. 


NEW YORK, lipca. — 
Pani Voland, żona kelnera 
na wschodniej stronie mia- 
sta, padła ofiarą swego me- 
ża, skończonego opoja. Wy* 
szedłszy z domu w celu od- 
szukania pijaka, trafiła go 
na ulicy już pijanego i idą- 
cego do salonu, Biedna ko- 
bieta zbliżyła się do niego, 
uchwyciła za ramię і chcia- 
ła odprowadzić do domu, 
lecz brutal tak silnie ode- 
pchnął od siebie kobietę, a 
raczej tak ją uderzył pięś- 
cią, że ta upadła na cho- 
dnik, z którego nie mogła 
się podnieść. Przechodnie 
zbliżyli się do chorowitej 
kobiety, aby ją podnieść, 
lecz okazało się, żeta Bogu 
ducha oddała. Brutal po 
szedł do kazy 


NOWA KSIĄŻKA 


Z pod prany Gazety Polskiej 
wyszła nowa książka p. b. 


Bartosz Gtowacki 
czyli 
Ostatnie uszłachcenie. 
(NOBILITACYA. 
Смер z dziejów 17943око; z A vycinami. 
Cena 10e. 
W. DYNIEWICZ. 


Lato i jego przypadłości. 


Nawet lato ma swoje złe 
strony. Upał letni osłabia 
ciało, żołądek nie pracuje 


odpowiednio; jeżeli zaś do 
mieostrożnego jedzenia do- 
damy zbyt wiele spożywa- 
nych owoców, wody nieczy- 
stej, lub popełniiny wiele in- 
nych błędów. czyż można 
się dziwić, gdy zachoruje- 
my?Wyleczyliśmy najwięcej 
w lecie katarów kiszek, le- 


tnich chorób, biegunek, 
dyzenteryii holery w jej 
niebezpiecznych formach. 


Te szkodliwe choroby ata- 
kują organizm już o niedo- 
statecznej sile będącego, a 
czasem rujnują zdrowie. 
Każdy, który zauważy takie 
symptomy, powinien uży- 
wać Severy Leczenia na 
cholerę i biegunkę dobre, 
pewne i czyste. 

Usuwa опо kurczi wszy” 
stkie bóle, reguluje trawie- 
nie i wzmacnia ciało. 

"Моје dzieci były bardzo 
chore, cierpiące na biegun- 
kę, a doktorzy nie mogli im 
піс pomódz. Bevera Lecze- 
nie na cholerę i biegunkę 
uleczyło je. M. F. Gallas, 
Sioux City, Iowa.” 

Severa Leczenie na Cho- 
lerę i biegunkę jest tak dla 
starych jak i dla młodych. 
Cena 25e і 50е. 

We wszystkich aptekach 
lub posłane wprost przez 
W. F. Severa Co., Cedar 
Rapids, lo. (26—28). 


NOWE OBRAZY. 


Olrzymalińmy duży zapas obrózow roz- 
mlaru 15x20 call, Bata pląknie wykoń 
czone obrazy kolorowe, nn grubym chiń 
skim papierze, Obrazy ta mą bardzo нід- 
ясе do oprawy w ramy, Ponlawoż 
hellograwura jest olejna wykończona, 
można te obrazy zmywać wodą i migdy 
alą nle paują. Obrazy ге eprzedajemy 
ро naniępających cenach: 


Św. Zofia, rozmiar 15x20, coua йе 
фа. Jdzgń rozmiar 10520, сепа 250 
Oblicza P. Jezusa, rozmiar 16x20, cona 250 
Su. Agnia, rozmiar 15x20, cena 250 
Św. Tekla, rozmiar 15x20, cena 260 
Św. Foznlia, rozmiur 16x80, cena 256 
8м, Roch, rozmlar 16x20, cena 260 
Naj. Serca Maryi, rozmiar 15x21 сепа 250 
Św. Srczepun, rozmlar 16x20, cona 250 
Św. Awiani Padewski, rozmiar 15x20, 

сепа 25c 
Bu, Jerzy, roxi 5x20, cena 25a 
Sw. Rodzina, rozmiar 15x20, cona 25e 
Niepokalante poçta, rozmlar 15х90, 

cena 250 


Su, Weronie ramlar 1520, cena 250 
Su, Klsbieta, rozaiur 1hx20, cena 250 
Sw, Stawałan, mestar 16x20, сепа 25e 
M. Меда займ, rozmiar 15x40, 
сева Sia 

Sw. Wiktorya, токтат 15x20, сева 250 
(еб, tozmior 15x20, cana bo 

i # Pawar, rozmiur 15x20, cena 250 
Marya Magdalena, rozmiar 15x20, cenn Эбс 
4 Ran Pann Jesusa, yozilar 15x20, серва 
Sw. Franninzek з Arvtu, rozmiar 16х20 
cena 2o, 

Am, B. Nieuntujqoy Pomoy, rozmiar 
10291, онза Bię 

Smierń Sprawiedliwego, rozmlar TIK. 


wos Żar 
M. Boska Sskapłerenn, rozmiar 15x40, 
vona Że 
MM. Boska Piekarska, e 16x20, 
сепа Wo 
M. Bosku Marmiąca, rosmiar 15x20 


сепа 25e 
Zbawiciel wiata, rozmiar 15x20, cena 950 
Su, Jan, rozmiar 1090, oenn 200 
Najśw. Serce Jeusi rozmlur 16420, 
pana 25e 

Najśw, Serca Р, Maryi, rozmiar 1520 
сепа 250 

Św. Jan Ohreeteiel, rozmiar 15х20 сепа 25 
эм. Walenty, rozmiar 16x20, сепа 250 
Ap. Floryan, rozmiar 15x20, cana Эле 
8м. Józefa, rozmler 16x20 cenu 250 
Koromcyn M. ойи}, rozmiar 16480, 
енна бс 

Sw. Agnzszka, rozmlur 15x20, cena 25o 
Aniol Siros, rozmiar 15x20, cena 
W. Dyniewlez. 


Największe dobrodziejstwo dla matek! 


AUTOMATYCZNY SAMO-KOLEBACZ. 


Czytaj opis tych samokolebaczy na 
innem miejscu tej gazety, 


KRZ 


No. 25. Rozmlur 20x84. Najdaskonalszy 
1 najładniejazy ramokolebscz, hurdzo arty- 
stycznie odrablóny, ornamenlalnia wykoś- 
czony w jasnem dębowem drzewie (Golden 
Onk). Ma ono nadglówek, 2 przyrządem 
waclilarzowym, w całym komplecie, 
Cena - 4 4. 814,00 
No. 20. Rozmiar 20x38. Такі sam ople 
jak w nr. 25, tylko bez nagłówka 1 przy- 
rządu wąchlarzowego. Pierwszej klasy en- 
mokolebacz, Cena - - - $1080 
Rozmiar 20x88. Bardzo mocny 
туп porządku eamakolebacz, 
Bs: у w “golden oak", Jeet to przed 
miot hardza pałądany dla tych którzy 
chcą dnbry samnkalehacz, Cena 900 
No. 12 НозамМат 20388. Tento lo dobry | mocny samokolebacz, robiony pojedyń- 
czo, nle bardzo trwały. Wykończona w "Golden oak," Cana 88.00 
Pieniądze przesyłać można przez Money Order lul w liście regi- 
strawanym do: The Pulaski Hdse. Со., 181 Noble street, Chieago, NI. 


została wydrukowana w drukarni Gazety Polskiej 
pod tytułem. 


“BEN-HUR” 


Jest to opowiadanie historyczne z czasów Jezusa Chry- 
stusm, napisane prze jenerała amerykańskiego Lew. Wal- 
lace'go, ozdobione 120 ilustracyami czyli obrazkami. Dzie- 
ło to jest ozdobnie oprawne w płótno z kolorowymi i zło- 
созуш} wyciskami na okładce 
. BEN-HUR należy niezaprzeczenie do najwspanialszych 
i najpoczytniejszych utworów literackich. 


służona, — autor całą swą duszę, pra” 
wdziwie chrześcijańską. wpływ jej jest zaeny, ezla- 
chetny. W powieści tej rozwija antor szczytna myśli, przed- 


stawia panujące ówczesna stosunki, pragnienia i nadzieje 
Żydów, Hómnczy przez usta Baltazara, jakim ów zapowie- 
dziany Mesyasz będzie, w przeciwieństwie do urojeń żydow- 
skich, nauczycielski żywot Zbawicielu, entuzyszm Żydów, o- 
puszczenie Mistrza i męczeńską Śmierć Jego. Wszystko to 
przedstawia w barwnych kolorach, в obrazy w powieści 
chodzące, mianowicie boska postać Chrystosa, na zawsze р 
zostają w pamięci i sercu, 

Dzieło to ukazało się już poprzednia w tłomaczeniu 
polskiem, lecz przedstawia pod względem języka wiele nie- 
domagań. Zdarza się wprawdzie rzadko, aby dzieła tłoma: 
czone, pisane były tal pięknym językiem, jak praca огу, 
nalne, — tłomacz bowiem, chcąc oddać docha, który da sią 
wyrazić tylko w pewnych zwrotach, będących cechą danego 


języka, ma często do zwalozenia niezwykłe trudności. 


Cena egzemplarza $2.00. 


Wydaje elę także na premię Gazety Polskiej, za dopłatą jedaega 
dolara I 1O, nanio па przeżytkę. ышы кашы 


W. DYNIEWICZ, 532 Noble Street, CHICAGO, ILL, 


1000 TYSIĄCE FARM! 1000 


Nowa kulążka objaśnień o formach będzie wysłana dermo, My ташу 
tysiące ukrów nowej urodzujnej zleml na uprzedaż, Мату uprawiona far- 
my т budynkami I fnwentarzem na sprzedaż, Nosze cony niskie R warun- 
КЇ dogodne. Tyniąco bogutych farmerów ną obecnie w naszych koloniach, 
Setki familij ma jeszcze miejsca sią osledlid pomiędzy owymi redakam), 
Gruata nasze m polożone blisko jeziór, rzek, kolel żelaznej, т\ш, рої 
skleh kodalotów | szxół. Kupujcie lyklety da Sobieski a my was obwiazia. 
my ро naszych koloniach darmo, Każdego przyjeżdznjącego apotykamy na 
dworcu kolel w Soblęskim, Po dalsze Inlormacyę I nową kslyżką plnzele do: 


J. J. НОЕ LAND СО. SOBIESKI, WIS 
lato ыны ODU ыы DAD DOO 


——————————————— 


PRZYSŚLIJCIE NAM TYLKO JEDNEGO DOLARA 


a wyślemy 


Jeżeli sią wam będzie 


wam do obejrzenia jedną z następujących 
Harmonik 


podobała to zapłacicie agentowi 


ekspresowemu 


resztę 


pieniedzy i koszta przesyłki. 


No. б—е to przyjem 1 шода kare 
molta, Ма sa oprawę bubunawą, obrane 


No, Tr Jest ta takie fah 
aa popular 
syeh harmonik, ma biedeo dobry glan, 
туйы, 
эйе 
тыру 
ko 


Ко. ®1.—Таша, sle dobra 
półtonówka, Imitowana 5 
różanego drzewa w mocnej 
oprawie, niklowo klucze, 
podwójne miechy, niklowe 
р rogi i klamry, 4 basy, 19 
klaczy, 2 sztopey, dwa rzę- 
dy piszczałek. Rozmiar ПУ 
xf cali. Cena 36. 


No. 92.—Ta sama tylko 
о 21 kluczach. Cen $7. 


No. £. Nowej mody Arion harmo- 
oskonały, instrument, dobrym 


2 busy, 3 эйорау, 3 raedy 


klucze, rogi | klamry, orse po-| 
10 kluczy, ® 2 


No. 45, — Prole: 
jaloa harmonis 
ka. 10 kluczy, 2bu 
ву, 8 sztopsy, trzy 
randy piszezałuk be 
bonowa oprawa, o~ 
Ewarta Маш 
prędko reperowaa 
perłowe. guziezko” 
We klucze, niki 
rogi i klar 
Josalny_ głos, uży- 
wana jst pzez pro- 
Tetorów. Jedna z 


DARMO. Kto rrzyśle 
HARMONIKĘ ustną. Kto 


о lokka i dobrze wyglada.. No. 119.— Ozdobną 4 


Q Hicznio wykonczona półe 
Онда, йота 


ЛШ 


Порте znans Васљоріћ. 
Jpopolagniejszych. Ma otwor: 
tuga, 12 ozdoboych teabel 


klamry, podwójne miechy, 
19 kluczy; 4 basy, 2 sat " 
эу, 4 rządy исм. 
12x7 сай, lep fak Мо] 
1291. Се nw 
= Хо. 101,—Те sama igid 
ko 21 kluczy, Cena 4840, 


Fortepiany dla Dzieci. 


l. Imitacya różanego drzewa, 15 
wiszowy, 15 stalowych głosów, 
1578104580 cali. Ładna za- 
wka dla dzieci. Cema - 
Imitacya różanego drzewa opra: 
wa, mocniejszy i ładniejszy in- 


ву. Ładi 
darek dla dzieci. Cena - 


0e razu wszystkie pieniądze otrzyma w prezencie śliczną 
chce sprowadzić droższe i lub inne instrumenta niecha 


pisze po Wielki Ilustrowany Katalog Polski. Adresować należy: 


PULASKI MDS 


E. СО. 581 Noble street, Chicago, Ill. 


GAZETA POLSKA, 


NAJLEPSZE MASZYNY DOGZYCIA 
SE инн ара тела аі 
PULASKI MDSE.. СО. 


jm kupicie Maszyna do жуба 
nspiescie po katalog, który: Wy- 
syłamy bezylainie. 


апайзгасїн: 
FULASKI MERCHANDISE CO., 
ват street, igo, Ni. 


BIESIAUA LITERACKA 


piamo tygodniowe, ozdobnie ilustro- 
wane, wychodzące w Warszawie, 
kosztuje rocznie 86.00. Od nawego 
roku zaczęto w tem piśmie dru- 
кото nawą powieść Henryka 
Bienkiewicza pod tytułem “Na 
Polu Chmały.” Jest to powieść 
historyczna х czasów wyprawy 
króla Jana III Sobieskiego pod 
Wiedeń. Oprócz tego аң jeszcze 
inne powieści i artykały. Jeden 
numer obejmuje 24 stronic roz- 
miaru 14x10 cal. Adres: Biesiada 
Literacka, Zgoda 7, Warszawa 


maść 


Szkocka 


| 
1 


i 


de 
Sa na Oczy. 
IGR 


pi 
jaj 
ie 
ШШ 


2 


к а еар 
асса 
Cena za pudełko 81.00. 

а экер "fill ri р 

атии ентите. 

On pali ар 
Madama 4, Marshank, 
Chicago, Ш. 


KALENDARZE 


ARA nowa, a эл 


KALENDARZ SOWONOCZNY, 


UNKI salstwiamy sums ро otrzy 


ызгып POCHTA OPŁACANT, 


ALEEA ем 
zł 


pasza 
ogi dotączatyć te markę ma 


dos. Kwaśniewski, 
ы Bec Ar, lwi е, Win. 


AKŁAD #лтозозт 


Heny КҮПҮ! 
GROSERNIK, 


псатотят 1 PHOBIAZGOWY, 
452—234 Е. RANDOLPH ВТ. 
pomięday Frzakiim 1 Mati m. 
CHICAGO. 


HESET er. 

H. 6. Patterson. 
Własność Realna, 
Pożyczki i Dzierżawy 

205 LA SALLE 8T., 
Pokój 505, Home Insurance Bidg 
CHICAGO, 


6 9 жаз 
odnik Ilustrowany 


se ро w derki i 
e | mu cały zi 


аваа 
Шс сз do 
ER төө» 17 w Танат | A 


Glodowa śmierć podróż- 
nego. 


Ządza poznania krajów nie- 
znanych tkwi głęboka w 
duszy ludzkiej i nie zawsze 
rozwija się na tle zyskania 
bogactw lub dostojeństw. 

Озі śmiali podróżnicy, 
którzy niedawno z Montrea- 
lu w Kanadzie wyprawili 
się w trójkę do wnętrza La- 
bradoru, nie myśleli о 
czemś podobnem, to teź na- 
leży im się kartka wapo- 
mnienia, zwłaszcza, że jeden 
z nich zginął straszną 
śmiercią głodową. 

Pisma amerykańskie przy- 
noszą bliższe szczegóły z 
owej wyprawy, w której 
wzięli udział trzej śmiałko- 
wie: redaktor Leonidas 
Ilubbard, A. Wallace, * tu- 
dzież Jerzy Elson, indyś 
nin. 

Wnętrze Labradoru nale- 
ży da krain najbardziej nie- 
gościnnych. Nawet indya- 
nie, umiejący sobie radzić w 
pustyni, udając się tam, za- 
bierają z sobą jak naj- 
obfitsze zapasy żywności. 
Bardzo tum trudno zdobyć 
środki żywnasci, chociaż 
właśnie w takich krajach 
niezamieszkałych rybak i 
myśliwy najłatwiej znajdują 
chleb powszedni. Тутсха- 
sem w Labradorze pnują 
całemi tygodniami tak gwał- 
towne burze, iż wszelkie 
łowy stają się niemożliwe, 
obok tego zaś w pewnych 
porach owady zjadliwe two- 
rzą prawdziwie egipską pla- 
кє. 

Wallace wysłał niedawno 
do Nowego Yorku szczegó- 
łowy opis swojej podróży. 
Dnia 15 lipca ubiegłego ro- 
ku Hubbard, Wallace i El- 
son wyruszyli z Northwest- 
Riwer, ostatniej zamieszka- 
łej stacyi na wyprawę do 
Labradoru. Już dnia 1 sier 
pnia spożyli ostatki zapasów 
żywności, szczęśliwymi tra: 
fem jednak upolowali 4, 
dzikie gesi i jednego *'kar- 
ribu'” rodzaj rena. Отут 
©karribu" думі sią dosyć 
długo, zasuszyli bowiem 
mięso i zabrali z sobą. 
WED jeszcze strzelali pta- 
«two i łowili ryby, skutkiem 
czego nie doznawali braku 
żywności, W ten sposób do- 
tarli do brzegów jeziora Mi- 
chakanam. 

"lu nagle wystąpiła na jaw 
cała groza ich położenia. 

Hubbard, człowiek odwa- 
żny, tutaj zawahał się, cha- 
ciaż pierwotnie swoich to- 
warzyszy zachęcał, ażeby 
zbadali krainę po drugiej 
stronie jeziora. 

Nastuły nadzwyczajne zi- 
mna. 

Ryby, schroniwszy się w 
głębinach, nie szły na wę- 
dkę, a zwierzyny, jak 0+ 
kiem sięgnąć, nie było na- 
wet śladu. Podróżnicy roz- 
poczęli odwrót, o ile mo- 
zności tą samą drogą, którą 
przybyli nad jezioro Michi- 
kanam. Wracali o głodzie i 
chłodzie w całem tego słowa 
znaczeniu. Mieli broń palną 
i pod dostatkiem nabojów, 
cóż, kiedy nie widzieli ża- 
dnej zwierzyny, żadnego 
ptactwa. 

Głucha pustynia. 

Kiedy dnia 11 październi- 
ka przyhyli na owe miejsce, 
gdzie zabitego * karribu" 
oprawili, wygłodzeni rzucili 
się na pozostale kości i skó- 
те. jak na ucztę Liukullusa. 
Wyssali nawet rogi, upra- 
żone w ogniu. 

Wallace pisze w swojem 
sprawozdaniu, że stracił 13 
cali w obwodzie ciała, a 
Hubbard wyglądał, jak wẹ- 
drujący Рас: Rzucali ро 
drodze wszystkie mniej ро- 
trzebne przedmioty, ażeby 
sobie ulżyć, ale gdy dniu 17 
października przybyli na o- 
dległość ВО mil angielskich 
do stacyi Northwest-Riwer, 
wycieńczony śmiertelnie 
Hubbard nie mógł iść już 
dulej. Towarzysze owinęli 

pozostawili 
zywności, to 
karribu™ już 


- kości 


jes 
Mme. | kilka razy wygatowane. Sa- 


mi udali się oni o 12 mil 
wstecz, aby szukać worka 
z mąką, który przedtem po- 
rzucili, nie mogąc go już 
lźwigać. 


Hubbard pozostał sam na 
pustyni. 

Zaczął spisywać swaje 
wrażenia, ale trwało to zale- 
dwie przez jeden dzień, 
Umarł z głodu. Oto ustęp 
2 owych zapisków: 

"Dnia 18 października. 
Sam jeden w obozie. 
dwóch dni już nie mogłem 
się wlec. Widziałem, że nie 
podobna iść dalej, więc жу: 
słałem Wallaca i Jerzego, 
aby poszukali worka, w któ- 
rym pozostało nieco mąki. 
(rotowaliśmy kości z makaa 
Znaleźliśmy także kawałe 
skóry z 'karribu", która w 
garnku  napęczniała we 
wrzącej wodzie i była bar- 
dzo dobra. Trochę musztar- 
dy dodaliśmy do tej zupy, 


O nam dodała nowych 
su. 

"Namiot mój rozbity jest 
pod skałą, Odbija od niego 
blask ognia, który niestety 
zuczyna gasnąć, pada bo- 
wiem deszcz. Dziwinj wie- 
czór, alho jutra rano, zno: 
wu roznietę ogień i będę 
zotować skórzane rękawice. 
Kie cierpię. Gwałtowne ata- 
ki głodu, ustąpiły miejsca o- 
bojętności. Jestem śpiący. 

Sądzę, że śmierć głodowa 
nie jest tak straszna, jak 
ludzie myślą. A może mnie 
jeszcze uratują moi chłop- 
cy..." 

Na tem kończą się za- 

iski. Hubbarda mie można 
IS uratować. Wallace zna 
lazł 20) października ów wo- 
rek z mąką, Wysłał Elaona 
do Grand Lake, oddalonego 
40 mil angielskich, ażeby 
tam postarał się o nosze, 
sam zaś ruszył do llubbar- 
da. Ale zerwałaaię straszna 
burza ze śnieżycą 1 Wallace 
nie mógł odnaleść powrotnej 
drogi. Błądził długo, aż 
wreszcie padł z wycieńcze: 
nia. Tymczasem z Grand 
Lake przybyli ludzie na ra- 
tunek. Dzięki przypadkowi 
znal. allace'a, Leżał 
nieprzytomny w śniegu,(idy 
przybył do Grand Lake 
uczuwał przez 14 dni po 
każdem jedzeniu silne nu- 
dności i dziś jeszcze nie zu- 
pełnie powrócił do zdrowia. 
Noe indyanin Elson, ob- 
darzony żelaznem zdrowiem, 
przez kilka tygdoni uczu wał 
skutki tej nieszczęsnej wy- 

таму. ШШ leży w gro- 
be na pustyni, 


Zywcem w trumnie. 

‘Na sali tej znajduje się 
dama, która już dwukrotnie 
leżała w trumnie i ma w 
kieszeni świadectwo własnej 
śmierci." Tak zagaił posie- 
dzenie prezes londyńskiego 
Towarzystwa, którego ce- 
lem jest zapobiegać, aby 
nie grzebano ludzi żywcem. 
Owa dama jest niejaką Mrs. 
Heigham, cieszącą się wy- 
bornem zdrowiem i zamie- 
szkałą w Kensington. Sama 


opowiedziała swą dziwną 
przygodę. "Pierwszy raz 
popadłam w stan katale- 


ptyczny skutkiem _ silnego 
wzruszenia. Doniesiono mi, 
że straciłam cały majątek. 
Był to dla mnie cios nie- 
spodziany, pogrążył mnie 
w rozpaczy, a potem w 0- 
dreętwieniu, padobnem do 
śmierci. Miałam oczy otwar- 
te, widziałam, co się dokoła 
mnie dzieje, a nie mogłam 
dać znaku życia. Ро % go- 
dzinach złożono mnie do 
trumny. Zdawałam sobie 
sprawę z tego, to mnie cze- 
ka i ab bliską obłędu. 

“Biedna kobieta — nkon- 
czyły się jej cierpienia” 
mówił doktor. Ja to sły: 
łam і nie mogłam zawoła 
Ja żyję! Ze strachu і rozpa* 
czy zemdlałam, przez 48 ga: 
dzin leżałam odrętwiała i 
nieprzytomna." 

Mra. Heigham opowiada, 
że w nocy drugiej doby, 
córka, która nie chciała wie- 
rzyć w jej smierć, usiadła 
przy trumnie; ро chwili zda- 
wało jej się, że widzi lek- 


kie poruszenie powiek uj 
*niehoszezki” ; przywołała 
służbę, zaczęła ją cneić, 


przyczem troszkę soli trze- 
źwiących wysypało się z fla- 
konu. Mrs Heigham drgne- 
łai nagle usiadła w tru- 
mnie. Do dziś dnia chowa 
"na pamiątkę” świadectwo , 
śmierci, wystawione jej 


przez lekarza. Drugi letarg 
һу! krótszy, ale także uwa- | 
żali ją za umarłą wazy: | 
scy, prócz dzielnej córki. | 


Nie wierzył że mu po- 
może. 

Postanowiłem posłać list | 

z podziękowaniem. Dzie- 

sięć lat temu wyleczony 

zostałem z poważnej choro- 


hy. Mialem silne bóle gło- 
wy tak, że nie mogłem pre: 
cować, Słyszałem o Gomo- 


zo, lecz nie wierzyłem, że- 
by mi pomogło, tak samo 
jak i wielu doktorów, któ: 
rych się radziłem. Mimo to 
zacząłem używać i uleczyło 
mnie, Jest już 10 lat temu. 
Powinienembył ogłosić to 
już dawno. Z szacunkiem | 
Frank Dąbrowski, Mont- 
ville, N. J. 

, Dra Piotra Gomazo nie | 


114 So. Hoynu ave., Chica- 
go, 1. 


Boleslaw Prus o kobiecie. 

Wnrłość mężczyzn uwy: 
datnia się w pracach nad- 
zwyczajnych: w borykaniu | 
się z przepotężnemi siłami | 
natury, w zgłębieniu jej) 
tajemne, we władzy nad | 
milionami istot rozumnych, 
w zadziwiających lotach du- 
cha ponad realne stosunki. 
Ale genjusz kobiecości obja 
wia się nieustannie, dokoła 
nas, w życiu codziennem, 
którego kobieta jest twór: 
czynią i kierowniczką, ро. 
ciechą 1 ozdobą. 

Na drzewie wszechbytu 
Опа jest tą cudowną galą- 
zką, z której wykwita ludz- 
kość. Ona pielęgnuje zawią 
zek przyszłego człowieka, 
karmi go własną piersią, 
ogrzewa tchnieniem, odda- 
je mu swoje siły, pracę, od- 
poczynki, niekiedy — ży: 


cie, 

Pod Jej kierunkiem—peł- 
zające niemowlę uczy się 
podnosić głowę do nicha 
jej ust słyszy pierwsze wy: 
razy ojczystego języka, pod 
Jej wpływem zaczyna my- 
śleć. 

Ona za pracownikiem i- 
dzie w pole i do warsztatu, 
wpina się na szczyt gór, 
zstępuje zanim do kopalń... 
Ona pociesza go w troskach, 
budzi z upadków ducha, pie: 
lęgnnie w cierpieniu, a 


wsze karmi, służy i pi 
ści... Myślała о nas, zanim 
przyszliśmy na świat, opła- 


kuje—gdy położymy się do 
grobu.. 

Współcześnie jest ona 
podnietą zabaw, niewyczer: 
anem natchnieniem sztuki, 
akaż muzyka dorówna jej 
szęptom о wzajemności? 
jaka zorza Jej uśmiecho- 
wi?... jaka gwiazda blasko* 
wi Jej spojrzeń?... A Jej 
pocałunki czyliż nie są tym 


nektarem legendowym,który 


upajał samych bogów 
Slowa ON choć ''peł- 
na zdrady i grzechiw”' jest 
w naszem życiu jak ciepło, 
światło i pawietrze, bez kt 
rych nietylko niema szczę: 
ścia, ale nawet istnienia. 
Dziś, w czasach powszech | 
nej emancypacyi, ostatnia 
ze kwemi dążeniami przycho* 
dzi Kobieta, prosząc o obo- 
wiązki obywatelskie, pracę 
i—nieco większą odrobinę 
swobód. Nie wątpimy o speł- 
nieniu tych życzeń, lecz 
pragnęliśmy, ażeby e 
swabód wzieła tylko tyle, 


ile potrzeba do prawdziwego | рое 
Z pomię: | sasse 


Jej szczęścia, a 
dzy prac tylko takie, któ: 
re—nie zaszkodzą rozwojo- 
wi Jej ludzkiego dostojeń- 
stwa 1 nie zgaszą Jej aniel- 
skich przymiotów. 


lle lat może żyć czlo- 

wiek? 

W dziełach pisarzy czasów 
starożytnych 
wzmianki że kres życia 
człowieka może sięgać ki 
kuset lat, i 300 lut u 
żano zu skromną liczbą 
"Politik", pragnąc rozwią 
zać pytanie, ile lat może 
żyć człowiek, posilkuje się 
niezaprzeczalnemi, иду? 
stwierdzonemi danemi. 
Przyrodnicy używają do 
określenia astatecznych gra- 
nie wieku życia ludzkiego w 


ста 
po дасын, Mer 


spotykamy | x 


skali porównawczej, w któ: 
rej zastawiają wiek życia 
ludzkiego z wiekiem życia 
zwierząt, lecz nie wszyscy 
dochodzą da jednakowych 
wniosków. Buffon i Flou- 
rence podają za ostateczną 
ranieę życia człowieka 
lat 115, a Galler lat 200, 
lecz pierwsza liczba jent 
zhyt niska, druga znów za 
wysoka. Wiadome są wy- 
padki, że ludzie żyli do 
lat 186, mianowicie pewien 
mnich z Lucerny. Do 185 
lat dożyło kilku lndzi, mia- 
nowicie 2 pomiędzy nich 
pewien opat szkocki, biskup 
węgierski Spodis Roda i 
dwuj rolnicy — jeden chor- 
wat, drugi węągier. Lon- 
dyńskie pisma lekarskie 
“Lancet” wzmiankuje o 
pewnym starcu, który do 
żył do lat 180. Dr. Fuas- 
sohn wspomina o sędziwem 
stadle małżeńskiem: mąż 
dożył do lat 170, a żona do 
© 164, Pewien rybak z 
Yorku umarł z przeziębienia 
w wicku lat 169, a licząc 
100 lat życia, przepływał 
jeszcze przez rzeki. Pewne: 
go razu wezwano go dla 
świadczenia o wypadku z 


przed 140 laty do sądu, 
dokąd przyszedł wraz z 
dwoma sy. 1, 2 których 


теге miał 100 a drugi 102 
ata. Według urzędowej sta- 
tystyki rosyjskiej, w 1850 
roku żył jeszcze w Inflan- 
tach starzec, mający 168 
lat, który walczył pod Poł- 
tawą 11709 r.) Włościanin 
norweski Guttingen umarł, 
mając 160 lat, najstarszy 
syn jego liczył 108 lat, п 


najmłodszy 9. W 1938 r. 
we Егапсуі, w okolicach 


Saint-Guy, zniarła 158-letnia 
staruszka, która ostatnie 
lata żywiła się tylko serem 
i koziem mlekiem. Tomasz 
Parre liczył 152 Іліп, gdy 
zapragnął zobaczyć go król 
angielski, Na dworze kré- 
lewskim nakarmiono go tak 
gościnnie, iż zmarł z po- 
wodu rozstroju koala 
Harvey, który robił na nim 
sekcyq, zapowniał, że sta- 


| rzec ten przeżyłhy jeszcze 


wiele lat, W r. 1807 żył w 
Buenos-Ayres murzyn ie 
no Kotrin, liczący 150 lat 
życia. Do 150 lat dożywają 
ludzie stosunkowo dosyć 
juź często, a do lat 120 

ardzo często. W aktach 
statystycznych gęsto яро" 
tykają się tacy “młodzi . 


PREMIE... 


Tak sama jak Каја do nabożeństwa, 
pomleściowe 1 inne, wydaje sią na 
premię następująca roczniki Tygi 
dnika  Puwirśclowo:Ńaukowago 


w mocnej oprawie, sa dołączeniem 
AM są porig lub wę mów mw 
opłacić przesyłką, jeżeli Кхргем 
dochodzi do ich miejscowości. 


Tygodnika Powieścio! 
oprawie, 02091 
ў 
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бау Zwycięstwo Wiary Ki '}. Fow 
Фар Зама, Эби | Жета, Ouret 
ludowy, w 3 aktach, ze śplewami, = ЙЫ Baba, 
Krotochwiia w 3 aktach przez À 8. Zdzieblow: 
о Мутын Amery т 
Gw. byniewie = jas 
dh akta os pytas | uż 
а ыу, ез 4 
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WARUNKI DO OTRZYMANIA PRENII Z PO- 
2тен MOCZNIKÓW TYGODNIKA 


ES "NZ n (ez Ai 
W. DYSIEWICZ, "ыш: 


GONIEC, pismo codzienne, wy 
chodzące w Warszawie. Prenume- 
rata roczna wynosi 38.00, pét- 


roczna $4.50. Adres: Goniec, Zgoda 
Б, Warszawa, Rua-Poland, 


1 POTRZEBNI 
Kompletny wybór skła- 
danych huśtawek, ła- 
wek i przyborów dogan- 
ka. Huśtawka na dwie 
osoby $3.00, na 4 oso- 
by $4.00. Napiszcie po 
katalog. 

Clearfield Wooden- 

Ware Co. 

CLEARFIELO, PA 


huśtaw 


(52) 


a Еа 


Istnieje przeszło od lat 10. 
Wysyłamy plenlądze do starego kraju najtaniej i najszybciej, 
Sprzedajemy Nzyfkarty do i z Europy po najtańszych cenach. Wy- 
Ryłamy meżczyzn do starego kraju na pospl ych parawcach 
za kwotę ? da 10 dolarów. Załatwiamy wrzolkia sprawy sĄdowe, 
notaryalne i wojskowe z nujlepszym AAC za taniam wynagro= 
dzeniem. Rodacy, kupujący о nas szyfkarty albo jadący na szyfie ro 
loczym, mają w naszym domie wygodny nocleg bez żadnej zapłaty, 
Pomagamy w sprawach amerykańskich jak w wypadkach u- 
szkodzeń, w ppruwach epadkowych Í patentowych, 
WNZELKIE INFORWACYE BEZPŁATNIE, 
1, HERZ, Noturyusz 
2 Carlisle St, NEW YORK N. Y. 


Choroba Nerek 


jest przyczyną przedwczesnej śmierc! tysiący ludzi każdoga roku. 
Nie ma churoby uiehezpieczniejezej 1 siraaajiwazej, Uważajcie na 
lerwsza objawy—bńl w krzyżach, bozaauność, mapuchajęcie człon. 
ków I ogólne odlablonie. ў 


Dra Piotra Gomozo 


wywlera spocyslny wpływ na nerki, ta naturalna filtry eats. 
Сарма zużyłą maieryę, klóra је zatyka | pobudza ja da naturalnej 
działalności. Nie jest to lekarstwo apteczoe. Do uabycja u mieji 
scowych ugenlów albo wprosi u właścicielu. 


DR. PETER FAHRNEY, 


118—114 So. Ноуве Ате - ~ CHICAGO, TLL. 


Słynny na cały świat I znany jako najlepszy spacyalista 
CHORÓB NERWOWYCH 4 CHRONICZNYCH 


DR BADGER 


inda; najlepaze dyploma i ma» 
E ad ОЗИНЕ lat ekup 
rencyl w loczeniu rozmaityoh cierpień 
ludzkości, Wyleczył tysiąca ludzi a 
niebezpiecznych choról którzy я 
wdzięczności rozyłanzają imię Dr. 
Badger i polecając swym znajomym, 
anzy wa jąc po dobrym Samarytaninem 
obacnogo wieku, 


DR. BADGER LECZY 
mężczyzn, niewiasty t dzieci. 


tea 

үч wiek 1 pled 1 załącey 
troskę włosów 1 2 centowy znaczek pocztowy w liście a natychimlactotezyma PORADĘ DARNO, 
eny choroba Jest wyleczalna lub mio. Motas ploać po polsku, ułowacku, czesku, angielsku 
1ub niemiecka. Adres: 


Dr. L. A. Badger, 1019 Madison st., Toledo, Ohio. 


Perly Poezyi Polskich. 


Zbiór najpiękniejszych poezyi, na obchody narodowe, 
wieczorki i uroczystości familijne. 
ZEBRAŁ W. DYNIEWICZ. 


Duiełku to zawiera następujące: 


" “Hel, odłoglem leży nasza rola," 
7 ЧОйттбй źranica od пейт świata,” 
ujlneznica " "Pójdę na cmentarz,” *Ploanka sleruty,” "Slazańcy," “Cicho jasen,” 
“Jak alq Wojciech Mucha pozbył bledy,” «Na uruczyslość sakola,” “Rartawico,” 
“Modiliwa Polskiej dziewczyny,” =Wrpomolenia," *Matulu" «Trzeci Maj" 
да," “Калта za Szwellami" “W grobowcach na Wawalu," "Niech 

“Оһгопа Суда уу" “Do matki Рок!" “Pod Lipskiem," 
madw," "Wygnaniec," "Inna Guxdralaka" “Pogrzeb Punintowakiego," 
uQdla do młodości,” “Pedi na mugile Kośclui “Мер do pledni п 
«(racz do skawronka," "Pogrzeb Kościuszki,” “Века moją ojczyzną,” 
Prusak męczy Polskie dzieci" «Śwlież" “Z dymem 
M uPłerwaza rocznica 20 liitopada," “Panl Twardowska, 
Ў Ojczyzny,” 

y da, fakich wlale," 
ygountu," “Роса 
ezwanla do boj 


'Wygośńcy," ' Dumka o 23 
za," “Poli nez К. ścluczki 


'Podolauka,” *Bożr 
" aRękawieska,” 


“Dudara, 


“Dumka więtnia,” 


* “Chadail 
kobieca” “| 


tu niemca," “Clete 
la maleh’ pi 


ALEKSANDER DUMAS, (OJCIEC.) 


Hrabia Monte-Christo. 


ROMANS, PRZEKŁAD Z FRANCUSKIEGO. 
TOM XI, 


(Ciąg dalszy.) 

— Dziękujesz mi, i za coż 

— Ża to, coś wyrzekła. 

— QCóżem ja wyrzekła? w głowie mi się mie- 
sza. Ach, Boże mój, Boże, ja nie nie rozumiem 
i nie słyszę! 

I powstała z rozrzuconymi włosami i pianą 
na ustach. 

Odpowiedziałaś mi pani na pytanie, które ci 
wchodząc tu zadałem: 'gdzie jest trucizna, któ- 
rej zwykle używała?" 

Pani de Villefort wzniosła ręce ku niebu, i 
w konwulsyjnem drżenia załamała je. 

— 0! nie! nie! — zawołała — ty, panie, nie 
możesz żądać tego odemnie. 

— Ja nie mogę żądać od pani i nie żądam, 
abyś zginęła na rusztowaniu, rozumiesz — od- 
powiedział Villefort. 

— Łaski! łaski! 

— Ja chcę, aby się zadość stało sprawiedli- 
wości. Ja tu jestem na ziemi, aby karać — do- 
dal z iskrzącym wzrokiem — każdej innej ko- 
biecie, choćhy to była królowa, posłałbym kata, 
ale dla ciebie litościwszym będę. I powiadam ci: 
powinnaś była zachować dla siebie krople lago- 
dniejszej trucizny, ale takiej, coby szybko i pe- 
wnie działała. 

— Przebacz mi, 
82026. 

— Jaka podłość — rzekł Villefort. 

— Pomyśl przecie, że jestem żoną twoią! 

— Ale jesteś truciciełką! 

— Na imię nieba!... 

Nie! 
W imię miłości, którą czułeś dla mniet!... 

— Nie! nie! 

— Na imię dziecka naszego! ach tak, daruj 
mi życie dla tego dziecka! 

А nie! i nie! raz już powiedziałem; 
gdybym ci darował życie, możebyś go tak zabi- 
ła, jakeś pozabijała innych. 

— Jabym miała zabić mego syna — zawo- 
łała ta dzika matka, przyskakując do Villeforta 
— jabym miala zabić Edwarda!.. Ach!... 

I okropny śmiech, śmiech szatański, śmiech 
szalony Ау! te słowa i rozbił się w gwałto* 
wnem tkaniu, 

Pani de Villfeort upadła do nóg mężowi. 

Villefort postąpił ku niej. 

— Pamiętaj — rzekł — że, jezeli ла powro- 
tem moim nie stanie się zadość sprawiedliwości, 
ja sam, własnemi ustami oskavżę cię і własnemi 
rękam pochwycę cię i wtrącę do więzienia. 

Biedna niewiasta słuchała tych słów bezpirzy- 
tomna, bezwładna. 

W oku tylko błyszczało życie i straszliwy po: 
łyskiwał ogień 

Zrozumiałaś mnie, pani — rzekł Villefort 

idę teraz domagać się kary śmierci dla zbro- 

dniarza... Jeżeli cię zastanę żyjącą, noc tę prze- 
pędzisz już w więzieniu. 

Pani de Villefort westchnęła, zadrżała i upa- 
dla w febrycznem drganiu na kobierzec. 

Prokurator królewski uczuł, jak się zdaje, 
јака litość dla niej, spojrzał mniej surowo і, po- 
chylając się nad nią: 

; egnam!... — rzekł powolnym tonem — 


panie, daruj mi życie je 


żegnam cię. 
Pożegnanie to uderzyło panią de Villefort, 
jak śmiertelne żelazo. 

Zemdlała. 

Prokurator królewski wyszedł, a wychodząc 
zamknął drzwi na podwójny zamek. 


ROZDZIAŁ ҮШ. 
Sąd kryminalny. 


Nprawa Benedykta, jak ją wówczas nazywa: 
now sądach i w całem mieście. niezmierne o- 
budziła zajęcie. 

Jizekomy Cawalcanti, stały gość restauracyi 
Paryskiej, bulwaru Grand i Ikei bulońskiego, 
przez czas pobytu swego w Paryżu, te dwa cz 

"rzy miesiące błyszczenia, mnóstwa pozabiera! 
znajomości. 

W artykułach dzienniki opowiadały to życie, 
pełne blasku przed chwilą, i wypadki > pobytu 
jego na galerach. zac 

Ztąd najwyższą ciekawością przejęci byli 
wszyscy, a szczególnie ci, którzy osobiście znali 
księcia Cawaleanti; dlatego też ci znajomi posta- 
nowili kosztem wszystkiego dostać się na posie- 
dzenie, aby zobaczyć na ławce obwinionych pana 
Benedykta, zabójcę swego towarzysza х galer. 

Wiele osób uważało, iż Benedykt jeżeli nie 
ofiarą, to przynajmniej pomyłką jest sprawiedli- 
wości; widziana ojca pana Cawalcanti w Paryżu 
i spodziewano się, że go wkrótce znowu ujrzą, 
domagającego się uwolnienia ayna. 

Niemałą liczbę osób, które niesłyszały wcale 
w jakiej czamarze ukazał się stary (awalcanti 
u hrabiego de Monte-Christo, uderzyła mocno fi- 
zyognomia pełna godności, szlachetności i znajo- 
mości świata szanownego patrycyusza,który, przy- 
znać należy, mógł bardzo uchodzić za takiego, 
dopóki віє 2 czem nie odezwał. j 

Co do samego winowajcy, wielu znajomych 
jego przypominało sobie, jak był niegdyś miłym, 


GAZETA POLSKA. 
śś 


pięknym, przyzwoitym i woleli przypuszczać ra- 
czej, że się stał ofiarą podstępu jakiegoś ukryte- 
go nieprzyjaciela, których niemało na świecie, 
tem bardziej, że wielkie majątki podają tysiące 
środków czynienia źle i dobrze. 

Każdy więc skwapliwie dążył na sąd przy- 
sięgłych, jedni ciekawi widowiska, drudzy żądni 
nowości 

Od siódmej godziny z rana niesłychany tłok 
zapanował u wejścia i na godzinę jeszcze, przed 
otwarciem posiedzeń, sala była już przepełniona 
uprzywilejowanymi słuchaczami. 

Zanim zbiorą się sędziowie, a często nawet 
już ро zebraniu ich, w dniach wielkich proce- 
sów, sala posłuchalna przedstawia widok salonu, 
gdzie się spotykają znajomi, zbliżają, jeśli są 
niedaleko jedni od drugich dla zajęcia miejsca, 
luh dają sobie znaki, gdy ich zbyt wielka liczba 
publiczności przedziela, a mianowicie adwokatów 
1 żandarmów. 

W dniu tym sprzyjała pogoda najpiękniej- 
sza, jaka czasem w jesieni wynagradza nam dni 
zbyt krótkie latai wiosny; chmury, które pan 
de Villefort widział zrana, zasłaniające wschód 
słońca, jakby siłą czaradziejską rozproszyły się i 
ukazały w całym blasku i pogodzie ostatni dzień 
wrze nia. 

Beauchamp, jeden z królów dziennikarstwa, 
a tem samem wszędzie tron posiadający, lorne 
tował na prawo i na lewo. 

Spostrzegł Chatean-Renaud i Debray'a, któ- 
rzy z łaski policyanta otrzymali wejście. 

- Zobaczymy więc — rzekł Beauchamp — 
zacnego naszego przyjaciela. 

— A zobaczymy podobno! odpowiedział 
Debray szanownego księcia! niech dyabli bio- 
га tych książąt włoskich. 

— Otóż tu człowiek, potomek Danta, singa- 
jący stosunkami krwi aż до Komedyi Boskiej. 

— Będzie zapewne skazany na śmierć, jak 
sądziaz?,„— zapytał Debray Beauchampa. 

— Mój kochany — odpowiedział dzienni- 
karz — raczej jabym ciebie o to powinien zapy* 
tać, nie ty mnie, znasz przecie lepiej, niż my, 
biedacy, charakter sądownictwa; czyś widział 
prezesa na ostatnim wieczorze u naszego mi- 
nistra? 

— Widziałem. 

— Cóż on o tem mówił? 

— Żadziwi cię niewątpliwie, co powiem. 

— Mówże prędzej, proszę cię, mój drogi; 
dawno już nie w tym rodzaju nie słyszałem. 

— Mówił mi tedy, że Benedykt, jakkolwiek 
mają go 2a istotę pod względem zręczności naj- 
ciekawszą, za olbrzyma zbrodni, jest bardze pod- 
rzędnym łotrem, nad którego czaszką nie warto 
po śmierci robić zadnych doświadczeń. 

— (o chcesz!... — rzekł Beauchamp — je- 
dnakże bardzo dobrze odgrywał rolę księcia. 

— Być może, że dla ciebie, który nienawi- 
dzisz tych biednych książąt i cieszysz się nie- 
skończenie, widząc ich złe obejście, był bardzo 
zręczny, ale nigdy dla mnie, który instynktem 
potrafię szlachcica poznać i odrazu zgadnę ród 
arystokretyczny, 

— Nigdy więc nie wierzyłeś w jego mitrę 
książęcą? 

— Ani w iego mitrę, ani w jego księztwo nie 
wierzyłem. 

— {о со innego — odrzekł Beauchamp — 
moge cię jednak zapewnić, że każdy inny, prócz 
ciebie, hyłby uwierzył. 

Widziałem go kilka razy na salonach mi 
nisteryalnych. 

— [o bardzo naturalne — rzekł Chateau- 
Renaud, bo też wasi ministrowie bardzo się zna- 


ją па książętach... 
— Nie jest to wcale bez dowcipu, coś po: 
wiedział mój Chateau-Renaud — odpowiedział 


Beauchamp, parskając ze śmiechu — powiedziałeś 
niewiele, ale dobrze. Pozwolisz mi, abym użył 
twego dowcipu w mojem sprawozdaniu. 

— Możesz go wziąć na własność, oddaję ci 
go z największą chęcią — rzekł Chatean-Re- 
naud. 

— Ale jeżeli ја — rzekł Debray do Beau- 
сһотра — mówiłem z prezesem, ty zapewne 
mówiłeś z prokuratorem królewskim? 

— Niepodobna było, bo od tygodnia pan 
de Villefort siedzi zamknięty i nie naturalniej* 
szego, po tylu domowych zmartwieniach, zakłó- 
czonych wreszcie tak szczególną Śmiercią jego 
córki, 

— Szczególną śmiercią! 062 to ma znaczyć?... 
— rzekł Chateau-Renaud. 

— Udawaj, że піс mie wiesz dlatego, bo ta 
wszystko stało się w domu szlacheckim — rzekł 
Beauchamp, przykładając lornetkę do oka. 

— Mój szanowny panie - odrzekł Chateau- 
Renaud — pozwól sobie powiedzieć, że w walce 
na lornetki nie wytrzymasz z Debrayem. Naucz- 
no, Debrayu, pana Beauchamp. 

— Poczekaj — rzekł Beauchamp — zdaje 
mi się, Eh się nie mylę... 

Зо takiego? 

— To ona. 

— (o ха ona? 

— Mówiono, że odjechała. 

— Panna Kugenia?... — zapytał Chateau: 
Renaud — czyżby już powrócić miała? 

— Nie panna Eugenia, ale jej matka. 

— Pani Danglars? no, proszę, czy podo- 
bna?... — podjął Chateau-Renaud — niema wię- 
cej nad dziesięć dni po ucieczce córki, a trzy dni 
po bankructwie męża. 

Debray zarumienił się lekko i powiódł wzro- 
kiem w kierunku, gdzie przypatrywał się Beau- 
champ. 

— Patrzajno! — rzekł — јака 
dama nieznajoma, zapewne księżn 
ziemska, może matka księcia Cawaleantiego ; ale 
mówiłeś, albo raczej miałeś nam bardzo ciekawe 
rzeczy powiedzieć, panie Beauchamp. 


T 


— Czyja? 

— Tek jest; mówiłeś o nadzwyczajnym wy- 
padku śmierci Walentyny. 

— А prawda, masz słuszność; ciekawy je- 
stem, dlaczego pani de Villefort nie pokazuje się 
tutaj? 

— Biedna kobieta rzekł Debray — zapewne 
zajęta jest teraz destylacyg melisowej wody dla 
szpitali, albo też kosmetyki, jakie preparuje dla 
przyjaciół, Czy wiesz, że ona na tę zabawkę wy- 
daje do trzech tysięcy talarów rocznie? tak przy- 
najmniej mówią. Bardzo słuszną zrobiłeś uwagę, 
że pani de Villefort powinnaby się tu znajdować. 
Z wielką przyjemnością powitałbym ją tutaj, bo 
bardzo lubię tę kobietę. 

— A ja przeciwnie — rzekł Chateau-Re- 
naud — nienawidzę jej. 

— A to czemu? 

— Sam nie wiem. Alboż możemy sobie za- 
wsze zdać sprawę, dlaczego lubimy kogoś lub 
nienawidzimy? Ja jej nie cierpię, ja jej antypa- 
tycznie nie cierpię. 

— Może z przeczucia nienawidzisz? 

i — Ryć może, ale powróćmy do tego, coś mó- 
wił. 

— O ебх idzie — rzekł Beauchamp, czy je: 
steście ciekawi bardzo dowiedzieć się, zkąd tyle 
w domu рапа de Villefort nagłych śmierci? 

— Któżby nie był ciekawy — odrzekł Cha 
teau-Renaud. 


— Со do mnie, przyznam się — dodał De- 
bray — że mnie z głowy wyjść nie może ten dom, 
nieustannie żałobą akryty od trzech miesięcy; 
przedwczoraj jeszcze'z powodu śmierci Walenty- 
ny, mówiła mi pa 

— Jaka pani 
naud. 

— Pani ministrowa. 

— А przepraszam — rzekł Chateau-Renaud 
— nie bywam u ministrów, zostawiam ten honor 
książętom. 

— Coraz bardziej stajesz się zachwycającym 
i palisz jak słońce. 

— Już ani słowa nie powiem, odrzekł 
Chateau-Renaud — ale miejcie i nademną litość, 
i nie prześladujcie mnie tak ostro. 

— Nie przerywajmy ciekawej naszej rozmo* 
wy, panie Beauchamp; mówiłem tedy, że pani 
ministrowa zapytała mnie PC. о szcze 
góły śmierci Walentyny; chciej mi powiedzieć, a 
JA jej powtórzę. 

- Moi panowie, tak częste i nagłe śmierci 
w domu pana de Villefort nasuwają mi myśl, iż 
musi być w tym domu jakiś zabójca. 

Debray i ((hateau-Renaud wzdrygnęli się, ba 
już nieraz ta sama myśl iim się naauwała. 

Któżby był tym zabójcą? — zapytali ra- 


— zapytał Chateau-Re- 


zem. 

— Naturalnie, Edwardek, 

Nagły wybuch śmiechu obu słnchaczów nie 
zmieszał wcale mówcy, który tak dalej prowadził 
rzecz: 

— Tak jest, moi panowie, Edwardek, to 
szczególne dziecko, które już umie zabijać, jak 
ojciec i matka, 

— Ta chyba zart? Р 

— Weale nie żart; przyjąłem Man służą: 
cego, który się odprawił od pana de Villefort; 
słuchajcież więc, co wam powiem: 

— słuchamy. 

— Jutro tego służącego odprawię, ponieważ 
okropnie zajuda, aby wynagrodzić czczość żołąd* 
ka, którego z trwogi w dawnej służbie nigdy 
nie mógł nakarmić. Zdaje się tedy, że ten dzie- 
ciak własną rączką kilka kropel jakiejś trucizny 
zadaje tym, których nie lubi. Najprzód nie po- 
dobali mu się pan de Saint-Meran і pani de Saint- 
Meran і dał im trzy krople swego eliksiru; trzy 
krople są dostateczne; DOS ВСН Wawrzy” 
niec, stary sługa pana Noirtiera, padł jego ofia- 
та; nakoniec biedna Walentyna, której nie lubił 
i zazdrościł jej zawsze, wypiła zapewne takie 
trzy krople i to ją zabiła, również jak tamtych. 

— А cóż u dyabła za dziwne historye opo- 
wiadasz nam? — rzekł hateau-Renaud. 

— Rzeczywiście — odrzekł Beauchamp — 
to powieść nie z tego świata, przyznacie nami. 

— Ale to zupełna niedorzeczność — podchwy* 
ci} Debray. 

— Kiedy bo znowu przerywasz mi — rzekł 
Beauchamp. — Cóż u dyabła! jak możesz mi 
nie wierzyć, zapytaj służącego, albo raczej tego, 
który już jutro mym służącym nie będzie: tak 
wszyscy w domu tym mówili. 

— Zkądże on wziął ten eliksir i gdzie go 


ma 

— Dyabli go tam wiedzą! dzieciak chowa się 
z nim. 

— Ale zkąd go mógł dostać? 

— Z laboratoryum Rwojej matki. 

— Więc matka jego w laboratoryum swojem 
ma truciznę? 

— Alboż ja mogę wiedzieć? zadajesz takie 
pytania, jakbys był prokuratorem królewskim; 
powtarzam to, co słyszałem, cytuję ci autora, i 
więcej zrobić nie mogę. Biedak ze strachu nie 
mógł jadać. 

— Czy to podobne da wiary? 

— Ale to możliwe, mój kochany, to rzecz 
bardzo podobna; a ten dzieciak zeszłego roku, z 
ulicy Richelieu, coto bawił się mordowaniem 
braci swoich i sióstr, wpuszczają: im w ucho 
szpilkę w czasie snu. Nowe pokolenie, które 
po nas następuje, jest nadzwyczaj zręczne i dow- 
cipne. 

— Mój kochany — odrzekł Chateau- Renaud 
— założyłbym się, że zgoła nie wierzysz пісе» 
mu, chociaż sam to opowiadasz... ale cóż to? i 
pana hrabiego de Monte-Christo nie widzę, dla: 
czegóż go niema? 

— (n już dosyć nasłuchał się podobnych 
rzeczy, a potem, niezawodnie, nie chciałby przy 


tych ludziach pokazać się, bo to jego najwięcej 
podeszli panowie Cawalcanti, przywożge mu od 
kogoś fałszywe przekazy przeszło na sto tysięcy 
franków, zabezpieczone na hypotece księstwa Ca- 
walceanti, 

— Czy nie wiesz, panie Chateau-Renaud — 
zapytał Beauchamp — jak się ma Могге]2... 

— Już ze trzy razy byłem u niego i ani śla- 
du, nigdzie go znaleść nie mogę; jednakże nie 
widziałem żadnej niespokojności w jego siostrze; 
mówiła mi z zupełnym spokojem, że już dwa, 
czy trzy dni nie widziała brata, ale jest pewną, 
że się ma dobrze. 

— Teraz rozumiem, dlaczego hrabia de 
Monte-Christo nie może być obecnym w czasie 
PADAĆ — odezwał się Beauchamp. 

— Dlaczegóż tedy?... 

— Ponieważ oń jest jednym z aktorów tego 
dramatu. 

— Czy on także Коро zamordował: 
zapytał Debray. 

— Ale gdzież tam, przeciwnie, jego zamor- 
dować chciano. Wiecie przecież, że Kadrus za- 
mordowany został właśnie po wyjściu Benedykta 
z mieszkania hrabiego. Wiecie także, że w jego 
domu znaleziono ową kamizelkę, w której był 
list, co przeszkodził podpisaniu intercyzy ślubnej; 
przypatrzcie się, właśnie leży ta kamizelka na 
stoliku, cała krwią zbroczona, jako dowód rze- 
czowy. 

— Prawda... 

_ — Ueiszcie się, panowie, sąd 
dzi. Każdy na swoje miejsce!... 

Rzeczywiście, wielki szmer powstał w przy- 
ległych pokojach i po chwili woźni uroczystym 
głosem odezwali się: 

— Panowiet... sąd idzie!... 


już nadcho* 


ROZDZIAŁ IX. 
Akt oskarżenia. 


‚‚, Wśród najgłębszego milczenia sędziowie za- 
jeli swoje miejsca. 

Pan de Villefort, przedmiot uwagi, a nawet, 
jak śmiało powiedzieć możemy, powszechnego 
uwielbienia, usiadł na fotelu, spoglądając spo- 
kojnym wzrokiem wokoło siebie. ў 

, Wszyscy ze ździwieniem przypatrywali się 
tej postaci Burowej i groźnej, tej uosobionej 0- 
bojętności, na którą żadne, osobiste nawet bo- 
leści, nie wywierały wpływu. 

й pewnym rodzajem trwogi spoglądano na 
tego dziwnego człowieka, co w tej chwili miał 
przemawiać, w imieniu sprawiedliwości. 

Niech żandarmi przyprowadzą winowajcę 
zawołał prezes. 

Na te słowa, Mik ogółu. WRO wyte 
żyła się, oczy wszystkich zwróciły się ku drzwiom, 
któremi miał wejść Benedykt, 

, Wkrótce drwi się otwarły i wszedł wino- 
WAJCA. 


Jednakże na wszystkich sprawił wrażenie, 
i nikt nie omylił się co do jego fizyognomii. 

Rysy twarzy nie wyrażały bynajmniej tego 
głębokiego wzruszenia, са krew do serva ściąga 
1 zmienia barwę czoła i lica. 

Ręce, z wdziękiem ułożone, jedna na Каре- 
luszu, a druga przy białej kamizelve pikowej, 
najmnicjszem drżeniem niepokoju nie zatrzęsły 
się;twarz była spokojna, swobodna, a nawet pro” 
mieniejąca. 

Po wejściu do sali, wzrok młodzieńca prze- 
biegł szybko szereg sędziów i publiczności i dłu- 
żej zatrzymał się na prezesie i prokuratorze кгб» 
lewskim. 

Przy Andrzeju usiadł adwokat, mający go 
bronić z urzędu (Andrzej bowiem nie chciał się 
tymi szczegółami zajmować, nie pray wisgai 
do nich żadnego, jak się zdaje, znaczenia) czło: 
wiek młody, jasnych blond włosów, z rumień: 
cem na twarzy, ze wzruszenia pochodzącym, któ- 
re nim bardziej miotało, niż winowajcą. 

Prezes kazał odczytać akt oskarżenia, zreda” 
gowany, jak wiadomo, zręczną i meubłaganą rę” 
ką pana de Villefort. 

W czasie tego czytania, bardzo długiego, 
które okropnem i zabójczem dla każdego wino- 
wajcy staćby się mogło, uwaga powszechna zwró* 
cona była ciągle na Andrzeja, który, z całą spo- 
kojnaścią duszy spartańskiej, znosił ten wielki 
ciężar oskarżenia. 

Nigdy maże Villefort nie był tak zwięzłym 
i wymownym; w najżywszych barwach umiał 
przedstawić występek; cała przeszłość winowaj- 
cy, jego przekształcanie się, cały szereg postęp- 
ków od Fat najmłodszych, z niezrównanym ta: 
lentem życia praktycznego i znajomością serca 
wyprowadzony, stawił) materyał obfity dla 
umysłu tak głębokiego, jak prokuratora królew* 
akiego. 

Ten jeden akt mógł już na zawsze zgubić 
Benedykta w opinii publicznej, nie licząc na to, 
iż prawo ukarać go miało surowiej może, cho- 
ciaż materyalnie. 

Andrzej nie zwracał wcale uwagi na nieu- 
stanne ciosy, które wznosiły się i spadały na 
niego. 

Pan de Villefort, chociaż często badał go, 
nieraz już w życiu czynił na zbrodniarzach psy- 
chologiczne doświadczenia, nie mógł ani razu 
zmusić go, aby spuścił oczy, jakkolwiek silny i 
przenikający był wzrok jego. 

Nakoniec skończył akt oskarżenia. 

— Oskarżony! — rzekł prezes — 
sisz imię i nazwisko? 

Andrzej powstał. 

— Niech pan prezes raczy darować — rzekł 
głosem dźwięcznym i czystym — widzę, iż pan 
ma zamiar grupować pytania swoje w porządku, 
którego ja przyjąć mie mogę. Mam nadzieję, iż 
później potrafię się usprawiedliwić, R A nia 
IRA mnie uważać na równi ze zwykłymi 
zbrodniarzami. Racz więc, panie prezesie, о co 
bardzo upraszam, pozwolić mi odpowiadać na 
pytania, alew innym porządku; pomimo ta nie 
»aniedbam odpowiedzieć сі na wszystkie. 

Ciąg dalszy nastąpi. 


jakie no- 


ТУТ 


RMAZFTA POLEEA. 


POSZUKIWANIA. 
зведвае 


Posznkujępolakiej panny 
która ma zamiar wyjść za mąż 
Może być od 80 do 45 lat wieka 
mus mieć 2 tysiące dolarów 
musi umieć czytać 


gotówki i 


Franciszek Stańczy| 
Box 1. Mu lan, Idaho. _ (82) 


ai 
Wojciecha Biga v poszu- 
које w ważnej sprawie. Józef 
ar, Bchreiden st. 139, Cleveland, 
Obio. (28) 


ШЕ ЕЕЕ 

KAWALER 28 lat wiekn, mam 
zarahiam od £ 
poszukują 
nie żądam 


parę set dolaró! 
do 5 dol. na 
panny od 18 do 80 la 
pieniędzy. Która z p 
zamiar wstąpić w zw 
żeńskie niech pinze do К. 
chulski, Barton, lowa. Р. O. 
48 


Box 
(28) 


————————; 
Franciazek Grarzul, 
guhernia 1 pewint Suwalski, 
gmina Kuderiszki, wieś Baranowa 
przybywszy drugi raz do Ameryki, 
mz kuje rodzonego brata swego 
Stanisława газта, 7 lat. jek 
przyjechał 15 Ameryki. „ Przeszło 
4 luta tomu jak przebywnł w Jariey 
City. Ktohy з rodaków v nim 
wiedzial, lub on sam, prosię 
dóniedć pod młresem: Franciszek 
Grarzuł. Matfield, Mars, (28) 


ORGANISTA przybył dopiero 
a Polski zna dobrze obowiązki 
у, w Polsce był organistą 

dobrze z nut, 
бт Ara głosowy. 
Kościele 


FARMA NA SPRZEDAŻ 80 ul 
dobrej ziemi. 55 ukrów czywa w, 
rowtne, rwzia bór к :wardem drze wem. 
dobry dom miesżka'ay, dobes stodola 
dws chlewy, apichre 
dmiesige ашк bydła, 

odarcze, żniwierka do nieczenia 
{мма zboża Do trawy s4 dwnakry 
вайо, ktory mdzi dobre owoc». Farma 
ta jam przy głównej drodze, sledra mił 
od palskiega knáciola, dwie | pół miii 
od масу! w kl 


alkia narzęd: 


kolejowej ojad 


U 
Farma (а może byd kupiona з (птеп. 


taram lub bez Wrzyczyna sprzedaży 
marki | ulozdolność do _ obrubienia 
ranto, Po asezegóły | lafotinecya proszą 
ч arii do niżej podpisanego. 
Marcin Krawczak, 
(з Fosen, Mich 


lentego Popiołek, swego 
bratu poszukuję. Pochdzi on za 
wsi Popiolki, х gminy Gabrychy, 
powiat Kolno, guh. Łomżyńskiej, 
zamieszkującego koło IA lal w 
Amargce, Przebywał w Michigan 
i Wisconsin. Kia o nim wie lub 


m niech nię zgło! jdre= 
ROMA орек, в 82 atr. 
(Bridgoport) Chicago, Ill. (20) 


RYMARZ potrzebny! pierwazej 
klasy — znający doskonale nwoją 
robołę Musi umieć nową robotę. 
a tukte być zdolnym do reperacji, 
Atułu prace, Stephenson К. Nagy, 
Egg Harbor City, N. J. {х) 

Marcina Alajawicza 
poszakuję, pochodzi z Galicpi, 
Kam enie, ważna крга та. On 
lub kto go zna miech mię zgłow 


do J. Bigar, Śchreiden at, 182 
Clereland, Okto; (20) 
Zdalny Blacharz z 


Lwowa (Galicya) poszuknje zajęcia 
m fabryce lub sklepie (»ztorze.) 
ok jest w Ameryce, Może 
{у do różnych robåt bla- 
h, па duchu, przy orni 


rze 
być uż, 


w tuhryca 


етуі, lu 
H Pioti 


rain Adre! 


mentach, 
metuluwy: 


ыо A 
Antoniegoi Jana Jan- 


kawakich, uwoich braci, po- 
urukuję, Pochodzą z W. Ка. Pos 
kanóskiego, powiatu Zmióskiego, 
wsi Sulinowa, Ktoby a nich 
t lub oni nami miech віє 
adresom: Walenty 

105 @а е4 at, 


Hazleton, Pu. 


a aa 
PIEKARZ, zoający dahrze swój 
fach ponsukujn stałego i dobrego 


utrzymania. Ма lat 20. Adres: 
Jan Majkowski, Salmon strs 
No 2717. 

PRACY poszukuję; akuńczyłom 
mmoazynm. Znam jezyki polski, 
łaciński,  francua 1 włoski. 


Tutejszego języka nie znam. Jeniem 
chętny do pracy; warunki jak naj- 
przystąpniejsze Adres: К. Trze 
trzyński Owner 8 Ave. 212, 
Joknstown, Pa. 


Aduma Misiewicza po- 
szukuje jego brał. Czwarty już 
mies ас wyjechał z Lowell, 
i niewiadomo co się z nim 
Ou sam lub kła go sna 
natychmiast do 
Місіі Staniewicza, Bonta Court 
No 12, Lowall, Musa (зо) 


Jana Kukuwińs Waco 
«wego ojca. »tóry onuścił dam 
1 ORLA 1644 A No 1003 
N. Hermitage ava. Ktoby wiedział 
о jega pnhycie prosty zawiadomić 

nd wireen: Jakób Kukowiński, 

Аза Giykoura Place, Chicago. Ill 
(30) 

— ———— 

Józefa Ктајешапа po- 
szukuję. Ktohy z rodaków wiedzial 
o miejscu ego pobytu. lub on sam 


niech się zgłnsi pod + dresem 
Kalis, Schuylerville, N. Y. Box 


У pean 
REUMATYZMOWI, 
Neuralgii, Zazięhieniom, itd, 
DRA RICHTERA sławny w kwiecie 


SKOTWICZNY” 


Prawdziwy 1zlkoz octrraną masi 


Jedno к cznych Świadewtw алата: 


New York.d.I5.ListopJg37 
De Richtera”) 
PAIN EXPELLER: 


Poing 
W NIEMIECKICH 


Wladomoświ Ghicagoskie. 


ODZNACZENIE POLAKA. 

Nadeszla ze Springfield, III. 
mindomość o odznaczeniu naszego 
rodaka Dr. Adama Szwajkarta, 
Został on mianowany przez gub. 
Vatesa komisarzem parkowym 
dzielnicy zachodniej na miejsce 
Gabriela Norden. Wiadomość tą 
przyjmujemy z radosnem sercem, 
wipszując szacownemu rodakowi 
jaknajwiększewo raslużenia кію na 
awem atanowiaku 


FATALNA omyłkę popełnił 
Charles A. Mielevsz, który жей 
wszy ewa żonę za złodzieja strze- 
lit do niej raniąc ją ciężko w lewy 
hak. Zona jego wstala к lóżka 
i wyszla do kuchni napić міф 
wody. (dy wracała nazad pół 
rozbodzonym maż myśląc że to 
idzie złodziej, wyciągnał rewol- 
wer i strzelil do niej ranige 
ciężko. 

ANTONI GISZKOWSKI i E- 
ugeniuaz Gothe, 11 letni chlopcy, 
6 b. m. о zmroku poszli do za 
ulke, ża domem pn, 154 Center 
ażeby rozkopać ziemię i пах 
zbierać robaków, gdy wybierali 
nią rano na połów ryb. Na ziemi 
Jeżał zwieszony drut telefaniczny, 
który zerwawazy mię, przeszedł 
po kilku drutach naładowanych 
olektrycznościę, Ciszkowski chciał 
drut umungć na bak, nle ledwie 
dotkngl się druta, mżony predem 
elektrycznym upadł z glośnym 
krzykiem. Gothe, nia pojmująć 
со aig stalo, му leżącego za 
nogę, aby go naungć, ale również 
rażany prądem, upadł z krzykiem. 
Rodzice Gotbego  vsłyszawnzy 
krzyk chlopca, nadbiegli i wkrótce 
znaleźli nią takia na miejscu ro- 
Чтїсө Ciszkowskiego, ażeby uj- 
reć chłopców ber życia leżących. 
Można sobie wyobrazić przera- 
żenie tych ludzi. Chlopców za- 
wieziono do szpitala Alexganów, 
ale wnzelkie usilowunia lekar: 
ażeby przywrócić ich do życia, 
okazały sią daremnemi. Rod, 
Cieszkowskiego mieszkaja pn. 154 
Riasel] atr., a Goethego 153 Cen- 
ter sir. 


PIĘCIU RUZBOJNIKÓW (a 
między nimi podobno jedna ko- 
bieta) w niedzielą w nocy weazło 
do mieszkania 74 letniej Elżbiety 
Tungoey, 136 West Harrison atr., 
mieszkającej od przeszło 50 lat 
w Chicago, i domagało się pie- 
niędzy. Skrępownli oni ręce ata- 
ruszki w tył, zaciskali je, aż 
krew tryakala, potem skrępowali 
jej nogi i pantwili się nad пів, 
póki nia wyjąkals, że pieniądze 
вв w kuferku: a kiedy rozbiwszy 
kuferek, nie nie znaleźli, jeszcze 
zakneblowali ją, kopali po twa 
rzy, pociąli odzież na niej, i po- 


niszczywszy różne ruchomości 
odeszli, pozostawiając staruszkę 
zamdlong. Po kilku godzinach 


dopiero nieszczęśliwa przyszła da 
siebie i zawlokła sią do sąsiadki, 
gdzie ponownie zemdlała. Policy a 
szuka zbrodniarzy. ngnej owa 
jest wdowa kontraktora zaprzą 
gów, który jej podobna pozosta- 
wil pokaźny majęteczek. 
RENEDYKT MANDEL, liczy- 
cy 109 lat życia umarł w ży- 
dowekin domu starców w tym 
tygodniu. Pomimo takiego wieku 
Mandel był w pełni sil umysło- 
wych i па 5 minut przed Amiercig 
byl zupełrie trzeźwego umysłu, 
Ну (о zobia polski żydek. Li- 
czył lat 62 gdy przybył z Polski 
do Ameryki. 
CIEKAWĄ STATYSTYKĘ 
skg podaje kompania "Сиу 
Directory”. Pod'ug tej statystyki 
ludności miasta Chicago za o 
Slatni rok wynosi 2,241.000. Li- 
czha nazwisk za rok 1003 wy- 
nosi 854.000 czyli a 28.500 wig- 
cej jak w roku 1902. Ludność 
Chicago stale powiększa się о 
50.000 mieszkańców. Dla obj 
Śnieńia dodamy że kobiety znaj- 
dujgce się bez zajęcia jak również 
niezamężne zomtały w księdze po- 


minięte. Dla utworzenia tej księgi 
Judności pracowała 1000 osób, 
których 409 zajmowala się spi- 
sywaniem ludności. 


POZAR zniszczył zupelnie fa- 
bryką National Provisian Co.“ 
w zeszlg sobotę rano. Szkody 
wynoszą okragle 100.000. 


KARDYNAŁ SATOLLI 
mił 3 dni w naszem mie: 
Odwiedził on także polska pm 
fię św. Trójcy, przyjmowany bar- 
dzo | uroczyście przez naszych 
rodaków. Imię Kardynala zwią: 
zanen: jest poniekęd z tg рата (ів, 
gdyż byla апа zamknięta wskutek 
różnych zajść przez lat jedenaście 
i dopiero dzięki staraniom Kar- 
dynala Satollego zostala otwarta 
na nowa. Gdy lotem blyskawicy 
rozeszła się wieść ża Satolli przy 
bywa zawrzaln życie na Хо- 
ble ulicy. Рглувігојовэ domy w 
sztandary a dzwocy zagrały hej- 
nal radosny. Nareszcie ukazały 
sią powozy: w pierwszym z nich 
jechal kar. Ҹа] w atencyi 
arcybiskupa Quigley i  innyeb. 
Powozy poprzedzał oddział pol- 
skiej kawalervi pod komendą p. 
M. Wleklińskiego, za nimi orkie- 
stra, dalej drugi oddział kawale 
i następnie całe szeregi 10 
warzystw. 

W kościele powitał kardynala 
chór odkpiewaniem "Ессе Lacer- 
dos Magnus," byl również kpiew 
һоіожу p. Jadwigi Smulskiej. 
Inne utwory również wykonane 
były bardzo ladnie. Po nabożeń- 
stwie byl bankiet na plebanii, 
gdzie w imieniu parafii przema 
wiał J, F, Smulski dziękujge kar- 
dynałowi za pamięć. Siostry Na 
zarelunki i niewiasty z towarz. 
różańcowego zlożgly jego ekselen- 
cyi piękne dary. Uczta trwała 
dwie godziny, Kardynał wypy 
tywał się nader ciekawie o azeze- 
góly dotyczące polskiego wy: 
chodźtwa, Cale przyjęcie wypadło 
nader imponująco, u gazety ab- 
zielakie рой ia tłum zebrany 
na powitania Kardynała Natollego 
уяу} 20 tysiący. 

TRZECH polskich chlopeków: 


ha- 
ie 


Franciszek Krawczyński, Fran 
cjssek Czepek i Jam  Molińaki, 
znajduję cią pod kluczem. Pra- 


gnęli oni w awoich czynach do- 
równać niedawno powierzonym 
bandytom remiz tramwajowych; 
byli oni obwinieni о liczne ra- 
bunki a najglówniejszem jest 
morderstwo ponelnione na ralo- 
nińcia Matthew Daniels. „Jak sią 
ten proces skończy niewiadomo. 


JAN JANOWSKI w wieku 
Jat 17 spadl ze słupa, nokaleczył 
się na Milwaukee i Noble ntr. 

IE-LETNI W. GIZYSKI, bawiąc 
się w pilkę na шеу, przypad- 
kowo wpadł w otwór wiodący 
т ulicy do kanalu йсіекожедо. 
Nadaremnie jego towarzysze za- 
bawy starali się go wydobyć i 
uratować; nieszczęśliwy chłopiec 
udusił nię, nim ntarni go wydo- 
byli. Rodzice chłopca mieszkają 
pn. 847 N. Hermitage але. 


== W lenie pod Houghton, Mich., 


rzucił się wilk na robotnika Pa- 
yala z West Milwaukee. Ten 
był tylko w posiadaniu kija, 


lecz zabił wilka. 

— Chińskiego komisarza na 
wystawie w St. Louis, pana Wang 
Kai Ko, okradziono na sumę 
32,000. Złodziej zakradł się w 
nocy do jego pokoju. 


— We wsi Szklarach około Oj- 
cowa i Racławic па południo-za- 
chodzie gub. kieleckiej znaleziono 
актау węgli kamiennych. Wier- 
cenia rozpoczęta w r. z., obecnie 
zaś biją się już azyby. 


Со z nich będzie? 


Policya przyaresztowała 
czterech polskich chłopa: 
ków, jako podejrzanych o 
włamanie się o składu to- 
warów żelaznych Antoniego 
Wilkońskiego, pod nr. 955 
przy Сћепе ulicy i kradzież 
11 rewolwerów, ? zegarków, 
6 brzytw i wielkiej ilości na- 
boi. Nazwiska aresztowa- 
nych są: Leon Malczewski, 
lat 17, zamieszkały prn. 
502 przy Superior ul.; Jan 
Balicki, lat 15, zamieszka- 
ły pod nr. 54 przy Supe- 
rior ulicy; Paweł Pitke, 
lat 14, którego rodzice mie- 
szkają pod nr. 882 przy Che- 
neulicy i Antoni Prohm, 
Jat 15, zamieszkały pod nr. 
515 przy Бирегіаг ulicy. 
Malczewski zamknięty zo- 
stał na зіасуі Hunt, a pozo- 
stali trzej zajmują miejsce 
na stacyi centralnej. Po- 
rucznik Breault oświadczył 
wczoraj, że aresztowani 
przyznali się wczoraj do 


8 
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winy. Ale co z nich be 
dzie? 


49,600 strajkuje. 


We wtorek w południe 
rozpoczął się strajk robotni- 
ków pracujących w rze- 
zalniach. Liczba strajkierów 
wynosi 49,600, lecz szybko 
wzrośnie do 86 tysięcy. 
Przyczyną strajku jest nie- 
porozumienie o wynagra- 
dzenie za pracę pamiędzy 
Amalgamated Meat Cutters 
and Buteher Workmen of 
North America i właciście- 
lami rzezalni. Ою miasta 
dotknięte strajkiem : 


Chicago 90,000 
Kansas City 10,000 
South Omaha 5,000) 
East St. Lonis 5,000) 
St. Joseph, Mo. 5,000 
Fort Worth, Texas 1.500 
New York 1,500 
St. Paul 800 
Sioux City 800 


Razem 49,600 


Oszukał cenzurę. 


Nader ciekawym był list 
jednego doktora, nadesłany 
z portu Arthura. List ten 
opisywał prawdziwy stan 
rzeczy we wnętrzu tej for- 
tecy, której upadek roz- 
strzygnie o losach obecnej 
wojny. Cały list, pisany па" 
turalnie w języku rosyjskim, 
brzmi więcej niż pomyślnie 
dla moskali. A więc dowia- 
dujemy się z niego, że port 
Arthma trzyma się bardzo 
dobrze, wojsko jest entuzya” 
stycznie usposabione dla ca- 
ra, żywności jest masa, za- 

asów wojennych па kilka 
at, wogóle upudek fortecy 
jest niemożliwym. Między 
innemi dowiadujemy się ta- 
kże, iż kilka wielkich okrę: 
tów japońskich zatopiono na 
ар portu Arthura. Ma- 
rynarka rosyjska jest w zu- 
pełnym porządku. 

Ponieważ zaś tak świetne 
czasy mają moskale w for- 
tecy portu Arthura i nie 
mają nawet wiele pracy, 
przeto Rzanawny doktór pro: 
ві swej rodziny, до której 
list swój pisze, aby mu 
przysłali książek do czyta: 
nia, które mu u rzyjemnią 
pobyt na wschodzie. Tutaj 
następuje wymienienie kilku 
tytułów żądanych dziel he- 
hrajskich, I tu właśnie le 
ży cała waga tej korespon= 
dencyi, której rosyjska cen: 
zura nie zauważyła, gdyż 
tytuły książek (hebrajskie) 
brzmią w tłomaczeniu tak: 
"głód i nędza”, “wojsko 
zdemoralizowane ', "nikt 
nie jest pewien życia , *'u- 
үш nastąpi wkrótce”. 

moskale dali się tak na- 
brać?! 


Wiadomości Zagraniczne, 


Wyprawa do bieguna 


pólnocnega. 
TROMSOE, Norwegia, 
lipca, — (yprawa 


Champs'a odpłyngła wczo* 
raj na okręcie “Frithjof” do 
bieguna północnego w celu 
wywiedzenia się о losach 
wyprawy  Ziegler—Fiala, 
która w czerwcu roku ze- 
szłego na okręcie *'Ameri- 
ca“ udała się do bieguna 
północnego, a o której wy- 
prawie do tej pory niema ża- 
nej wiadomości. 

Przewodniczącym wypra- 
wy jest W. 5. Champs, ae- 
kretarz W. Ziegler'a z Broo- 
klyna. 


Turcy strzelają do mo~ 


вка!!! 
KONSTANTYNOPOL, 
7 lipca. — Parowiec "Pe- 


tersburg" należący do o- 
chotniczej floty rosyjskiej 
został zatrzymany ogniem z 
armat przy wjeździe do 
Bosforu. Dopiero po wytła- 
maczeniu się i okazaniu ро- 
zwolenia, puścili turcy okręt 
rosyjski dalej. 

A to moskalom dali pie- 
przu! 

Wynalazek polaka. 

Z Petershurga donosi 
biuro Laffana, że inżynier 
Cybulski, polak, wynalazł 
przyrząd, służący йо stłu- 
mienia huku armat. Wyna- 
lazek ten, który w War- 
wie wypráhowano, został 
już zastosowanym w wojnie 
na Wschodzie. 


Ostatnie Wiadomości. 


PETERSBURG, 13 lipca 
Donoszą tutaj że w ataku 
na fortecę w przeszłą nie- 
dzielę japończycy zostali 
odparci z wielkiemi stra- 
tami, spowodowanemi eks= 
plozyami min pozakłada- 
nych przez moskul. Straty 
Japończyków wynoszą 2 800 

LONDYN, 13 lipca. — Do- 
noszą tutaj, że we wiorko- 
wej bitwie pod fortecę Por- 
tem Arthura  japończycy 
ztorpedowali rosyjski okręt 
bojowy. 

TOLEDO, Ohio, 13 lipca. 
— Major tutejszy Поп. Sa- 
muel M. Jones umarł o 
godzinie 5.07 we wtorek 
wieczorem. Rządy jego na- 
zywanu "Golden Rule.” Zo- 
stawia 1 milion dolarów w 
spadku. 

WILMINGTON, DEL 
13 lipca. We wtorek wieczór 
wybuchł ogień w Millington 
Md., i zniszczył 42 hudyn- 
ki. Straty wynoszą $2 0,000 
Wiele ludzi jest bezdom= 
nych 


-c 
Listy Polskie na Poczcie. 
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Najpożądańszy 


Wynalazek, 
NAJLEPSZA POMOC 

DLA MATEK, 
Automatyczny Samo- 

kolebacz. 

Najwigkexem traceniem czasu 


dla kobiet, jest kolelanie swych 
tlziatek dó snu. Każdn matka wie 
ila czaau przepędzi пад kalebą- 
niem wego dziecięcia. Każda 
matka doświadczyła, że spory | 
kłótnie między uwemi slarazymi 
dziećmi jest kolebanin “babika. 
Jle to razy nawet przyszlo do 
poważnego nieporozumienia mię: 
dzy rodzeństwem o kolebanie 
dziec! „Jest to najenośnicjnzu 
i najbardziej utrudninjpca praca 
tak dla starezych jak i dla miod- 
Rzych osób. Nowy ten wynalazek 
jest najlepszem dohrodziejstwem 
damowem kiedykolwiok wymy- 
klonem. Nie będzie już sporów, 
kłótni w domu о kole 
bika”, pracę tę zasti 
nowy wynalazek, Opia tego wy- 
nulazku jest następujący: 

Automatyczne  samokolebacze, 
sg operowune przez nakręcenie 
potężnej sprężyny, która w ruch 
wprowadza kolebacz a zarazem 
także można w ruch wprowadzić 
wachlarz, który wachluje i odga- 
nia muchy gryzące dziecię. Ko- 
lehacz ten jest zupelnie gwaran- 
tow przez wynalazcę, jukoteż 
fabrykę. Kolehacz ten wypeł- 
nia robotę najuciążliwszą matek. 
Jest оп najpatrzebniejsżym, nie- 
ocenionym і praktycznym przed. 
miotem domowym. „est on chwa: 
lony przez doktarów, z przyczyny 
równej 1 milej automatycznej 
akeyi kolebacza, jest on zdro- 
wym, а dziecko będzie apala wię- 
cej bez pomocy matki lub niańki. 

we noce, dziecko przepi w 
tym kolebaczu, gdy w innym 
kolebaczu lub w łóżku dziecko 
wcale nie będzie spało. Ten samo- 
kolebacz powinien znajdować mię 
w każdym domu. 

Namokolebacze automatyczne ro- 
bione ай z najlepszego czerwo- 
nego dębu, w liczngci deseniach, 
wykończone w tak zwanym "ро 
Чеп oak*, każdy jest osadzany 
na kólaczkach i jeat z łatwościg 
przeprowadzany z miejsca па 
miejsce. Koleba nig w równej 
pozycyi, nrzyjemng akcyę 
dla dziecięcia. Każdy kolebacz 
jet z przyrządzenien, automa- 
tycznem, х mocna sprężyn, któ- 
rę przez latwe nakręcenia wpro- 
wadza w ruch kolelmez przez 
calg godziną а zarazem wachluje 
i odpędza muchy od śpiącego 
dziecięcia jeżeli tego kto sabie 
życzy. Sprężyna może być na- 
kręcana kiedykolwiek i każdego 
czasu kiedy potrzeba luh się ze- 


chce. Koleha ono dziecko da 
trzech lat, a dziecko może na- 
wet się przewracać lub leżeć 


spokojnie а kolebacz sią bedzie 
kulebal. Może on być każdego 


trzymany, 
i nawet ręką 


у poruszany. 
Kolebacz jakateż przyrząd z syrę- 


trw 


Зуп, jent tak moeny, Ў 
łam піс 


pojedyńczy, że nie nia 


różnych 
pozycyach. Wachlarz ten można 


prawić do kolebacza w 


zatrzymać lub wprowadzić w 
ruch każdego czasu. 
Automatyczne  ramokolobacze 


ofiarujemy matkom po następu- 


jscych cenach: 


y i majładnieje: 
kolehacz, bardzo artystycznie o- 
drobiony, ornamentalnia wykoń- 
czony w jasnem dębowem drze- 
wie Чеп oak). Ma ono nad- 
glówek » przyrządem wachlarzo- 

wym, w calym komplecie. 
Cena 614.00. 
No. 20. Rozmiar 20x38, Taki 
sam opis jak nr. 25, tylko bez 
madglówka i przyrządu wachla- 
rzowego. Pierwszej klasy sanio- 
kolebacz. Cena $10.50. 
Na 18. Rozmiar 20x38. Nar 
dzo mocny i w najlepszym ро- 
rządku samokoleliacz, wykończony 
w "golden oak.” Jest 10 przed- 
miot bardzo pożądany dia tyali 
którzy cheg dobry samokolebacz, 
Cena 40.00. 
No. 12. Razminr 20x34, Jestto 
dobry i mocny samokolebacz, ro. 


klony  pojedyuóza le bardzo 
trwaly. Wykończony w™ golden 
oak", Cona %00. 


Kolelncze te sprzedawane są 
ne do wszystki: i 
ki przez firmą 
Jaski Mdee. Co." 53 


Chicago, 10, 

Pieniądze najlepiej przesyłnć 
przez money order lub w liście 
repistrowanym. 


NOWA KSIĄŻKA. 


Świeżo wyszła z pod prasy “@а- 
zety Polakiej" nown książka p. Ł 


WESELE JAGUSI. 


Obrazek z Pałuk. Nagrodzana ka kan 

kurle Gazety Świątecznej w roku 1800 
Opinia Jadwiga Warokówam. 

tens 15e. 

W. Dyniewicz 


——————_——— 
PIJAŃSTWO uprowadza uleszozęście 
tyilącom rodzin "Fret pljuństwa wiele 
Judei odsiadują więzienie, wiele przed 
wczednie umaro, в wiele kradriaży 
Г ebroda! popełalono мазак każdy 61 m 

le chyba dobrze шат rf którzy 


N 


«16 mia upijala, prawle wazysey podo: 
ташап BARAKI ilei Dohra 
mają mężów 


ау dla 400, кш 
pijaków | dla mężów, któ tony tą 
pilacekami!! Mam pewny, wypróbowany 
та wielu pijakach drodek, ой którego 
najbardziej nałogowy pijak dostanie 
wairęta do trunków | takowych późoiej 
da ust weźmie za żadne pieniadze! 


дезе! lub żonę 
pijsczkę ЖТ 
nieszczęścia 

ро bliższe 


anaczek poczlowy na odpawiedź, pod 
adresam: M. Pomorski bnz 881 Olyphant, 
Ра. (Ос 14) 


Juua Zalewnkiego zgub 
Kaliskiej, pow. Wirluńnkiego, po- 
вуокије Ojciec jego był piwarzem 
we wai Ozaatary, Powzukujęrównień 
Lenartowicza, który byl 
niekarzem w Łodzi, ma się znaj- 
omać w Pittsburgu, Oni nami lub 
ktuby o nich wiedzial niech da 
znać pod adrerem: Francinzek Ebl, 
Вох 698 Manchester, N. H. 


WOJSKOWI! Aby rodaków 
wojskowych od kar i kłopotów, 
podług nowej ustuwy wojskowej 
ustanowionych, zu  niexameldo- 
wanie aig pay kovsulucie uch ronić, 
pontanawiliśny ich ла miernem 
wynagrodzeniem zameldować przy 
konsulacie ststryackim alho innym. 
Piszcie tedy z zaufaniem do 1, Herz, 
Notaryuwz, 2 Carlisle St, New 
York, (ALI 


Jeden z wielu listów: 
“Revera Opłatki na ból gło- 
wy i Neuralgię są doskona- 
łe. A. P. Indahl, Darwin, 
Minn.” 

Natychmiastowa pomoc w 
najbardziej uporczywych ra- 
zach. Cena бе; z* przesył 
ką 750. W. F. Severn (o. 


Cedar Rapids, Io. 
KUŚNIERZ. 

Wyrabla rozmalia Futra | Kożuchy. 

Kaflany, kamizelki z ukór 


kte czapki | rękawica. 
utalonek raczy przysłać Јата 
kalwiek miarę. 

STANISŁAW BOROWSKI, 
HOSTYN, Downers Grove, inais. 


Kilka słów do chorych. 
Wyrablamy najlepsze I majpomocnie]- 
aze fekariwa ze ziół, które ną najpo: 
mocalejize izelkie choroby. Jeżeli 
qesteście chorzy na jakąkolwiek choni 
ће, a nie atrzymaliścia uwago zdzowia, 
lub tylko chwilowo, oplszcie num juk 
jajściślejaze szczególy waszej chotóby 
a apreparujemy wam medycyny podlug 
[ Ен dokiarów, kiore 
krótszym czaala pomogy. 
удан aaabldcie. 
І KOSZTUJE, a 
przekanają pią п skuteczności. Na od 
powledź załącz 2c, па rek pocztowy. 


Ai m. 
1. 9. BAHULA, P. k 


Шох 49. Three Nivers, Маня 

= 

17 Szyfl.arty do 

m Europy na po- 

apiesznych nzy- 

fach 1 na wazystuich liniach 
okrętowych, 


Najlepsza | najtańsza spo- 
sobność dostania się do kraju 
за tanle pieniądze jako passa 
żer. 

Zgłoście się albo piszrie do 


Bank Polski i 
Hluro Notaryalne. 


EW YORK, (31) 


1. ника, 
( 


2 Carlisle ЗЕ, \ 


CENY TARGOWE. 


CHICAGO, 13 lipca, 1804 
МАКА: baceka 


patanta 415-430 
za wiejenna 560 
ул! ulmowa 3,50-3,05 
PSZENICA ZIMOWA (bussel) 
Мо, 4 crermo 95 
No. 8 czerwona 07—100 
No. 2 czerwona 101 
No. 4 twarda 05 
No. 1 twarda 86 
No. 3 twarda 01—05 
FEZENICA WIOSENNA ‘borsi; 
No. Я Е 
No. 3 s 
No, 4 " 
ŻYTO (Боне!) 
No. 8 в 
78 
$0—55 
4-49 
45 
юң—51 
оч 
45—48 
4:9 
OWIES (имза!) 
No. a 40 
No, 3 bla 14-457 
Naa wj И 
blaty 42 
34—25 
Уу 31—035 
a 


Standard 
BŁOMA (1000 funtów) 
AD 
wzepiczna 


Qwiisna 


owa 


BYDŁO 
tuezna 


ачув 
Cida 
Świnia tuczne 


W 


Ja 


PRODURTA MLRUENH- 


Вет Vonng Amorica 


Bar 
gar 


twins 
brick 


Szwajcarii 


Lim 


[buraki 


Masto fmiatankowa 


Jaja, гоху 
(1000 fontów! 


BIAN 


Niesortowana tymotka 
No. I 


Jabika (burze!) 
ada) 
lęk) 
KARTOFLE 
Błodkin 


Cytryny 


Bani 


ЈА 


Any 


b 


Cabula warek 


Ogórki tuzin 
Groch zialeny, baszal 


Kapusta 100 główsk 
RZYNY 


8100—1100 
0.001100 


12 
911 


HELLMUTHA 
Meciczny Balsam, 


jeat 23 


omliym 


! 
frodklem dla panlen, przechodzących 


т lat dziociących 


dziewicza. 


To 


punkt bardzo ważny, bo na nim pala: 


aty w przy: 
па argana piciowa, da 


jaztości. Ten 


jąc Im żywatnnść, zdrowia 1 оне бо 
* 


Tow 
өзун 
teh na. 
үйөт: 


ych funkcyj w należ) 

Unikajcie bezwariościowyci 
ladownictw. Żndajeta tylka praw- 
dziwego Hellmniha Валам 


ае 


рти еам 
тимле (уйго przes 
1 Laboratory, 


1021 X, Mahey Sty Селде, Nih 
wr в 


фигу. 


1 ateach pos 


* Złoty zegarek 
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